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CZIJSC URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość po- ; 

w róc ł d. 26 b. m. w południe z Bruck n. 
L. do Wiednia.

Według doniesieniu c. k. rządu buko- ; 
wińskiego z d. 15 i 19 września b. r., spraw- ! 
dzony został księgosusz w Onucie i Ozar- i 
nym Potoku, w powiecie kocniańskim na Bu- j 
kowinie. Z tej przyczyny, w myśl §. 27 u- j 
stawy z dnia 29 lutego 1880 r. dz. pr. p. j 
nr. 37, ustanowiony został 20 kilometrowy 
okręg pomorowy, do którego wcielono z po
wiatu borszczowskiego: Uście biskupie, M i
chałków, Filipkowce, Babince, Szuparka, 
Szyszkowce, Korolówkę, Jurjampol, Skowia- 
tyn, Sapohów, Krzywcze górne, Krzywcze '■ 
dolne, Niwrę, Germakówkę, Iwanie puste, | 
Zalesie, Nowosiółkę z Młynówką, Kudryńce, j 
Michałówkę, Dźwiniaezke, Mielnicę, Woł- 
kowce ad Dźwinogród, Dźwinogród, Oleho- 
wiec, Horoszowę, Bielowee, Okopy z Koza- 
czówka, Zawale, Paniowce, Łatkowee i Ba- 
bińczyKi; z powiatu zaleszczyckiego : Bedry- 
kowce, Lesieczniki, Hołubrady, Nowosiółkę j 
kort., Kołodrubkę, Sinków, Zazulince, Ko- 
śeielniki, Gródek, Kutakowce, Duninów, 
Szczytowce, Kasparowce, Winiatyńce.

Nadto wzbronione zostały jarm arki i 
targi na bydło rogate, owce i kozy w Uściu 
biskupiem, Mielnicy, Korolówce i Kudryń- 
cach.

W tych miejscowościach obowiązują 
postanowienia §§. 12, 13 i 27 wyżej powo
łanej ustawy i rozporządzenia ministeryal- 
nego z dnia 12 kwietnia 1880 r. dr. pr, p. 
nr. .38.

Oo się podaje do powszechnej wiado
mości.

Z c k. Namiestnictwa.
Lwów, d. 21 września 1883.

CZĘŚĆ i lE  URZĘDOWA
Rozpisanie konkursu.
S t y p e n d y u m  c e s a r s k i e  

w zakładzie agronomicznym „Francisco- 
Josephinum “ w Módling.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra 
czył przeznaczyć ze Swej szkatuły prywa
tnej dwa stypendya po 250 złr. rocznie dla 
zakładu agronomicznego „Francisco-Josephi- 
num “ w Módling i zezwolić, aby jedno z 
tych stypendyów nosiło Najw. nazwę Cesa
rza, drugie zaś nazwę Cesarzowej.

Na stypendya te rozpisuje się konkurs 
na najbliższy t r z y l e t n i  kurs szkolny 
1888/4, 1884/5 i 1885/6. Do przyjęcia do te 
go zakładu w ym aga się:

1) przyzwalającej deklnracyi rodziców 
lub opiekunów;

2) wieku najmniej lat 16;
3) wykazania się takiem przynajmniej : 

wykształceniem szkolnem, jakie nabywa się 
po ukończeniu z dobrym postępem czterech 
niższych klas w publicznych szkołach śre
dnich.

Bardzo pożądanem byłoby wykazanie 
się pownemi wiadomościami, nabytemi przez 
praktykę w gospodarstwie wiejskiem.

Ubiegający się o te stypendya zechcą I 
wnieść swoje podania, zaopatrzone w potrze
bne alegata, najpóźniej po dzień 15 paź
dziernika 1883, do Dyrekcyi zakładu „Fran- 
cisco-Josephinum“ w Módling, zkąd także 
można otrzymać program zakładu.

Wiedeń, 17 września 1883.
Z c. k. Ministerstwa rolnictwa.

Rozpisanie konkursu.
S t y p e n d y u m  p a ń s t w o w e  

dla zakładu agronomicznego „Francisco- 
Josephinum" w Módling.

C. k. Ministerstwo rolnictwa przyzwo
liło dla agronomicznego zakładu „Franeisco- 
Josephinum “ w Módling, na najbliższy t r  zy - 
l e t n i  kurs szkolny, począwszy od 1883/4 
roku, jedno stypendyum, wynoszące rocznie 
250 złr.

Do przyjęcia do tego zakładu wyma
ga Się;

1) przyzwalającej deklaracyi rodziców 
lub opiekunów;

2J wieku najmniej lat 16;
3) wykazania się takiem przynajmniej 

wykształceniem szkolnem, jakie nabywa się 
po ukończeniu z dobrym postępem czterech 
niższych kłus w publicznych szkołach ś re 
dnich.

Bardzo pożądanem byłoby wykazanie 
się pewnemi wiadomościami, nabytemi przez 
praktykę w gospodarstwie wiejskiem.

Ubiegający się o to stypendyum zechcą 
wnieść swoje podania, zaopatrzone w potrze
bne alegata, najpóźniej po dzień 15 paź
dziernika 1883, do Dyrekcyi zakładu „Fran
cisco-Josephinum " w Módling, zkąd także 
można otrzymać program zakładu.

Stypendyści n i e  są uwolnieni od o- 
płaty szkolnej.

Wiedeń, 17 września 1883.
Z c. k. Ministerstwa rolnictwa.

Lwów, 28 września.

Od pewnego czasu żywa toczy 
się polemika pomiędzy wiedeńskiemi 
dziennikami opozycyjnemi a organami 
liberalnego węgierskiego stronnictwa. 
Polemika ta z wielu względów zasłu
guje na uwagę, o ile bowiem z jednej 
strony świadczy, iż dawne sympatye, 
łączące opozycyę przedlitawską ze 
stronnictwem liberalnem po tamtej 
stronie Litawy, zmieniają się w otwar
tą nieprzyjaźń, o tyle znów z drugiej 
strony wymownym jest dowodem, iż 
w kołach węgierskich poczynają z co
raz większem uznaniem odzywać się 
o rządach hr. Taaffego, wyrażając wia
rę w ich niewzruszona trwałość. Kto-O 4.

by jednak miał jakąkolwiek wątpli
wość co do rzeczywistego stanu wza
jemnych względem siebie usposobień, 
niegdyś tak zbliżonych ku sobie stron
nictw, to wątpliwość tę usunąć musi sta
nowczo ostatni artykuł Pester Lloyda, 
podany w formie listu z Wiednia. Ar
tykuł ten jest wymownym dowodem, 
że stronnictwo, którego głównym o r
ganem jest wymieniony dziennik, po
stanowiło raz na zawsze zerwać z da
wnymi swoimi sprzymierzeńcami:. J a 
kiem prawem — pyta się autor listu— 
domagają się liberalni austryaccy, aby 
ich uznano za jedynych reprezentan
tów niemieckich w Austryi, za przed
stawicieli niemiecko -austryackiego na
rodu, powołanych jedynie i wyłącznie 
do rządzenia w Przedlitawii, aby u- 
znano w nich szermierzy idei postę
powych i czystego liberalizmu ? Jakiem 
prawem wmawiają w naiwnych, że w 
nich tylko skupia s:ę inteligeneya, że 
do nich tylko przyszłość należy ? Gdy
by tak było rzeczywiście, nie wahali-

" l o s y  ł a d n e g o  c h ł o p c a
SZKI C Z N A T U E Y

Staś niedawno jeszcze był bohaterem 
na bruku lwowskim. Z powierzchowności 
chłopa kaw ał, lat około trzydziestu , twarz 
przystojna, trochę zanadto pełna, ale to już 
kwestya gustu. Większość pięknych pań po 
wiedziała, że jest ładny chłopiec, większość 
m ężczyzn, że ma szalone szczęście do ko
biet i te dwie opinie publiczne zrobiły zeń 
przedmiot tajemnych westchnień wszystkich 
pensyonarek i tajemnej zazdrości męzkiego 
rodzaju. Wskutek tego mój Staś wcześnie 
dosyć poznał się na swojej wartości i jak 
pączek w maśle, pływał we względach i ado- 
racyi publicznej.

Wiadomo powszechnie, jakto każde po
wodzenie rozzuchwala człowieka, a tembar- 
dziej młodego, któremu się zdaje, że cały 
świat powinien być na jego rozkazy; ztąd 
też i mój Staś, idąc ulicą, nie wiedział już 
jak stąpać. Nabrzmiałe poliezki, dia dodania 
sobie estymy, jeszcze bardziej nadymał, roz
mawiał głośno i rezolutnie, znajomym tylko 
końce palców podaw ał, traktując dawnych 
przyjaciół, jak to mówią, przez ramię, W lo
kalach publicznych i na spacerach, mój Staś 
zdawał się królować. Sobą przedewszystkiem 
zajęty, otoczony rojem tych drobnych istot, 
czepiających się zawsze każdego choćby sło
neczka, rzucał na prawo i lewo sarkasty
czne dowcipy, bez względu, czy one się ko
mu podobały lub nie podobały. W towarzy
stwach , do których uczęszczał, okazywano 
mu niezwykłą adorację i osobliwie wyszcze
gólniano. Na powitanie, sama pani zrywała 
się z kanapki, ściskała mu serdecznie rękę; 
przy stole sadzano na iepszem miejscu, cór
ka gospodarstwa pamiętała , żeby mu sma

czniejsze kąski podawano, często sama na
kładała na talerz, błagając, aby j a d ł : „jeżeli 
mi pan dobrze życxy“. Ojcowie, jak zwykle 
ojcowie, napompowani przez żony i córki, 
najprzód zbliżali się do niego, częstując wód
ką, pilnowali, aby kieliszek jego nie był ni
gdy próżny, a częstując cygaram i, mimiką

• lub szeptami wskazywali, które są lepsze.
! Przyszły tańce, Staś był oblężony zamówie- 
| niami.
j — Pan Stanisław tańczy ze mną kon- 
i tradansa, prawda?

— Pani dobrodziejko (mój bohater mó
wił jeszcze każdej damie p a n i  d o b r o 
d z i e j k o  i każdemu papie p a n i e  d o b r o 
d z i e j u )  nie wiem doprawdy.... ale prosi
łem.. . tego....

— Ślicznie tak zapominać, przecieś 
mnie pan prosił....

— Być inoże, pani dobrodziejko....
— Więc annektuję pana....
W ten sposób zaanektowany, musiał iść 

i i żebrać o przebaczenie tej, którą rzeczywi- 
1 ście zamówił i z rezygnacyą znosił pociski 
j dotkliwych nieraz wymówek.

— Stasiu — woła. jeden ze znajomych, 
j chwytając go pod ram ię—tańczymy visavis?

— Już mam z kim innym.
j — Ze mną musisz. Pani Adela konie-
j cznie sobie tego życzy.... 
j Staś spojrzał w stronę pani Adeli, ta-
j ka była ładna, tak ślicznie patrzyła na nie- 
; go, domyślając się treści rozmowy obydwóch 
j panów, że niepodobna odmówić. Znowu więc 
; szukaj tamtego pana, przepraszaj, usprawie- 
j dliwiaj się i znoś przykre nieraz słowa. Po- 
{ kazuje się stara prawda, że nie ma róży bez 
{kolców i nie ma powodzenia, bez upoko- 
j rżenia.

Zagrali mazura.
Mój Staś w tańcu nie bardzo zgrabny, 

taktu nie pilnuje, w pomysły figurowe nie 
bogaty, lecz na jednozgodne życzenia pań, 
obejmuje dowództwo. Komenda idzie fatalnie,

! Staś głowę tra c i , mazur wikła się hanie

bnie, a swoją drogą po skończeniu, grono 
wdzięcznych pań otacza go wieńcem i skła
da podziękowania.

W czasie wybierania mężczyzn do fi
gur, jestem  przekonany, że Staś przeklinał 
w duszy swoje szczęście do kobiet.

Z natury jest leniwego temperamentu, 
wielki wygodniś , więc radby zapalić papie
rosa i odpocząć na wygodnej otomance, a 
tu, porywają go w przelocie, prowadzą z try
umfem do sali i każą wyprawiać łamane 
sztuki. Spocony, zjajany, ucieka do gabine
tu gdzie grają w karty i bawią się przy kie
liszku ; lecz i tu wyciąga go z za stołu prze
kwitła piękność w postaci pewnej guwer
nantki , która przez drogę zasypuje go tuzi
nami wymówek i docinków, jakoby za nie
dotrzymanie gdzieś, kiedyś, paru słów wy
rzeczonych do niej , o których on sam już 
dawno zapomniał.

Przy kolacyi, pomijając wielu powa
żniejszych i zasłużeńszych mężów, gospodarz 
domu , lub któryś z namówionych małżon
ków, raptem wznosi jego zdrowie, a panie 
jak różnobarwne motylki zlatują się ze wszech 
stron, aby się trącić z nim kieliszkami.

Otóż, co to się nazywa szczęście u ko
biet 1

Nic też dziwnego, że poczciwemu Sta
siowi , podobne tryumfy przewróciły głowę. 
Zdawało mu się naprawdę, że on jest bar
dzo ważną osobistością na swiecie, i ze te 
hołdy słusznie mu się należą.

Nie znałem wtedy sytuacyi majątkowej 
S tasia ; był podobno małym urzędnikiem są- 

| dowym, czy praktykantem u adwokata, lecz 
i słyszałem, że dość często u poczciwych we- 
kslarzy z Hetmańskich wałów eskontował 
naprzód przyszły posag przyszłej swojej mał
żonki. Tego rodzaju eskont przyszłości, jest 
bardzo zwyczajną rzeczą u m łod z ieży  we 
Lwowie, i spłacenie długów młodości nale
ży często do warunków kontraktu przedślu
bnego. Mój Staś kochany liczył na to jak 
na Zawiszę. Z początku, gdy dopiero wcho

dził w modę, cyfra dwudziestu tysięcy reń
skich zdawała mu się wystarczającą; lecz 
w miarę jak wzięcie rosło, powiększał się 
apetyt, i w chwili gdym go bliżej poznał, o 
mniejszej kwocie niż czterdziestu tysiącach, 
ani chciał słyszeć.

— Zlituj się, panie Stanisławie — od
zywam się raz do niego — cóż ty chcesz 
się sprzedać ?

— Dlaczego nie. Dziś każdy speku
luje..,.

Uważałem za autorski obowiązek, zwró
cić jego uwagę na moralno-uczuciową stro
nę m ałżeństw a, bo trzeba wiedzieć szano
wnym czytelnikom , że my wszyscy literaci 
m in o ru m  g e n tiu m , z całą książkową naiwno
ścią , rządzimy się jeszcze po staremu zasa
dami wysokiej bezinteresowności. Naczytaw
szy się tylu powieści i rozpraw, jakie to po
winno być społeczeństwo na świecie, wierzy
my w szczęście na poddaszu, w suchy ka
wałek ch leba, spożywany z rozkoszą przez 
dwa kochające się serca i inne tego rodzaju 
sielankowe eksperym enta, w których mate- 
ryalna strona życia odpychaną jest z po
gardą na dalszy plan. Ze tak jes t, proszę 
zapytać chlebodawców naszych, panów księ
garzy i wydawców, a jeszcze lep iej, poró
wnać ich sytuację z naszą...

— A proszę cię — odpowiada mi, wy
słuchawszy całego potoku argumentów, prze
mawiających do uczucia i godności. • Jak
że dziś porządny człowiek może istnieć bez 
funduszów. Cóż pan myślisz, że czterdzieści 
tysięcy jest m ajątkiem , czy co ? Czy ja że
niąc s ię , miałbym sumienie skazywać po
rządną kobietę na kucharkę, praczkę, niań
kę itp. Pod tym względem jestem człowiek 
uczciwy i pragnę moją żonę uszczęśliwić; 
zawodu nie chcę robić nikomu, a taniej jak 
za czterdzieści tysięcy niepodobna.

Zamknął mi u s ta , bo co tu na podo
bnie racyonalny wykład odpowiedzieć.

Staś jest człowiekiem praktycznym, a 
poezye o życiu zostawia literatom i pansyo-



byśmy się ani na chwilę przyznać, że 
lewicy zjednoczonej przysługuje prze 
wodnictwo i panowanie, że hr. Taaffe 
paraliżuje naturalny rozwój wypadków 
i dopuszcza się ciężkiego przewinienia 
wobec idei państwowej; gdyby tak 
było, wystąpilibyśmy otwarcie i po
wiedzieli, że wszyscy mężowie s ta 
nu i politycy, pragnący pomyślności 
Austryi, mają obowiązek nieść opozy- 
cyi przedlitawskiej przynajmniej po
moc moralną. Jednakże przeczymy 
stanowczo, jakoby lewica zjednoczona 
reprezentowała w Austryi lud nie
miecki ; przeczymy, jakoby była prze- 
bytkiem liberalizmu, i jakoby po za 
nią byli już tylko sami konser
watywni i zwolennicy reakcyi, prze
czymy wreszcie, by ona tylko by
ła przedstawicielką inteligencyi." Po 
takim wstępie przystępuje autor listu 
do wykazania datami statystycznemi, 
że zjednoczona lewica chełpi się skar
bami, których bynajmniej nie posiada 
i że obecnie znajduje się w stanie 
bezwładności, wykluczającym możność 
odrodzenia i odbierającym wszelką na
dzieję zdobycia napowrót utraconej 
chwały i potęgi.

W tym celu przedstawia autor 
tabelę i niezbitemi cyframi dowodzi, 
że posłowie, popierający bezwzględnie 
gabinet hr. Taaffego, reprezentują ogó
łem 14,302.398 ludności, gdy nato
miast po za deputowanymi, należący
mi do związku zjednoczonej lewicy, 
stoi tylko 5,976.188 ludności. Tabela 
ta wskazuje również , że przedstawi
ciele dwóch milionów przeszło Niem
ców zasiadają i głosują z prawicą, 
mianowicie posłowie grupy Liechten- 
steina, którzy rekrutują się wyłącz
nie z prowincyj czysto niemieckich, i 
Tyrolczycy, należący do stronnictwa 
prawa. Gdy przeto od ogólnej cyfry 
ludności niemieckiej odliczy się po
słów z frakcyi Liechtensteina i Tyrol
czyków, jakoteż demokratów wiedeń
skich , nie głosujących prawie nigdy 
z lewicą, tudzież Schónerera i Ftirn- 
kranza, przyjdziemy do rezultatu, że 
na 8,008.864 Niemców (według osta
tniego spisu ludności), tylko 5,547.157 
stoi pod sztandarem opozvcyi. Z tego 
zestawienia pokazuje się, że opozycya 
parlamentarna nie ma prawa do na
zwy „wielkiej", a że jej zastęp jest 
rzeczywiście tak liczny, należy za- 
wdzięczyć schmerlingowskiej ordyna-

I cyi wyborczej, według której jeden pol- 
I ski deputowany przypada na 145.892 
ludności, czeski na 106.101, klerykal- 

| ny na 82.937 , jeden deputowany ze 
stronnictwa prawa na 75.066, a wier- 
nokonstytucyjny na 62.907 ludności, 
że przeto wyborca wiernokonstytueyj- 
ny znaczy dwa i pół razy ty le , jak 
wyborca polski i prawie dwja razy tyle, 
jak wyborca czeski. Zestawienie, o któ 
rem mowa, przekonywuje dalej, że gdy 
w obozie zjednoczonej lewicy nie znaj
dujemy, z jedynym wyjątkiem depu
towanego Tomaszczuka, ani jednego 
deputowanego narodowości nieniemiec- 
kiej, w obozie, o który opiera się rząd 
obecny , są reprezentowane wszystkie 
narodowości, a okoliczność ta najlep- 
szem jest świadectwem popularności 
i trwałości systemu, inaugurowanego 
przez hr. Taaffego. Autor listu przy
rzeka w następnym artykule wykazać, 
że nawet dzisiejsze stanowisko lewicy 
zjednoczonej jest tylko fikcyjnem, że 
złudnym oddają się nadziejom ci, któ
rzy marzą o jej powrocie do steru.

Sejm krajowy.
( V I I  posiedzenie d. 27 września.)
Przewodniczący Marszałek dr. Mikołaj 

Z y b 1 i k i o w i c z ; początek posiedzenia o 
godzinie 11 min. 15 przed południem.

Odczytane przez sekretarza, posła St. 
hr. B a d e n  i eg o , petycje przekazano ko- 
misyom, a mianowicie:

Do k o m i s j i  e d u k a c j j n e j  odesła
no petycje : Nauczycieli gim nazjum  Zło- 
czowskiego; pp. Szymona Trusza i F ranci
szka Gutowskiego, nauczycieli gimnazyum 
w Buczaczu; nauczycieli gimnazyum Prze
myskiego i akademickiego we Lwowie, o po
lepszenie stanowiska zastępców nauczycieli 
szkół średnich; Sh-fana Kulczyckiego, nau
czyciela, o wymiar pięciolecia. Bady szkol
nej w Błażowej, o przeistoczenie miejscowej 
szkoły na trzyklasową. Wilhelma Harnmua, 
o zamianowanie go nauczycielem religii i 
języka hebrajskiego w jednym z zakładów 
publicznych. Gminy Jagielnicy nowej, o re- 
orgauizacyę szkoły. Bady szkolnej miejsco
wej w Maryampolu, o reorganizacyę szkoły. 
Gminy miasta Podhąjec, o usystemizowanie 

I osobnej szkoły dla dziewcząt. Wydziału po- 
i wiałowego w Krakowie, z prośbą miej-co- 
j nej rady szkolnej w Zwierzyńcu, w przed- 
i miocie zrównania płac nauczycieli szkoły w 
i Półwsiu Zwierzynieckim, z placami nauczy- 
I cieli w gminach należących do II klasy.

Macieja Kłapy,>b. nauczyciela, o emeryturę. 
! Jana Stasickiego, b. nauczyciela, o podwyż- 
■ szenie przyznanej mu emerytury. Jana Sta-

narkom. — Szukał tedy coś przez cały rok 
owych czterdziestu tysięcy, i możeby je zna
lazł, gdyby mu nie przyszła chęć prócz tego 
żony młodej i pięknej.

W sprawie tych poszukiwań, najżyczliw
szą dla Stasia okazała się pani Adela , ko
bieta przystojna, lat trzydziestu Kilku, żywa, 
wesoła, mało ceremonialna, która mu z całą 
szczerością oświadczyła, że za nisko się ceni, 
i jeżeli tylko chce, to gotowa swatać go z 
pewną kuzynką, mieszkającą na Podolu, pię
kną jak an io ł, z posagiem stu tysięcy rubli 
w gotowiźnie, a która z pocałowaniem ręki
pójdzie za niego.

Któżby nie chciał anioła , stu tysięcy 
rubli i pocałowania ręki, dlatego nie można 
się dziwić, że propozycyę przyjął z wdzię
cznością.

Bozpoczęła się korespondeneya z Po
dolem, posłano i przysłano fotografie, a pan 
Stanisław częściej niż zwykle odwiedzał dwo
rek protektorki na Łyczakowie i dowiady
wał się o tysiącu przymiotach przyszłej n a 
rzeczonej.

Skoro tylko spostrzeżono w kole zn a 
jomych, w którem się obracał Stanisław, 
tryumf pani Adeli, powstał na całej Unii 
niezmierny popłoch, wrzawa, krzyk oburze
nia i wiele innych okropności, płynących z 
obrażonej miłości własnej. Dziwna rzecz 
tylko, iż przy tem wszystkiem, nie obwinia
no S tasia, a zwrócono wszystkie pociski
przeciw pani Adeli.

Więcej gorliwe damy w pracy oczy
szczania moralności publicznej biegały jak 
listonosze od domu domu, przynosząc coraz 
groźniejsze wieści. Wczoraj widziano go w 
jednej loży z panią Adelą i to na stopie za
nadto poufałej. Były tam wprawd-ie dzieci, 
ale jak wiadomo dzieci gapią się na scenę 
i za siebie nie patrzą. Dalej, że chodzą na 
przechadzki ustronne, proszę zauważać dla
czego ustronne, dlaczego nie idą na wysoki 
zamek albo do jezuickiego ogrodu,

ktoś robi— No, ale i mąż chodzi 
uwagę....

— M ąż!? .. — powtarza jedna głosem 
lekceważąco— wesołym, z odpowiedniem po
ruszeniem rączki — co który mąż widzi, a 
szczególnie uczony.... Ja wam powiem, że 
właśnie mąż jest, najdogodniejszym stróżem 
swobody kobiecej...

Mówiła to pani Cecylia, osoba muzy
kalna, matka dwóch córek, w których da
wniej pan Stanisław gustował. Siedząc obe
cnie stosunki jego z domem pani Adeli, nie 
miała bynajmniej żadnej urazy do Stasia — 
ot poprostu, kierując się uczuciem czysto 
ludzkiem, chciała ratować tonącego, wyrwać 
młodocianą duszę ze szponów zatracenia. By
wałem podówczas w towarzystwie tej kote- 
ryi i o ile sobie przypominam caluteńki wie
czór nie mówiono o niezem więcej, jak o S ta 
nisławie i Adeli. Szanowne matrony obywa
telsko urzędniczej sfery, zażywne, wysznuro- 
wane, że oddychać trudno, ożywiające się da
wniej zwyele przy kolaeyi — dziś mówiły 
po trzy naraz, jedno i toż samo w kółko, tak, 
że jak człowiek się pomiędzy nie. dostał, 
przez dwa dni potem miał imię Stanisława 
w uszach, a przeraźliwe sny trapiły go pa
nią Adelą.

Powiadają wszyscy, że kobiety posia
dają charakter lekki i zmienny, że nie lubią 
się na jednym przedmiocie długo zatrzymy
wać, a tu przekonałem się, że bywa inaczej. 
Naprzykład rozmowy o strojach, narzekania 
na sługi i kucharki, a wreszcie dysputy o 
cudzej moralności nie ulegają nigdy wyczer
paniu Wyśliźniesz się z ich grona na jaką 
godzinkę, przegrasz robra w wista, wrócisz 
do salonu, i zastaniesz ten sam temat ro
zmowy, prowadzony z takiem samem ożywie
niem.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
Albekt W ilczyński

sickiego, o wyjednanie zwrotu 131 złr. l i  
cnt. ściągniętych za używanie pola należą
cego do szkoły w Chorzelowie. Zarządu no
wotarskiego oddziału Towarzystwa pedago
gicznego, o przywrócenie zamkniętych klas 
równorzędnych i pomnożenie szkół ludowych 
w powiecie nowotarsKim.

Kornisyi g o s p o d a r s t w a  k r a j o w e 
go  przekazano petycye: Towarzystwa ta
trzańskiego w Krakowie, o zwiększenie sub- 
wencyi na utrzymanie szkoły snycerstwa w 
Zakopanem. Feliksa Laurenta, inżyniera, o 
poparcie planów jego co do zbudowania ka
nału łączącego Wisłę z Lniestrem. B. Sło- 
neckiego i K. Nawarskiego, o subwencjono
wanie przedsiębiorstwa żeglugi parowej na 
Dniestrze.

Do k o m i s y i  b u d ż e t o w e j  odesła
no petycye: Zarządu filii Towarzystwa pe
dagogicznego w Przemyślu, o subwencyę dla 
szkoły przemysłowej. Dyrekcyi szkoły prze
mysłowej w Bzeszowie o subwencyę, Ks. 
Michała Kamińskiego, o subwencyę na re
staurację kościoła w Budkach. Bady szkol
nej w Sędziszowie, o pożyczkę 10.000 złr. 
na budowę szkoły. Zarządu filii Towarzy
stwa pedagogicznego w Przemyślu, o sub
wencyę dla szkoły przemysłowej. Eugeniu
sza Badeckiego, o subwencyę dla córki Sta
nisławy, celem kształcenia w muzyce. Ama
lii Sawaczkiewiczowej, o subwencyę na za
łożenie szkoły sztucznych kwiatów. Stowa
rzyszenia rękodzielników Gniazda  w Tarno
wie, o subwencyę. Komisyi dla układania 
ruskich książek szkolnych, o dalszą subwen
cyę. Towarzystwa ku wspieraniu ubogich 
chłopców starozakonnych w Krakowie, o 
subwencyę. Bogusza Zygmunta Stęezyńskie- 
go, literata, o zasiłek. Julii Olewińskiej, 
kilowy po protokoliście Wydziału krajowe

go, o zapomogę. Maryanny Zakrzewskiej, 
wdowy po sekretarzu Wydziału krajowego, 
o zapomogę. Gminy Olejów i Brzowicy, o 
zapomogę celem zapobieżenia nędzy z po
wodu klęsk elementarnych. Oficjałów szpi
tala krajowego we Lwowie, o przyznanie 
dodatku na pomieszkanie. Laury Szeliskiej, 
wdowy po konduktorze dróg krajowych, o 
wyznaczenie zaopatrzenia dla syna. Hermi- 
ny Assing, o stypendyum celem ukończenia 
studyów muzykalnych. Bernarda Jaresiewi- 
eza, o stypendyum celem kształcenia się w 
Krakowskiej szkole sztuk pięknych. Zwierzch
ności gminy Myślatycze, o zapomogę dla 
członków gminy dotkniętych gradobiciem. 
Netti Hollauder, o subwencję celem umo 
żliwienia dalszego prowadzenia fabryki ro
bót szydełkowo drutowych. Gminy Bołszow 
ce, o subwencyę. Funkcyonaryuszów zakła 
du dla obłąkanych na Kulparkowie, o przy
jęcie należytości rządowych od dekretów no
minacyjnych na fundusz zakładu lub krajo 
wy. Gminy Paszczyny, o subwencję na do
kończenie budowy szkoły. Wydziału powia
towego w Starem mieście, o wypuszczenie 
z ram krajowego budżetu na r. 1884 wy
datków dla kraju korzyści nieprzynoszących 

Do k o m i s y i  p e t y c y j u e j  odesłano 
petycye: Budolfa Pacbmarskiego, nauczycie
la o zapomogę. Bazylego Berezowskiego, 
nauczyciela, o zaliczkę na płacę. Jana Kul 
czyckiego, nauczyciela, o zapomogę Pauliny 
Barbary, o zapomogę, celem kształcenia có 
rek. Matyldy Adamczykowej, wdowy po na
uczycielu, o zapomogę. Aleksandra Pawli
kowskiego, nauczyciela, o zapomogę. Towa
rzystwa bursy imienia Stefana Batorego 
w Wadowicach, o subwencyę. Karola Gra- 
bowdeza, b. lekarza w szpitalu tarnowskim, 
o emeryturę Feliksa Łady Pietrzyckiego, o 
subwencyę, celem podniesienia industryi 
przemysłowej w kraju. Waleryana Daniło- 
w ieża, o zarządzenie dochodzenia sądowego 
przeciw nabywcy dóbr Zarzecza. Ks. Woj
ciecha Bobeka. proboszcza w Szczepanie, o 
interw encję do Namiestnictwa celem wy
płacenia mu zaległych odsetek od kapitału 
w obligacyach iudemnizacyjnych Jana Ubo- 
lańskiego, nauczyciela, o zapomogę. Józefa 
Turarza, nauczyciela, o wsparcie lub zalicz
kę. Joanny Marie, wdowy po nauczycielu 
szermierki, o zapomogę. Józefy Zaleskiej, o 
zapomogę. Karoliny Rewakowiczowej, wdowy 
po nauczycielu, o zapomogę.

K o m i s y i  d r o g o w e j  przekazano pe
tycye: Gminy Chyrów, w przedmiocie prze
niesienia rogatki z śródmieścia. Wydziału 
powiatowego w Borszczowie, o rozpoczęcie 
budowy drogi krajowej z Borszczowa do Je- 
zierzan, dla połączenia z drogą krajową 
Czortkowsko-Skalską. Wydziału powiatoweg 
w Tarnobrzegu ; obszaru dworskiego w Cha- 
rzewicach; gm in: Motycze poduchowne, Z a 
leszany, Radomyśl, Rozwadów, Wola rzeczy- 
cka; obszaru dworskiego w Zaleszanach; 
gm in: Ohorzewice, Rzeszyna długa, Majdan 
Zbydniowski; obszaru dworskiego w Zby- 
dniowie i Motyczu szlacheckim; gm in :S ko- 
wierzyn, Matycze szlacheckie, Kołowa wola, 
Zbydniów — o zezwolenie na doprowadzę 
nie drogi krajowej Rzeszowsko-Nadbrzeziań 
skiej z Rozwadowa do Nadbrzezia. Alfonsa 
Reizensteina, o wybudowanie drogi krajowej 
z Tydni do Tyrawy wołoskiej.

Do k o m i s y i  a d m i n i s t r a c y j n e j  
odesłano petycye: Rady miasta Krakowa, o

przeniesienie do kraju zarządów dróg żelaz
nych. Marcelego Turkawskiego, redaktora 
Samorządu, w sprawie reformy instytucji 
pisarzy gminnych, dalej w sprawie reorga
nizacji sesyj urzędowych wójtów , w staro
stwach, i w sprawie wprowadzenia w życie 
instytucyi t. z. lustratorów powiatowych przy 
Wydziałach powiatowych.

K o m i s y i  p r a w n i c z e j  przekazano 
petycye: Osady Żebranówka, o wyłączenie 
jej ze związku gmin matrycznych i utwo
rzenie samoistnej gminy. Gmin : Honiatycze, 
Kaniów i Werbiza z przysiółkiem Sajków, 
o wyłączenie z okręgu sądu powiatowego 
w Komarnie i starostwa w Rudkach a przy
łączenie do okręgu sądu w Szczercu i sta
rostwa we Lwowie.

Do k o m i s y i  k o n k u r e n c y j n e j "  
odesłano petycyę gminy Wiśniowej i innych 
gmin o uwolnienie od ebowiązku konkuro
wania do kościoła w Dobczycach i utworze
nia osobnej parafii w Wiśniowej.

Do k o m i s y i  g ó r n i c z e j  odesłano 
petycye: Krajowego Towarzystwa dla roz
woju górnictwa i przemysłu naftowego 
w sprawie obniżenia stopnia ciężaru gatun
kowego destylatów olejów ziemnych, wol
nych od podatków. Tego samego towarzy
stwa co do zmian w ustawie z roku 1882 
o cle i podatku naftow ym , oraz w przed
miocie podatku zarobkowego i dochodowego 
przy kopalniach ropy i destylarniach nafty, 
tudzież o wydanie ustawy naftowej.

Szczegóły tyczące się ukonstytuowania 
komisyi: bankowej i górniczej, o urlopie Tad 
hr. D i e d u s z y c k i e g o ,  o złożeniu m an
datu poselskiego przez dr. I s k r z y e k i e g o ,  
podaliśmy już wczoraj

M a r s z a ł e k  oznajmia, że do laski 
marszałkowskiej złożono liczne wnioski sa
moistne i poleca sekretarzowi, posłowi St. 
hr. Badeniemu odczytanie takowych. Opie
wają o n e :

(I. w n i o s e k ) :
„Wysoki Sejm raczy uchwalić:
Sejm wzywa c. k. Rząd o wyjednanie 

ustawy, któraby w celu zapobieżenia grożą
cej w naszym kraju stanowi włościańskiemu 
ru in ie , ograniczyła istniejącą dowolność 
dzielenia gruntów włościańskich, a dla u- 
możliwienia tego ograniczenia reformowała 
jednocześnie prawo spadkowe dla włościan.

Kazimierz G r o c h o l s k i ,  wniosko
dawca; Alfred Potocki, L Wodzicki, Artur 
Potocki, ks. Buchwald, Heyzman, Wolański, 
Bobrzyński, Szczęsny Koziebrodzki. Jędrzejo- 
wicz, St. Tarnowski (junior), Popiel, Pod- 
lewski, Łoziński, Wolański, Kuczkowski, Ty- 
szkowski, Gniewosz, Scipio, Łukasiewicz, M. 
Borkowski, Żurowski, Korytowski, Klucki, 
Jędrzejowicz, Romer, Wernicki, Górecki, Ro
zwadowski, R. Potocki, K. Badeni, Torosie- 
wicz, St Tarnowski, Zborowski, Mochnacki, 
H. Wodzicki, J. Tarnowski, Zoll.

(II. w n i o s e k ) :
„Zważywszy, że w skutek bardzo zna

cznych zmian w politycznym i sądowym 
podziale kraju, podział na okręgi wyborcze 
do Sejmu krajowego z grupy gmin wiejskich, 
nie zgadza się ani z politycznym ani sądo
wym podziałem kraju,

zważywszy, że wzgląd na łatwiejsze, 
dokładniejsze i szybsze wykonanie przepisa
nych ustawą czynności przygotowawczych 
do wyborów, tudzież wzgląd na dogodność 
samychże wyborców, każe koniecznie życzyć, 
aby każdy okręg wyborczy gmin wiejskich 
składał się z całych powiatów politycznych, 
podpisani w noszą:

Wysoki Sejm raczy uchwalić następu
jącą ustawę :

Ustawa z dnia.... zmieniająca §§ 5 i 6 
krajowej ordynacyi wyborczej.

Za zgodą Sejmu krajowego Galicyi, 
Lodomeryi wraz z Wielkim księstwem Kra
kowskim, polecam:

I) §. 5 i 6 krajowej ordynacyi wybor
czej z d. 26 lutego 1861 przestają obowią
zywać w dotychezasowem brzmieniu, i od
tąd opiewać będą następnie:

§ 5 dla wyboru posłów z gmin wiej
skich, tworzy każdy z obecnych 74 powiatów 
politycznych osobny okręg wyborczy.

§. 6 miejscem wyborezem dla każdego 
okręgu wyborczego gmin wiejskich, jest sie
dziba politycznej władzy powiatowej.

II. Wykonanie tej ustawy polecam mo
jemu Ministrowi spraw wewnętrznych. P i 
ł a t  wnioskodawca, ks. Sawa, Płaziński, 
Czajkowski, J. Czartoryski, Rey, Madejski, 
ks. Kopyciński, Tyszkiewicz, W. Dziedu- 
szycki, Jaworski, Badeni, Lasocki, Żarski, 
Zawadzki.

(III wniosek:)
Zważywszy, że jedynie należycie i od- 

powiedno do stosunków i właściwości kraju 
naszego urządzone i kierowane szkoły prze
mysłowe mogą się przyczynić do podniesie
nia rzemiosł i rękodzielnictwa a tem samem 
i dobrobytu w kraju naszym, i z uwagi, że 
sprawa nauki przemysłowej dotychczas u 
nas nie jest uregulowaną,

Wysoki Sejm raczy uchwalić:
1) Poleca się Wydziałowi krajowemu, 

ażeby dołożył wszelkich starań, iżby według 
uchwały sejmowej z d. 16 października 1882
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urządzi*? się mająca komisya krajowa dla 
spraw przemysłu domowego i rękodzielni
czego, wraz ze statutem tej komisyi uzy
skała przyzwolenie wysokiego Rządu i we
szła w życie.

2) Poleca się Wydziałowi krajowemu, 
aby wypracował i na najbliższej sesyi przed
łożył sejmowi projekt do ustawy krajowej, o 
zakładaniu fachowych szkół przemysłowych 
i urządzeniu nauki uzupełniającej w kierun
ku przemysłowym z zastrzeżeniem dla Wy
działu krajowego lub ustanowionego prze
zeń organu, stanowczego wpływu na kieru
nek i urządzenie tych szkół.

W i e r z b i c k i ,  wnioskodawca. J. Czar
toryski, Rey, Czajkowski, ks. Kopyciński, 
Hoszard, Jaworski, Weygel, Madejski, St. 
Badeni, Chamiec, Onyszkiewicz, Mieroszow- 
ski, Struszkiewicz, Zawadzki, Matkowski, 
Henzel, Dzieduszycki, Żarski, R. Czartory
ski, Wł. Koziebrodzki, Piłat, Sawa, Płaziń- 
ski, Błażowski, Lassocki.

(IV w niosek:)
„Wysoki Sejm raczy uchwalić obok za

łączony projekt ustawy, (alegat A  i B )  jako 
nowele do ustawy gminnej i do ustawy o 
reprezentacyach powiatowych. Dr. Gustaw 
R o m e r ,  wnioskodawca; Jan  Tarnowski, 
Edward Jędrzejowicz, H. Wodzicki, ks. Buch
wald, Żurowski, Popiel, Scipio, St. Tarnow
ski (junior), Korytowski, St. Tarnowski, Ko
ziebrodzki Szczęsny, Edward Górecki, J ę 
drzejowicz, Kazimierz Badeni, Mieczysław 
Borkowski, Łoziński, St. Badeni.

(Alegat A.)
Ustawa z d....
Za zgodą Sejmu królestwa Galicji i Lo- 

domeryi, wraz z Wielkiein Księstwem Kra- 
kowskiem, rozporządzam:

Art. I. §§ .21  i 22 ustawy gminnej z 
d. 12 sierpnia 1866 (Dz. u. p. nr. 19) w 
dotychczasowem brzmieniu zostają uchylone 
i mają brzmieć? jak następuje:

P e r y o d  w y b o r c z y .
§ 21. Członkowie Rady i ich zastępcy, 

tudzież członkowie Zwierzchności gminnej 
obierani będą na lat sześć. Wszakże po upły
wie tego czasu pozostają oni w urzędzie aż 
do ukonstytuowania się nowej reprezentacyi 
gminnej. Ustępująoy mogą byt? na nowo wy
brani, jeżeli przeszkoda prawna nie zachodzi.

W y b o r y  u z u p e ł n i a j ą c e .
§ 22. W razie opróżnienia w ciągu 6- 

letniego peryodu posady naczelnika gminy, 
jego zastępcy, assesora lub przysięgłego, 
winna Rada najpóźniej do dni 14, wybrać 
w jego miejsce innego na czas pozostały. 
W miejsce radnego ubywającego przed koń
cem peryodu, lub nie mogącego czasowo brać 
udziału w czynnościach Rady, powoła na
czelnik gminy do Rady tego zastępcę, który 
największą ilość głosów otrzymał w tern sa
mem kole wyborczem, w którem radny, m a
jący być zastąpionym, wybrany został. W 
razie równości głosów rozstrzyga los.

Gdyby jednak tyle radnyeh brakowało, 
iżby liczba przez jedno koło wyborcze wy
branych, nawet przez powołanie z tegoż ko
ła zastępców uzupełnioną być nie mogła, n a 
tenczas winno toż koło wyborcze przedsię
wziąć niezwłocznie, na podstawie nowej listy 
wyborczej, wybór uzupełniający na dalszy 
ciąg peryodu wyborczego.

Art. U. Powyższe zmiany otrzymują 
moc prawa z dniem zgaśnięcia mandatów 
reprezentacyj gminnych, po ogłoszeniu n i
niejszej ustawy, i odnoszą się jedynie do 
nowo obranych w tejże samej epoce repre- 
zentacy;, w miarę ich wyboru.

Art. III. Wykonanie tej ustawy pole
cam Mojemu ministrowi spraw wewnętrznych.

(Alegat B.)
Ustawa z dnia....
Za zgodą Sejmu król. Galicy i i Lodo- 

meryi, wraz z Wielkiem Księstwem Krakow- 
skiem, rozporządzam :

Art. I. §. 14 ustawy o reprezentacyach 
powiatowych z d. 12 sierpnia 1866 D. u. kr. 
nr. 21 w dotychczasowem brzmieniu zostaje 
uchylony, i ma brzmieć jak następuje :

P e r y o d  w y b o r c z y .
§. 14. Rada powiatowa wybiera się na 

lat 6, wyjąwszy przypadek przewidziany w 
§. 53. Rada sprawować winna swoje czyn
ności aż do wstąpienia nowo obranej rady. 
Wydział powiatowy obierany będzie na cały 
peryod wyborczy Rady powiatowej i urzę
duje aż do wstąpienia nowego wydziału.

Art. II. Powyższa zmiana otrzymuje 
moc prawa z dniem zgaśnięcia mandatów re 
prezentacyj powiatowych , po ogłoszeniu ni
niejszej ustawy, i odnosi się jedynie do no
wo obranych w tejże samej epoce reprezen
tacyj, w miarę ich wyboru.

Art. III. Wykonanie tej ustawy pole
cam mojemu ministrowi spraw wewnętrz
nych.

(V. wn i o s e k ) .
„Taryfy wymierzające należytości po

słańców roznoszących telegramy adresatom 
ze strony stacyj telegraficznych , są w sto
sunku do zwykłego dziennego zarobku zbyt 
wysokie ; stawiam tedy wniosek :

Wysoki Sejm raczy uchwalić:
Wzywa się Rząd do przedsięwzięcia re- 

wizyi taryf, normujących płace posłańców,
„Gazeta Lwowska,u a dnia

roznoszących telegramy adresatom w kraju, 
i do poczynienia zmian, usuwających dotych
czasowe nadużycia. Teofil Ż u r o w s k i ,  wnio
skodawca ; Wrotnowski, Mochnacki, Skrzyń
ski, Borkowski, Matkowski, Wasilewski, Wł. 
Koziebrodzki, Wernicki, Tyszkiewicz, Scipio, 
A. Tyszkowski, Pławicki, Czajkowski, Gnie
wosz, Słonecki.

(VI. wn i o s e k ) .
„Zważywszy, że z chorób zwierzęcych 

zaraźliwych, choroby w § 1 ustawy z dnia 
29 lutego 1880 (Dz. ust. państ. nr. 35) pod 
a, b, c, przytoczone, mianowicie: a) zaraza 
pyskowa i racicowa, bydła rogatego, owiec, 
kóz i świń; b) zaraza śledzionowa (czyli wą
glikowa, Antlirax) zwierząt domowych w go
spodarstwie wiejskiem używanych; c) zara
za płucna bydła rogatego, są tego rodzaju, 
że właścicieli zwierząt, dotkniętych temi cho
robami, przyprawiają o nader dotkliwe stra
ty materyalne, a częstokroć zagrażają upad
kiem całego gospodarstwa rolnego ;

że przepisy §. 2! ustawy z 29 lutego 
1880 (D. u. p. nr. 35) o przymusowem wy
bijaniu wszystkiego bydła rogatego, przy 
stwierdzeniu księgosuszu, i odszkodowaniu 
właścicieli z funduszu państwowego w wy
padkach chorób zwierzęcych pod a, b, c, 
wzmiankowanych tylko wyjątkowo (21) są 
dopuszczone;

że zabezpieczenie właścicieli od szkód 
wynikłych z tego rodzaju chorób zwierzę
cych, okazało się w doświadczeniu dobrym 
i skutecznym środkiem powetowania ponie
sionych strat;

że tego rodzaju instytucya w Monar
chii austryaekiej już zaprowadzoną została 
dla Margrabstwa Morawy z dniem 23 marca 
1883 (1. 43. Dz. u. p. i rozporządzeń dla 
Margr. M orawy);

Wysoki Sejm raczy uchw alić:
Poleca się Wydziałowi krajowemu, by 

sprawę zabezpieczenia właścicieli zwierząt 
od strat wynikłych wskutek wybuchu zarazy 
pyskowej i racicowej, zarazy śledzionowej i 
zarazy płucnej, po zniesieniu się z c. k. 
Towarzystwami rolniczemi krajowemi i z 
Wydziałem krajowym margrabstwa Morawy 
zbadał, a wynik swego badania, wraz z od
powiednim wnioskiem, na najbliższej sesyi 
wys. Sejmowi przedłożył. M i e r o s z o w s k i  
wnioskodawca; hr. Koziebrodzki, Roman 
Czartoryski, R. Łubieński, Żarski, Czajko
wski, Tadeusz Langie, Wierzbicki, St. B a
deni, Jerzy Czartoryski, £M. Rey, Madejski, 
k*. Sawa, Seweryn Henzel, Wojciech Dzie
duszycki, Zairadzki, Matkowski, Wład. S tru
szkiewicz, Jaworski.

(VII wniosek): Wysoki Sejm raczy
uchwalić:

Ustawa z dnia.... dla król Galicyi i 
Lodomeryi z W. ks. Krakowskiem o władzy 
dyscyplinarnej nad Zwierzchnością gminną, 
i o nadzorze władz nad urzędnikami gmin 
wiejskich.

Zgodnie z uchwałą Sejmu Mojego król. 
Galicyi i Lodomeryi z W. ks. Krakowskim 
rozporządzam:

Art. I. § 52. ust. gm. z 12 sierpnia 
1^66 1. 19 dz. u. kr., tudzież §. 102 tejże 
ustawy zostają uchylone w dotychczasowem 
brzmieniu w tekście usralonym ustawą kr 
17 czerwca 1874 Nr. 49 dz. u. kr. i mają 
opiewać, jak następu je:

O władzy dyscyplinarnej nad zwie
rzchnością gm. i o nadzorze władz wyższych 
nad urzędnikami gmin wiejskich.

§. 52. Naczelnikowi podlegają urzędnicy 
i słudzy gmin^, on wykonywa nad nimi 
władzę dyscyplinarną. Naczelnik może su- 
spendować w urzędowaniu nawet takich u- 
rzędników i takie sługi, których mianowanie 
Rada sobie zastrzegła, prawo jednak oddale
nia ma tylko Rada. Wyjątek stanowią wy
padki w §. 102 przewidziane.

§. 102. W sprawach własnego zakresu 
działania może Wydział powiatowy członkom 
zwierzchności gm. dawać napomnienia i na
kładać na nich kary pieniężne do wysoko
ści 20 zł. w. a. Kary te wpływają do kasy 
Rady powiatowej.

W razie cięższego przekroczenia lub 
ciągłego zaniedbywania obowiązków, może 
członek zwierzchności gminnej na wniosek 
Wydziału pow. być zawieszonym w urzędo
waniu przez polityczną władzę powiatową.

W razie niezgodności tych władz, orze
ka polityczna władza krajowa za zgoda Wy
działu kraj.

Po przeprowadzonem dochodzeniu, może 
polityczna władza kraj. za zgodą Wydziału 
kraj. złożyć z urzędu członka zwierzchności 
gminnej, a nawet na przeciąg czasu, nieprze- 
kraczający lat trzech, uznać go za niezdol
nego do piastowania tej posady.

Członek zwierzchności gminnej za win
nego uznany ponosi koszta dochodzenia.

Władza dyscyplinarna, służąca wydzia
łowi pow., trwa jeszcze przez lat trzy, po 
zgaśnięciu mandatu członka zwierzchności 
gminnej w tym celu. aby go znaglić do 
zdania urzędu i złożenia rachunków z czasu 
urzędowania swego.

Jeżeliby z dochodzenia, przeprowadzo
nego przez wydział powiatowy lub politycz
ną władzę powiatową, okazało się, że urzę-
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dnik, pisarz lub inny tej kategoryi 
cyonaryusz gminy wiejskiej, staje się po
wodem do przekroczenia lub zaniedbania o- 
bowiązków przez członków zwierzchności 
gminnej lub radę gminną, albo, że działa 
w ogólności w sposób dla gminy szkodliwy 
i jeżeli naczelnik gminy, a względnie rada 
gm. wzbrania się usunąć go od urzędowa
nia, mimo zawezwania wydziału pow., na
tenczas może usunąć go c. k. polityczna 
władza powiatowa na wniosek wydziału po
wiatowego.

W razie niezgodności tych władz w 
razie odwołania się do orzeczenia politycznej 
władzy powiatowej lub gdyby przewinienie 
urzędnika pisarza lub innego tej kategoryi 
funkcyonaryusza gminy wiejskiej, sprawdzo
ne zostało przez dochodzenie przeprowadzo
ne bezpośrednio z ramienia Wydziału kraj., 
orzeka w tej mierze ostatecznie polityczna 
władza kraj. na wniosek lub za zgodą Wy
działu kraj. Urzędnik, pisarz, lub inny tej 
kategoryi funkcyonaryusz gminy wiejskiej, 
oddalony na mocy powyższego postanowie
nia, może być na wniosek wydziału pow., a 
względnie kraj. uznanym za niezdolnego do 
piastowania posady urzędnika, pisarza lub 
innego tej kategoryi funkcyonaryusza gminy 
wiejskiej w innych gminach kraju aż do 
3-letniego czasu. W tej samej zaś gminie, 
w której ze służby usuniętym został, nie 
może powtórnie być przyjętym do służby 
bez zezwolenia tej władzy, na której wnio
sek oddalony został.

Art. II. Wykonanie tej ustawy pole
cam Memu Ministrowi spraw wewnętrznych.

T. L a n g i e ,  wnioskodawca; W .Dzie
duszycki, St. Badeni, Mieroszowski, Wł. Ko
ziebrodzki, Zawadzki, Wł. Struszdewicz, 
Rey, R. Łubieński, ks. Kopyciński, S. H en
zel, ks. Sawa, B. Żarski, E. Błażowski, Mat
kowski, Jaworski, Hoszard, Czartoryski, 
Czajkowski, La°ocki, Madeyski.

M a r s z a ł e k  oświadcza, że wszystkie 
powyższe wnioski będą regulaminowo tra
ktowane.

Przystępując do załatwienia spraw za
pisanych na porządku dziennym, pos. H a u - 
s n e r  uzasadnił znany swój twniosek co do 
utworzenia osobnego zarządu głównego, z 
siedzibą w kraju, dla sieci "kolei żelaznych 
galicyjskich państwowych i przez Państwo 
administrowanych. Sprawa ta, rzekł mówca, 
jest tak poważną i doniosłą, że staje się czę
ścią programu usamowolnienia ekonomiczne
go kraju. Powtarzamy ją  bezustannie i zda
wałoby się, że obecnie Reprezentacya krajo
wa nie powinnaby już zabierać głosu. Chcąc 
jednak uzyskać pomyślny rezultat zabiegów, 
należy zdaniem mówcy kołatać bezustannie, 
aż otworzą się nam podwoje. Rezolucyą z d. 
14 października poruszył Sejm w r.z . tę spra
wę. Skutkiem tego delegacya polska w Wiedniu, 
zwróciła całą swą uwagę na ten przedmiot. 
Sprawa ta miała dotychczas dwie fazy. 
Pierwotnie, na żądania delegacyi, oświad
czył Rząd, że nie ma prawa mięszać się do 
spraw prywatnych Towarzystw kolejowych, że 
przeto należałoby raczej udać się do zarzą
dów prywatnych dróg żelaznych, ażeby cen
tralne swe władze przeniosły do kraju. Tym
czasem, dzięki staraniom JE. dr. Grochol
skiego, znalazła del- gacya podstawę do przed
stawienia tej sprawy wys. Rządowi w in- 
nera świetle. Oto w §. 4 statutów kolei 
Arcyks. Albrechta, jest postanowienie wyra
źne, że zarząd główny tej kolei będzie miał 
w kraju swoją siedzibę Gdy Rządowi §. ten 
został przedłożony, oświadczył Rząd, że na 
razie postanowieniu tego paragrafu zadość 
stać się nie może, albowiem zarząd kolei 
Arcyks. Albrechta spoczywa w rękach inne
go Towarzystwa, którego zarząd centralny 
ma siedzibę w Wiedniu.

W drugą fazę weszła ta sprawa, gdy 
Rząd postanowił budować gal. kolej transw er
salną. Gdy ta budowa miała być uchwaloną, 
przypomniała delegacya Rządowi jego przy
rzeczenie, iż siedziba władz centralnych tej 
kolei, będzie w kraju. Wówczas atoli pod
niósł Rząd nowe trudności, a mianowicie, że 
władze wojskowe nie mogą zezwolić na 
decentralizacyę zarządów kolejowych. Przeciw 
temu zarzutowi wskazano na Niemcy, gdzie 
sam Moltke i Roon domagali się decentrali- 
zacyi władz kolejowych; skoro więc państwo 
o pierwszorzędnej potędze militarnej uznało 
za stosowne decentralizacyę władz kolejo
wych, to zaiste i u nas sprawa ta nie po
winna trafić na przeszkody ze strony władz 
wojskowych. Ale sam Rząd uznał już po
trzebę decentralizacyi władz kolejowych; 
wszakże dla sieci dróg żelaznych zachodnich, 
a mianowicie dla kolei Elżbiety, Rudolfa, 
Gizeli', dla sieci’ wynoszącej ogółem 1800 
kilometrów, utworzył osobną radę kolejowa 
z siedzibą w Wiedniu, gdzie te koleje mają 
swoje główne^ dworce, składy, magazyny i 
t. p. Skoro więc potrzebną była taka rada 
kolejowa dla dróg żelaznych zachodnich, to 
powinna także powstać dla sieci dróg wscho
dnich, które po wybudowaniu kolei trans
wersalnej, obejmować będą 1500 kilometrów.

W r. z. w rezolucyi z d. 14 paździer
nika, uchwalił Sejm jednogłośnie potrzebę

decentralizacyi. Cały kraj, wszystkie prawie 
władze automiczne towarzystwa i korporacye, 
poparły jak najwymowniej tę sprawę. Na
miestnik J. E. A. Potocki nazwał tę sprawę 
„kwestyą chleba" — to też delegacya polska 
w Wiedniu, otrzymawszy te głosy z kraju, 
dołożyła starań, aby rzecz całą doprowadzić 
do skutku. Mówca zapewnia też, że sprawa 
jest w toku, szczegółów zaś wyjawić nie 
może, albowiem na razie krępuje go jeszcze 
tajemnica uchwalona przez delegacyę. Rozbiera 
tylko mówca znane zabiegi wiedeńskiej Rady 
miejskiej, ażeby życzenia kraju naszego nie 
zostały spełnione. Z cynicznem samolub- 
stwem — powiada mówca — chciano Rząd 
aby uwzględniał tylko drobne interesa m. 
Wiednia. Powiedziano tam: „Wszystko dla 
nas, nic dla innych. „A mimo to nikt w kraju 
nie krzyknął. „Wiedeń przeciw Austryil" 
chociaż okrzykiem: „Polacy przeciw Austryi 1“ 
powitał Wiedeń skromne żądanie nasze.

Delegacya polska w Wiedniu, mając 
za sobą zgodne oświadczenie całego kraju, 
rozpoczęła krzątać się około sprawy, już na 
wiosnę, ale nie występowała jeszcze ener
gicznie, albowiem wówczas nie było jeszcze 
znanej uchwały wiedeńskiej Rady miejskiej, 
obecnie zaś, wystąpi delegacya energiczniej, 
a to tern śmielej, jeżeli znowu będzie miała 
za sobą powagę Sejmu. Mówca nie wątpi, 
że obecnie starania delegacyi naszej zwy
ciężą zabiegi lewicy, która wywołuje zawi- 
kłania, i wyjaśnia dlaczego Rząd dutychczas 
liczył się z opozycyą lewicy. Obecnie prze
konał się Rząd, że posłowie lewicy nie opie
rają się na masach ludu, przychodzi więc 
Rząd do przeKonania, że lewica nie jest dlań 
groźną. Ten stan nienaturalny długo nie po
trwa i jest nadzieja, że nasze umiarkowane 
żądania znajdą posłuch. Dalszym powodem, 
dla których Rząd nie uwzględnił dotychczas 
naszych żądań, jest zastęp urzędników z da
wniejszych systemów rządowych; ale są o- 
znaki, że po rozległem zastosowaniu metody 
przeniesienia w stan zasłużonego spoczynku, 
zostanie także i ta przeszkoda uchyloną.

Zdawałoby się, że po audyencyi, jaką 
u Najj. Pana otrzymała deputaeya lwowskiej 
Rady miejskiej, Sejm nie powinienby obec
nie wznawiać sprawy decentralizacyi zarzą
dów dróg żelaznych ; mówca jest odmien
nego zdania, i sądzi, że sprawa ta powinna 
także na tej sesyi być poruszoną; Korona 
bowiem przestrzega jak najskrupulatniej kon- 
stytucyi; sprawy więc tego rodzaju przeka
zuje Rządowi odpowiedzialnemu, i dlatego 
Sejm powinien tę sprawę przypomnieć Rzą
dowi. Pod względem formalnym wnosi mó
wca, ażeby wniosek jego przekazała Izba ko
misyi administracyjnej.

Wniosek ten został przyjęty.
Z kolei poseł M e r u n o w i c z  uzasa

dnił swój wniosek w sprawie uregulowania 
stosunków wyznaniowych ludności izraelic- 
kiej. Wywód swój rozpoczął mówca od 
wzmianki, że już w r. z. obszernie moty
wował tę samą sprawę, a Sejm uchwalił je 
dnogłośnie rezolucyę , która jednakowoż do 
tej chwili żadnego skutku nie odniosła. Po
nawia ją  tedy mówca na wyraźne ży
czenie swoich wyborców i skutkiem za
chęcenia z rozmaitych stron. Wniosek jego 
nie domaga się niczego innego, jak tylko 
r ó w n o u p r a w n i e n i a  i zniesienia przy
wilejów, jakiemi dotąd cieszą się żydzi. Mów
ca wylicza te przywileje: Metryki żydowskie 
nie dają rękojmi dokładności i wiarogodno- 
ści; żydzi uchylają się od rekrutacyi; za
wierają jeszcze ciągle małżeństwa rytualne; 
utrzymują chajdery; mają specjalne sądy 
kahalne; od rabinów nie są wymagane kwa
lifikacje; panuje jeszcze ciągle nieograni
czona wolność co do zarządzania majątkami 
kahalnem i, dzięki której to dowolności n a 
wet chrześcianie opłacać muszą pośrednio 
znaczne podatki na żydowskie cele wyzna
niowe; gminy żydowskie wyznaniowe mają 
jeszcze ciągle znaczenie gmin politycznych 
i sankcjonowaną władzę kahalną; żydzi 
kierują się jeszcze ciągle prywatnemi usta
wami, jak to mieliśmy sposobność przeko
nać się z odezwy Schreibera, b. rabina kra
kowskiego , który odwołał się na ten nie
znany nikomu kodeks , rząd zaś nie poczy
nił w tym kierunku żadnych dochodzeń. 
Wniosek mówcy dąży tedy do usunięcia te 
go uprzywilejowanego, wyjątkowego stano
wiska żydów, w drodze legalnej; niecha 
żydzi pod względem praw i obowiązków bę
dą zrównani z resztą ludności W temuprzy- 
wilejowanem stanowisku żydów upatruje 
mówca groźne niebezpieczeństwo dla reszty 
l:dności. Stanowią oni u nas 10 prc. ludno
ści. We Francyi jest ich nierównie mniej, 
a mimo to opanowali koleje żelazne , cały 
przemysł, giełdę i t. d. W Niemczech dzie
je się to samo. Nawet w Rossyi, m inistro
wie nieprzycnylni tej potędze, muszą ustę
pować z posad. Na Węgrzech chwieje się 
Tisza, a m inister sprawiedliwości, który 
miał nieszczęście niepodobać się tej potę
dze, musiał ustąpić. Skoro więc w tych kra
jach, gdzie żydzi stanowią mniejszość, liczą 
się z ich potęgą, skoro oni stanowią potęgę 
w tych krajach , o ileż więcej zagraża nam
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to niebezpieczeństwo. I  istotnie niedaleką 
jes t chwila, w której kraj cały zostawać bę
dzie pod władzą szczepu semickiego. Juz 
dzisiaj, którat warstwa społeczeństwa n a
szego nie c z u j e  wyłączności żydów? łflasa
większych właścicieli stacza już dzisiaj za- 
cięta walkę z tym żywiołem Przy pier
wszych wyborach do Sejmu tylko 41 posia
dłości ziemskich było w rękach żydowskich. 
Przy wyborach w r. 1876 wzmogła się ta 
cyfra o 715 p r c t , albowiem mieliśmy już 
wówczas 253 majątków ziemskich w rękach 
żydowskich; a przy teraźniejszych wyborach 
było już 500 żydów właścicielami dobr ta
bularnych. Mówca uprasza o odesłanie jego 
wniosku do komisy i administracyjnej.

Życzeniu temu Izba uczyniła zadość.
M a r s z a ł e k  zarządził wybory uzu

pełniające do komisyi edukacyjnej, budżeto
wej i konkurencyjnej, w myśl zapadłych na 
poprzedniem posiedzeniu uchwał.

Do komisyi edukacyjnej został wybra
ny poseł Romańczuk; do komisyi budżeto
wej, przy powtórnem głosowaniu, poseł Sze
ptycki, a do komisyi konkurencyjnej pp. dr. 
R ittner dr. Heyzmann.

W pierwszem czataniu, bez dyskusyi, 
zgodnie z wnioskiem sprawozdawcy p. P Go
d l e w s k i e g o ,  odesłała Izba do komisyi 
prawniczej sprawozdanie Wydziału krajowe
go w przedmiocie oznaczenia granicy okrę
gu zaprowadzić się mającego trybunału I 
instancji w Brzeżanach — a zgodnie z wnio
skiem sprawozdawcy dr. W e r e s z c z y n -  
s k i e g o  odesłała Izba do komisyi gospo
darstwa krajowego sprawozdanie Wydziału 
krajowego w przedmiocie zakładania n iż
szych szkół rolniczych

Z kolei poseł W r o t n o w s k i  uzasa
dniał obszernie swój wniosek, co do utwo
rzenia powiatowych kas pożyczkowych i o- 
szczędności. Przemówienie szanownego mów
cy, przyjęte oklaskami, było rozwinięciem po
glądów, wypowiedzianych już w obszernem 
umotywowaniu wuiosku i w zasadach dla 
urządzenia powiatowych i filialnych kas po
życzkowych i oszczędności, które podaliśmy 
dosłownie w ostatnich dniach. Chodzi o ra
towanie włościan od zguby niateryalnej. Do 
osiągnięcia tego ważnego celu są przede- 
wszystkiem potrzebne znaczne fundusze, a- 
ieby wydobyć lud nasz z rąk lichwy. O 
fundusze dzisiaj trudno ; bank krajowy nie 
mógłby podołać temu zadaniu; ale całkiem 
bezużytecznie spoczywają w kasach gmin
nych znaczne kapitały, przenoszące kwotę 
5 milionów; te kapitały należy stosownie 
zużytkować ido tego dąży wniosek p. Wrot- 
nowskiego. Zgodnie z jego życzeniem, ode
słała Izba ten wniosek do specyalnej, wy
brać się mającej komisyi, która ma liczyc 9 
członków.

Przewodnictwo objął zastępca marszał
ka ks. biskup Sylwester S e m b r a t o w i c z ,  
a poseł R o m a n o w i e  z, w wywodzie trw a
jącym blisko godzinę, uzasadniał znany już 
wniosek w sprawie konwersyi długu inde- 
mnizacyjnego z rozłożeniem spłaty na 40 
lat. Wielki szereg spraw, tyczących się o-
światy, podniesienia stanu ekonomicznego 
kraju, wymaga z każdym rokiem większych 
wydatków, tak, że okazuje się potrzeba pod
niesienia dodatkow do podatkow na cele
krajowe; ażeby temu przeciążeniu zapobiedz,
należy spłatę długu indemnizaeyjnego roz
łożyć na 40 lat, a w tym stosunku, w ja 
kim przez to zniżone będą dodatki do po
datków na fundusz indemnizacyjny, podnieść 
dodatki na fundusz krajowy, uzyskany zas 
ztąd wyższy dochód w kwocie około 1 mi
liona złr., należy użyć na podniesienie kra
ju W wskazanym powyżej kierunku Oto głó
wna myśl wywodów szanownego mówcy. 
Bardzo szczegółowo rozebrał on wszystkie 
sprawy naglące, wymagające większych wy
datków, rozebrał krytyczme swoj wniosek i 
zalecił go do przyjęcia. Pod względem for
malnym, wniósł odesłanie tego wniosku do 
komisyi budżetowej.

Izba przyjęła ten wniosek.
Przewodnictwo objął napowrót m arsza

łek dr. Z y b l i k i e w i c z  i polecił odczytać 
trzy nowe wnioski, złożone do laski marszał
kowskiej.

(Sekretarz, poseł Stan. hr. B a d e m ,  
czyta):

I. wniosek:
Sejm wzywa c. k. Rząd o wyjednanie w 

drodze właściwej ustawy, zmieniającej ustawę 
o należy tościach z dnia 9 lutego 1850 wraz 
z odnośnemi przepisami i rozporządzeniami w 
tym duchu, żeby wszelkie dziedzictwa pokre
wnych w I  i II linii (wedle postanowienia 
8. 781 powszechnej ustawy cywilnej) nie 
przenoszące wartości 500 zł. były wolne od 
uiszczenia należytości spadkowej, bez różni
cy czy spadek przechodzi w drodze testa
mentu, legatu lub prawnego dziedzictwa

Wnioskodowca T y s z k i e w i c z ;  Mę- 
ciński Hoppen, Koziebrodzki, R Potocki, 
Płaziński, Wład. Wolański, W. Sapieha, Mie- 
roszowski, Skałkowski, Chamiec, Ludwik Wo- 
dzicki, St. Tarnowski, Teofil Żurowski, An
toni Tyszkowski, Stanisław Klucki, Jan  Sze
ptycki, Jan  Stadnicki, Błażowski, Borkow
ski, Goldmann, A. Rey, Seweryn Henzel,

Matkowski, Adam Jędrzejowicz, Rybicki, J a 
nowski, R. Łubieński, H. Janko, Stanisław 
Polanowski, Artur Potocki, G. Romer, Za
moyski, Zoll, K. Scipio, R ittner, Madejski, 
Leon Chrzanowski, Czartoryski, Lenarto
wicz, M. Onyszkiewicz, Jan  Tarnowski, 
Kuczkowski, Hoszard, Teofil Merunowicz, 
Łoziński, Kaszewko, Stanisław Jędrząjowiez, 
Wrotnowski, St. Badeni, Badeni Kazimierz, 
S. Tarnowski, Adam Skrzyński, Ochryino- 
wicz, Dzieduszycki, Koralik, Romańczuk, 
Leniński, ks. Sawa, Korytowski, Struszkie- 
wicz, Golejewski, Henryk Janko, Skałkowski, 
Romanowicz, T. Rozwadowski.

(II. wniosek:) Wysoki Sejmraczy uchwalić 
załączoną w projekcie ustawę o zakładaniu, 
urządzeniu i utrzymywaniu publicznych szkół 
ludowych, tudzież o obowiązku posyłania do 
nich dzieci. E. C z e r k a w s k i ,  wniosko
dawca; Majer, Czartoryski Jerzy, Madeyski. 
Jaworski, Rey, Solecki, Małecki. Wojciech 
Dzieduszycki, Romer, Gross, Smarzewski, 
Hausner, dr. Weigel, Onyszkiewicz, Frucht- 
rnann, dr Heyzmann, T. Merunowicz, Rittner, 
Henryk Janko, Romanowicz, Wierzbicki, 
Goldmann, Lenartowicz, A. Sapieha, Za
wadzki, Skałkowski, Czaykowski, Leon Chrza
nowski, Abrahamowicz. (Projekt ustawy, za
cytowany w powyższym wniosku, obejmujący 
73 paragrafów, podamy w całości w nastę
pnych numerach).

(III w niosek)
Wysoki Sejm raczy uchwalić: Na pod

stawie § 19 statutu krajowego wzywa się 
c. k. Rząd:

1) 0 wyjednanie ustawy, mocą której 
ustne postępowanie sądowe w sprawach spor
nych, tudzież zastosowana do tego organi- 
zacya sądowa, mogłyby być zaprowadzone 
w królestwie Galicyi i Lodomeryi wraz z 
wielkiem Księstwem Krakowskiem w jak naj
krótszym czasie, .jeżeli już nie stanowczo, 
to przynajmniej prowizorycznie;

2) o wyjednanie ustawy, zaprowadza
jącej, na wzór istniejących urządzeń w in
nych państwach, instytucyę rad familijnych, 
oraz takie postępowanie w sprawach opie
kuńczych i spadkowych, któreby zapewniało 
dobry zarząd nad mieniem małoletnich i 
mniej kosztowną legiiymacyę dziedzica, tu
dzież umożebniało szybkie objęcie spadku, a 
względnie podział takowego, bez uciążliwych 
a zbytecznych formalności. “ W n i o s k o d a w 
c a  M a d e y s k i .  W. Struszkiewicz, Tadeusz 
Langie, Wł. Koziebrodzki, M. Rey, R. Łu
bieński, H. Janko, ks. Sawa, Lasocki, W ierz
bicki , B łażow ski, Seweryn H enzel, ks. dr. 
Kopyciński, Mieroszowski. Matkowski, Jerzy 
Czartoryski, S. B aden i, Roman Czartoryski, 
Apolinary Jaw orsk i, Mayer, dr. Weigel, dr. 
H eyzm an, St. Tarnowski, Alfons Czajkow
ski , Hoszard , P i ła t , Zaw adzki, Wojciech 
Dzieduszycki, Zoll.

M a r s z a ł e k  oświadcza, że powyższe 
wnioski będą regulaminowo traktowane.

Koniec posiedzenia o godzinie 2 mi
nut 50.

Następne posiedzenie w poniedziałek, 
dnia 1 października. Porządek dzienny bę
dzie pp. Posłom przesłany na piśmie.

W dzisiejszym artykule wstępnym jest 
wzmianka o tabeli uwidoczniającej stosunek 
posłów w Radzie państwa do ogólnej cyfry 
ludności, a na podstawie której autor listu
zamieszczonego w Prsłer Lloyd dowodzi, że 
zjednoczona lewica Izby deputowanych repre
zentuje zaledwie jedną trzecią część ogólnej 
ludności Przedlitawii i źo około 27a milio
nów Niemców nie podziela zupełnie prze
konań politycznych opozycyi. Według tej ta
beli z ludności poszczególnych krajów re
prezentują deputowani:

lewicy opozycyjnych klubu Co- r . nfrl,m 
zjed. „dzikich" roniniego '■<entrum

Doi. Aust, 1655192 403093 — 251508
Gór.Aust. 133249 - -  — 573843
Salzburga 48507 — — 109121
Styryi 320905 509258
Karyntyi 346322 — — —
Krainy — — — —
Wybrzeża — — 319826
Dalmacyi — — 78520 —
Tyrolu 40570 — 156881 107333
Vorarlber. 14220 — — 102679
Czech 2173960 — — -
Morawy 845719 — — —
Szlaska 231910 -  220906
Galicyi — — 429072
Bukowiny J 65678 45600 —

Razem 59/6178 448093 J 205205 1658742
stonnictwa klubu koła poi- dzikich gł. 

prawa czeskiego skiego z str. praw.

Doi. Aust. — — —
Gór.Aust. 39997 —
Salzburga — — — —
Styryi 378301 — — —
Karyntyi — —- — —
Krainy 481173 — — —
Wybrzeża 328419 — — —

Dalmacyi
Tyrolu
Yoralber.
Czech
Morawy
Szlaska
Galicyi
Bukowiny

387307
503656

3335159
1336862

358235
5252109 212438

Razem 2477088 4672021 5252109 212438

SPRAWY ZAGRASiCZSE
(Sprawa w łościańska w Rossyi).

O sprawie włościańskiej w Rossyi po
daje Polit. Corr. następujące szczegóły w ko
respondencji z Petersburga :

„Przy sposobności rozstrząsania pro
gramu reformy ułożonego przez komisję Ko- 
chanowa, kwestyi, znanej pod nazw ą: Pozie- 
mielnyj sojuz (związek ziemiański), nadmie
niliśmy już, że istnieje także inny rodzaj 
stowarzyszenia włościańskiego, z charakte
rem komunistycznym, a znany w Rossyi 
pod nazwą „poziemielnaja obszczyna“ czyli 
ziemiański ogół (gmina). Według definieyi 
zawartej w projekcie reformy, jest to sto
warzyszenie osób, które wprawdzie posiadają 
pewien obszar ziemi, ale posiadają go na uży
tek wspólny, lecz nie jako własność. Pozie
mielnaja obszczyna musi być w księgach 
gminy oznaczona pewnem imieniem i być 
oraz wyposażoną wszelkiemi prawami i po
nosić obowiązki osoby jurydycznej. Obszczy- 
nie tej wolno nabywać nowe obszary ziemi 
i przyjmować do związku nowych członków, 
jakoteż podzielić pewien obszar na mniejsze 
ucząstki, a to w razie, jeżeli w jednej z ro
dzin powstanie spór i wspólna praca nad 
rolą byłaby utrudnioną. Z drugiej strony 
zaś uprawniony jes t ten ogół czyli spółka 
ziemiańska do .łączenia się z innemi tego ro
dzaju spółkami, a w danym razie i do roz
wiązania, a następnie rozdzielenia wspól
nych dóbr pomiędzy członków swoich. Spółce 
ziemiańskiej wolno na rachunek stowarzy
szonych nabywać mienie, obszczyna admini
struje także majątkiem, podpisuje umowy, 
przyjmuje zobowiązania, sprzedaje części, n a 
leżące do stowarzyszenia, osobom, nienależą- 
cym do obszczyny itd.

„Wszystkie kwestye, odnoszące się do 
użytkowania ziemi i podziału jej, jakoteż 
odpowiedniego rozkładu podatków, reguluje 
zgromadzenie (schud) obszczyny. Ażeby mieć 
głos na zgromadzeniu, trzeba mieć przynaj
mniej 25 lat skończonych, być charakteru 
nieposzlakowanego, czyli udowodnić, że się 
nie było nigdy karanym sądownie i że już 
przedtem przynajmniej przez dwa lata nale
żało się do obszczyny. Nazwiska wszystkich 
członków spółki ziemiańskiej muszą figuro
wać w księgach gminy, którą uwiadomić 
należy o każdej zmianie Obszczyna ręczy 
za uiszczenie podatków od członków swoich 
i pobiera je we własnym zakresie i jest o- 
bowiązaną czuwać nad drogami, kanałami i 
mostami, znajdującemi się na jej obszarze. 
We wszystkich kwestyach, w których idzie 
o decyzyę co do rozwiązania spółki, rozdzie
lenia ziemi między członków, o wydatki itp 
rozstrzyga dwie trzecie głosów, a uchwała 
musi być uwidoczniona w protokole. We 
wszelkich innych sprawach wystarcza prosta 
większość głosów do rozstrzygnięcia.

„Zgromadzenie czyli „schód" załatwia 
sprawy sporne między członkami, a tylko w 
takim razie sprawa oddana zostaje na zwy
kłą drogę sądową, jeżeli idzie o wielkie nad
użycia, naprzykład jeżeli członków przeku
piono wódką lub pieniędzmi, albo jeżeli u- 
dowodniono, że nie było przepisanej ilości 
głosów na zgromadzeniu. Spory między sto
warzyszeniem a osobami z poza jego grona 
rozstrzyga sąd zwyczajny.

„Nie mniej zajmująca jest część pro
jektu Kochanowa, traktująca o „sielskom 
obszczestwie“ — gminie wiejskiej. Projekt 
rozpoczyna się defiuicyą gminy włościańskiej 
w nowej postaci. Członkowie komisyi Andre- 
jewski, Waganow i Połowcew proponowali, 
żeby każda wieś miała prawo tworzyć oso
bną, samodzielną gminę i żeby jako człon
ków gminy poczytywać wszystkich, przeby
wających dwa lata we wsi, tudzież w szyst
kie korporacye i stowarzyszenia. Dalej lylko 
takie wsie, w których się znajduje mniej, 
niż 15 zagród nie mogłyby tworzyć gminy 
samodzielnej, lecz zostałyby przydzielone do 
samodzielnych. Natomiast członkowie komi
syi Kochanów, Kowalewskij, Semenów, Ba- 
rykow, Mordwinów i Durnowo projektowali, 
ażeby każdą z istniejących gmin wiejskich 
obecnie poczytać za takie w innej formie, 
pozwolić zaś mniejszym włościom, które by
ły przydzielone do innych, ażeby, jeżeli po
siadają 25 zagród, utworzyły osobną gminę. 
Gmina wiejska nie ma być nową instytucją, 
gdyż już istnieje, lecz odtąd ma egzystować 
w odmiennej formie. W dotychczasowej gmi
nie są tylko włościanie,-a do nowej mają być 
przypuszczone także inne żywioły".

Donosi dalej korespondent, że gdyby

projekt miał zostać prawem, spotkałby się z 
silną opozycyą ludu wiejskiego, gdyż ucier
piałyby na tern interesa chłopskie. Dotych
czas, szczególniej w zgromadzeniach w iej
skich, wolno było zbierać się, kiedy i jak 
chciano starcom, młodzieży a nawet kobie
tom i głos zabierać, w paragrafie zaś 13 
projektu komisyjnego zastrzeżono prawo zwo
ływania zgromadzeń naczelnikowi gminy. 
Wolno zwołać i nadzwyczajne zgromadzenie, 
ale tylko na żądanie uprawnionych do g ło 
su i z wyraźnem wykazaniem celu i pobu
dek. Według: §. 1.1 projektu, mają być ko
biety wykluczone od udziału w „schodzie" 
a z mężczyzn, jak już powiedziano, mają pra
wo ci tylko, którzy skończyli 2-5 lat życia, 
od dwóch lat znajdują się w gminie, są w ła
ścicielami domów, prowadzą jakieś przedsię
biorstwo, lub są dzierżawcami. Przeciwko 
temu paragrafowi protestowano i w łonie 
komisyi, gdyż w gminie z 25 zagród zło
żonej narażeniby byli włościanie na supre
mację karczmarzy i handlarzy. Andrejewski 
żądał, ażeby prawo głosu posiadali wszyscy 
młodzi ludzie, nieposzlakowanego charakteru.

K R O I I K A
=  Najj. Pan raczył najmiłościwiej udzie

lić ze Swej prywatnej szkatuły gminie Waręż 
wieś, w powiecie sokalskim, zapomogi w kwo
cie 100 zł. na budowę szkoły.

— JE. pan Nam iestnik wyjechał 
wczoraj wieczorem do Wiednia.

— Ks. Arcybiskup Eeliński, w prze- 
jeździe przez miasto nasze do Rzymu, pornczył, 
jak się dowiadujemy, tutejszej księgarni Gubry- 
nowicza i Schmidta wydawnictwo dzieła swego 
pod tytułem Konferencye duchowne. Cenna ta 
praca, dokonana po większej części na wygna
niu w Jarosławiu, objętości 3 tomów, wyjdzie 
w początku r. 1884.

— Uroczyste otwarcie roku szkol
nego 1888/4 na uniwersytecie tutejszym odbę
dzie się dnia 1 października, w poniedziałek. 
Uroczystość rozpocznie się solennem nabożeń
stwem w kościele św. Mikołaja, o godzinie 9 
poczem o godzinie ] 0 nastąpi w auli uniwer
syteckiej allokueya J  M. Rektora uniwersytetu 
i odczyt inauguracyjny prof. dr. Rebmana. Dla 
publiczności płci obojej wstęp wolny.

(s) Teatr. Liczna publiczność zapełniła 
wczoraj teatr, w którym przedstawienia opery 
rozpoczęły się Lunatyczką Belliniego. Sprawo
zdawca nasz teatralny mówić będzie obszerniej 
o tem zajmującem widowisku pod w łaściw ą ru
bryką, dziś zaznaczymy tylko, że w pannie 
Szlezygier, śpiewającej rolę Ami n y ,  poznali
śmy utalentowaną artystkę, posiadającą dosko
nała szkołę. Głos p. Fiilipi-Myszugi wywarł 
na słuchaczach bardzo przyjemne wrażenie. Ca
łość przedstawienia nie wiele pozostawiała do 
życzenia; orkiestra i chóry, kierowane przez 
dzielnego dyrygenta p. Jareckiego, spełniły 
swoją powinność wcale przyzwoicie. Publiczność 
oklaskami i przywoływaniem wyrażała swoje 
zadowolenie.

* Zapiski policyjne. Złożono w policyi 
książkę Antoniego Daszkiewicza, los banku 
austro-węgierskiego ser. 650 nr. 46, 3 zeszyty 
nót i klucz. — Zbłąkanego konia kasztana od
dano do komisaryatu dz. I

t  Zmarli w ostatnich dniach: w St. 
Aubin ostatni członek prusko-neuenburskiej ra
dy stanu hr. Jerzy Fryderyk Wiesdahlen, prze
żywszy lat 92; w Moreote słynny architekt 
włoski Kasper Fossati, w 74 roku życia. Fos- 
sati odznaczył się mianowicie restauracyą sta
rożytnego kościoła św. Zofii, obecnie głównej 
moszei w Konstantynopolu i wydał szczegółowy 
opis tej bazyliki z iliustracyami; w Gradcu 
pani Leopoldyna Tegetthoff, matka zmarłego 
przed kilku laty admirała, zwycięzcy z pod 
Lissy; w Wiedniu erner. generalny audytor 
Antoni Krunes, przeżywszy lat 85.

— Samobójstwo. Z Monachium dono
szą, że w tych dniach zastrzelił się tam dy
rektor głównego bawarskiego laboratoryum woj
skowego, major Dekinder.

— Przestroga dla wychodźców.
Według doniesienia c. k. generalnego konsulatu 
w Hongkongu, od czasu, jak okręty austro-wę
gierskiego Lloyda regularnie zawijają do portu 
tamtejszego, powiększyła się także liczba przy
bywających do tego miasta i przejezdnych oby
wateli Monarchii austro-węgierskiej. Są to po 
największej części izraelici, którzy oddają się 
wszelkiego rodzaju drobnemu handlowi. Lubo 
dla kolonii w Hongkongu przepisy paszportowe 
nie są ustanowione, to jednak, jak to podnie
siono w wzmiankowanem doniesieniu c. k. ge
neralnego konsulatu, aby uzyskać opiekę jego 
w Szanghaju, lub w podróży do Manili, dokąd 
to wychodźcy po największej części udają się 
z Hongkongu, bezwarunkowo potrzebny jest 
jakiś dowód, co do osoby proszącego o taką 
opiekę. W skutek tedy doniesienia tego, zwraca 
się uwagę udających się do Hongkongu, ażeby 
we własnym interesie przed wyjazdem zaopa
trzyli się w przepisane dokumenta podróżne.
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— Rodzina neofitów. Przed kilka 

dniami, w jednym z kościołów warszawskich 
dopełniony został akt chrztu św. na siedmiu 
członkach rodziny izraelickiej P., złożonej z ro
dziców, dwóch synów z żonami i dwojga wnu
ków. Zmiana wyznania nastąpiła z głębokiego 
przekonania ojca tej rodziny, 61-letniego P., 
który potrafił oddziałać odpowiednio także na 
swoje dzieci. Rodzicami chrzestnymi byli książę 
L. i hrabina R.

— B u rza , która w tych dniach szalała 
w Rewlu, zrządziła wielkie spustoszenie. W par
ku ekaterynentalskim około 700 olbrzymich drzew 
wyrwała z korzeniami. U wybrzeży rozbił się 
parowiec niemiecki, okręt trójmasztowy duński, 
tudzież wiele statków mniejszych. Ludzie zo
stali uratowani. Latarnię pływającą zapędził 
wicher o 50 kilometrów na morze. Zniszczony 
też został bulwar północny w Rewlu. W Ry
dze zatonęła łódź norwezka. W Kronsztadzie 
powstała skutkiem burzy mielizna, a statki w 
porcie poprzewracane zostały na bok. Komuni- 
kaeya z Petersburgiem została chwilowo prze
rwana

— Na północy nastała już zima. 
W Kargopolu mróz w tych dniach dochodził 
—4°; w Archangielsku spadł śnieg.

— Sztuczka złodziejska. Przed kilku 
dniami odbywał się w kościele ewangelicko- 
augsburskim w Warszawie ślub pana S. Po
między lokajami, stojącymi przy głównem wej
ściu, zajął miejsce także jakiś rzezimieszek, 
wydający się za lokaja. Widząc, że jeden z pa
nów, należących do orszaku weselnego, chce 
z siebie zdjąć palto, podskoczył usłużnie ku 
niemu i pomógł mu się rozebrać, a wraz z pal
totem odczepił złoty zegarek z łańcuszkiem i z 
tą zdobyczą znikł bez śladu.

— Nieszczęście na polowaniu. Mr 
Whitebread, deputowany do parlamentu angiel
skiego z Bredford, w zeszłym tygodniu postrze
lony został na polowaniu w górach szkockich 
przez własnego syna. Strzelba tego ostatniego 
wypaliła przypadkowo i cały nabój śrutowy 
ugodził p. Whitebreada w czoło. Skaleczenie 
jest podobno bardzo niebezpieczne.

— Panika ir  kościele. W miejscowo
ści Cote-aux-Fees w Szwajcaryi, zeszłej nie
dzieli nabożeństwo w kościele przerwane zo
stało wypadkiem, który mógł mieć okropne na
stępstwa. Zaledwie ustało dzwonienie, pobożni 
w liczbie około 600 znajdujący się w kościele, 
usłyszeli złowrogi łoskot na galeryi ko
ścielnej. Szczęściem powiodło się kilku osobom 
rozsądniejszym powstrzymać uciekających i za- 
pobiedz tłokowi u wejścia, a kiedy kościół zo
stał opróżniony zarządzono rewizyę galeryi, 
przyczem się okazało, że w istocie dwie belki 
zgniły w wilgotnym murze i zaczęły się pod
dawać ciężarowi galeryi. Bezzwłocznie kościół 
zamknięto, a nabożeństwo odbyło się pod go- 
łem niebem.

— Olbrzymie roje szarańczy poja
wiły się znowu w wielu okolicach Turkestanu 
i zrządziły bardzo dotkliwe szkody w polu.

— Pożar lasów W okolicach Jałty, o 
którym donosiliśmy, trwał całe cztery doby. 
Jeden z dzienników rossyjskich otrzymał o tym 
pożarze następujące szczegóły: „Ogień powstał 
z nieostrożności myśliwych polujących na prze
piórki — w sposób w tamtych stronach pra
ktykowany i dość oryginalny. Myśliwi w nocy 
rozpalają ogniska, ptaki lecą do światła i wów
czas są strzelane. Jedno z takich ognisk stało 
się przyczyną pożaru Wiatr silny bardzo roz
rzucił ogień na wszystkie strony i płomienie 
objęły coraz większą przestrzeń. Zwołano 2 
tysięce tatarów ze wsi okolicznych, żeby prze
cinali linie w lesie, ale i ten środek wobec 
wiatru niewiele pomógł. Zaczęły się już palić 
sąsiednie lasy rządowe. W lasach płonących 
zginęło bardzo wiele bydła, koni, owiec, a także 
jeleni, sarn i drobnej zwierzyny. Zginęło także 
czterech tatarów z tych, co przyszli do ratowa
nia, prawdopodobnie omdleli od gorąca i spa
lili się. Wieczorem pogorzelisko przedstawia 
groźny i wspaniały widok. Krwawa łuna ol
brzymich rozmiarów rzuca czerwone światło na 
całą okolicę.

— Badania cholery. Niedawno obie
gała dzienniki wieść, że grecki lekarz dr. Kar- 
tulis, bawiący w Aleksandryi, odkrył we krwi 
dotkniętych cholerą mikroskopijne żyjątka. Sam 
dr. Kartulis zaprzecza teraz tej wieści, oświad
czając, iż wprawdzie badał istotnie bardzo sta 
rannie skład krwi chorych na cholerę, jednakże 
żadnych żyjątek w niej nie znalazł.

— Pożar w tych dniach zniszczył do 
szczętu wielką fabrykę płócienek firmy J. van 
Ylissingen & Comp. w Helmondzie, w półno 
cnej Brabancyi. Pogorzała fabryka była jedną 
z największych w Holandyi i świeżo właśnie 
odznaczona została dyplomem honorowym na 
wystawie amsterdamskiej.

Najstarszą gazetą w świeeie jest  
prawdopodobnie „Acta populi romani diurna", 
której jeden numer z roku 16 8  przed Chry
stusem  zachow ał się do naszych czasów. Gazeta 
ta przetłómaczona, tak się przedstaw ia: „Dnia 
29  marca. Ciężka burza przeszła dziś po n ie
bie, a piorun roztrzaskał dąb wkrótce po połu 
dniu, w  pobliżu pagórka Y im inalis. W jednej 
z oberży u podnoża wzgóka Janiculum  przy
szło do bójki, w  której gospodarz szynku „Pod

niedźwiedziem w hełmie" bardzo silnie został 
zraniony. — Edyl TLtinius skazał na karę 
rzeżników, ponieważ ci sprzedawali ludowi 
mięso, nie podawszy poprzednio tegoż przepi
sanej przez władze rewizyi. Za zebraną ztąd 
pieniężną karę wystawiono świątynię bogini. — 
Wekslarz Ausidius z izby wekslarskiej „pod 
cymbryjską tarczą", uciekł dziś, pozostawiając 
ogromnie wiele długów. Dognano go przecież 
i pochwycono, a że z pieniędzy, które składali 
u niego ludzie, nic jeszcze nie roztrwonił, ska
zał go pretor Fontejus na natychmiastowy 
zwrot- sum deponowanych. — Przywódca roz
bójników Benniphon, którego pochwycił i u- 
więził legat Nerwa, został dziś przybity na 
krzyż. — Kartageńska flota zawinęła dziś do 
portu Ostia.

OSTATIIA POCZTA
K r ó l  A l b e r t  s a s k i  i ks.  W i l 

h e l m  p r u s k i  przybędą d. 1 października 
do Wiednia i zostaną powitani na dworcu 
kolejowym przez Na j j .  P a n a .  Z dworca 
dostojni Goście udadzą się wprost doSchón- 
brunnu. Po obiedzie, Najj. Pan, Najd. Cesa- 
rzewicz Rudolf, król saski, książę Wilhelm, 
W. książę Ferdynand Toskański i ks. Lud
wik Bawarski udadzą się na polowanie do 
Murzsteg-Eisenerz-Neuberg. D. 8 lub 9 po
wróci dostojne Towarzystwo do Wiednia.

K r ó l  M i l a n  dopiero dzisiaj przybywa 
do Wiednia, zkąd po krótkim pobycie uda 
się wprost do Belgradu.

K s i ą ż ę  A l e k s a n d e r  H e s s k i ,  oj
ciec księcia Aleksandra Bułgarskiego, przy
był przedwczoraj z Darmsztadtu do W ie
dnia. Wczoraj miał się odbyć na część księ
cia wielki obiad w zamku cesarskim.

Posłuchanie, udzielone przedwczoraj 
przez Na j j .  P a n a  r u m u ń s k i e m u  m i 
n i s t r o w i  s p r a w  z a g r a n i c z n y c h  p. 
Bratiano, uważanem jest w kołach wiedeń
skich jako dowód, że na konferencyach tego 
ministra z hr. Kalnokym osiągniętem zostało 
we wszystaich kwestyach zadawalające dla 
stron interesowanych porozumienie.

M i n i s t e r s t w o  r o l n i c t w a  zajęte 
jest obecnie przygotowaniem dla Rady pań
stwa ważnych przedłożeń, między innemi o 
obostrzeniu ustawy leśnej w kierunku sku
tecznego zapobieżenia dewastacyi lasów i o 
soli bydlęcej. Natomiast poruszona roku ze
szłego r e f o r m a  a g r a r y j n a  z powodu nie
dostatecznego materyału ankietowego ma być 
odłożoną na później.

W s p r a w i e  g a l i c y j s k i c h  k o l e i  
p a ń s t w o w y c h  pisze Presse'. „Jeden z tu
tejszych dzienników doniósł, że ministerstwo 
handlu zapytywało galicyjsko-węgierską ko- 
lej „czyby nie chciała prowadzić dalej ru
chu na kolei Tarnowsko - Leluchowskiej i 
kolei na.ddniestrzańskiej.“ Jak się dowiadu
jemy ze źródła kompetentnego wiadomość ta 
jest zupełnie bezpodstawna. W tych dniach 
donieśliśmy, że ostateczne uregulowanie sto
sunku galicyjsko - węgierskiej kolei do gali
cyjskich kolei państwowych nastąpić musi 
już w najbliższym czasie i że byłoby rzeczą 
mylną przypuszczać, iż zwłoka, jaka nastą
piła w tej mierze w skutek zawiązanych z 
rządem węgierskim rokowań, nakłoni rząd do 
cofnięcia powziętego raz postanowienia. W 
obec okoliczności, że w przyszłym roku zo
staną wykończone tylko niektóre przestrze
nie galicyjskiej kolei transwersalnej, rząd w 
pierwszej chwili będzie mógł ograniczyć się 
na zaprowadzeniu prowizoryum. Zarząd pań
stwowy znajduje się w tern korzystnem po
łożeniu, iż posiada już w Galicyi wła
sną dyrekcyę ruchu, ustanowioną swojego 
czasu dla kolei Arcyksięcia Albrechta. Dy- 
rekcyi tej zostaną przydzielone te przestrze
nie galicyjskiej kolei transwersalnej, które 
według projektu mają być z wiosną oddane 
na publiczny użytek Jej to także zostanie 
oddany z d. 1 stycznia b. r. zarząd kolei 
naddniestrzańskiej i tarnowsko - leluchow
skiej". W końcu Presse zapewnia jeszcze raz, 
że rząd nie cofnie powziętego postanowienia 
co do wypowiedzenia umowy galicyjsko-wę
gierskiej kolei, ani też myśli o powrocie do 
stanu ąuo ante.

K s B i s m a r c k  przybył wczoraj do 
Berlina, gdzie zamierza zabawić kilka ty 
godni.

Wczoraj przybyli do F r a n k f u r t u ,  
jak o tem doniosła depesza zamieszczona w 
części wczorajszego nakładu, k r ó l o w i e  
h i sz p a ń s k  i, s e r b s k  i, k s i ą ż ę  W a l i i

i k r ó l e w i c z  p o r t u g a l s k i .  Król Alfons 
udał się wraz z królewiczem portugalskim 
do Paryża, król Milan zaś miał dopiero wie
czorem odjechać do Wiednia, k s i ą ż ę  W a 
l i i  odjeżdża dziś do Kopenhagi.

Według depeszy petersburskiej, którą 
otrzymaliśmy już po zamknięciu wczorajsze
go numeru Gazety, Journal de St, Peters- 
bourg donosząc o b a n k i e c i e  w y p r a w i o 
n y m  w S o f i i  n a  c z e ś ć  g e n e r a ł ó w  
S o b o l e w a  i K a u l b a r s a ,  na którym 
byli obecni niektórzy z nowych ministrów, 
a metropolita wniósł toast na cześć cara, i 
wszyscy mówcy zapewniali o przywiązaniu 
ludu bułgarskiego do ludu rossyjskiego, tak 
dalej pisze: Objaw ten nie jest bynajmniej 
niespodziewanym; każdy mąż stanu i każde 
stronnictwo w Bułgaryi stara się o przy
chylność Rossyi; lud bułgarski błogosławi 
imię Rossyi. Tyle węzłów przyjaźni nakłada 
również tyle obowiązków i praw. Mimo ser
decznej życzliwości Rossyi i pragnienia, aby 
Bułgarya spokojnie się rozwijała, uważa Ros 
sya za swój obowiązek moralny, wyprzeć się 
stanowczo wszelkiej solidarności z najnow- 
szemi wypadkami i tylko nagannie może się 
o nich wyrazić.

Rossya życzy sobie, aby Bułgarya w 
spokoju mogła używać wolności, którą broń 
rossyjska dla niej zdobyła; nie pragnie zaś 
zawikłań, które tak jej własnemu jak i in
nych spokojowi zagrażają; jeżeli doradcy 
księcia zdołają krajowi stworzyć epokę spo
kojnego rozwoju, wtedy tak lud rossyjski 
jak i rząd będą się z tego cieszyć. Jednak 
postępowanie teraz przyjęte jest niebezpie
czne ; być może atoli, że wspomniona ma
nifestacja jest właśnie pierwszym znakiem, 
iż rząd bułgarski pojmuje trudność poło
żenia.

Pożądanem jest, aby książę i rząd je 
go dla usunięcia wszelkich trudności znale
źli w sobie potrzebną siłę, umiarkowanie i 
zgodę, Rossya uradowałaby się serdecznie, 
gdyby Bułgarya mogła się ochronić od no
wych przesileń.

Z W a r s z  a w y donoszą do Poliiische 
Corr.. że zgromadzone tam na manewra 
wojska, obecnie po ukończeniu ćwiczeń, za
czną powracać do dawnych swoich załóg. 
Ruch ten odśrodkowy sprowadzi do istotne
go znaczenia podawane w ostatnich czasach 
pogłoski o niezmiernych środkach wojen
nych, przedsiębranych przez Rossyę. Pod 
koniec manewrów w okolicy Siedlec, brało 
udział pod dowództwem generała Hurki 70 
pułków piechoty liniowej, 51 szwadronów 
kawaleryi i artylerya z 116 działami.

Polit, Corresp zapewnia, że pomimo 
znanego rezultatu w y b o r ó w  w S e r b i i ,  
nie ma wcale widoków utworzenia gabinetu 
radykalnego. Do Belgradu przybywają depu
towani z różnych okolic kraju, ale prace 
skupczyny według Pol. Corresp. nie rozpo
czną się prędzej jak z dniem 1 lub po 
pierwszym października.

Opozycyjna p r a s a  p a r y s k a  i or
gana stronnictwa hr. Paryża znajdują ciągle 
pożądany przedmiot do polemiki i wycieczek 
przeciw Niemcom z powodu zapowiedzianego 
przybycia króla hiszpańskiego do Paryża.

Dziś dochodzą zaprzeczenia wszystkich 
pogłosek o zamierzonej dymisyi Waddin- 
gtona, posła francuskiego w Londynie. Do
mysły te wywoływał pobyt Waddingtona 
we Francyi, w majętności swojej prywatnej 
Fertś-M ilon. W ciągu tego tygodnia powróci 
p. Waddington do Londynu, gdzie obecność 
jego nie była dotąd konieczną, ponieważ 
większa połowa członków ministerstwa nie 
jest także obecną w Londynie.

W korespondeneyi z L o n d y n u  do 
pism zagranicznych czytam y: W Newcastle 
odbyła się nader tłumna d e m o n s t r a c j a  
r o b o t n i k ó w  w celu popierania prawa wy
borczego. Członek parlamentu John Morley, 
oświadczył w swej przemowie, że wpro
wadzenie wyborów powszechnych jest tylko 
kwestyą czasu i że w najbliższej mowie tro
nowej, zapowiedziana będzie reforma wybor
cza w duchu liberalnym.

Z Dublinu donoszą, że z powodu roz
poczętej na nowo agitacyi ligi narodowej ir
landzkiej obawia się rząd wybuchu niepo
kojów i groźnych zaburzeń. W trzech hrab
stwach ogłoszono ponownie stan wyjątkowy, 
a wicekról, lord Spencer, udał się osobiście 
do prowincyj północnych Ir lan d y i, w celu 
sprawdzenia stanu rzeczy. Największe oba
wy obudzą agitacyjna podróż Parnella w 
hrabstwie Tyrona, gdzie żywioły protestan
ckie i oranżystowskie wystąpią prawdopodo
bnie silnie przeciw interesom propagowanym 
przez autouomistów irlandzkich. Parnell ma 
we wtorek zwołać wielkie zgromadzenie do 
Dungannon.

Według informacyj Standarda, Anglia 
postanowiła trzymać się w Turcyi polityki 
energicznej. Reprezentant angielski nalegać 
będzie na zapłacenie długu i natychm ia
stowe uregulowanie kwestyi turecko-angiel- 
skiego traktatu handlowego.

Times otrzymują telegraficznie nowy 
skład rady stanu egipskiej. Liczy ona obe
cnie jedenastu członków Egipcyan, dwóch 
Armeńczyków, trzech Anglików, dwóch Au- 
stryaków, jednego Włocha i czterech F ran 
cuzów.

TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ
Wiedeń, 27 września. Na cześć 

k s i ę c i a  A l e k s a n d r a  odbył się 
dziś w Schónbrunnie obiad galowy, 
na który otrzymali zaproszenie hr. 
Taaffe, hr. Bylandt, hr. Kalnoky, naj
wyżsi dygnitarze dworscy, obaj gene- 
rał-adjutanci Beck i Pejacsewicz, ge
nerałowie: Wlasics, Kaiffel, Appel,hr. 
Bethlen, deputacya szóstego pułku dra
gonów, którego właścicielem jest ks. 
Aleksander. Książę odwiedził przed 
południem hr. Kalnokyego i ambasa
dora niemieckiego ks. Reuss, którzy 
bezzwłocznie go rewizytowali.

Rumuński minister spraw zagra
nicznych B r a t i a n o  odjechał dziś po 
południu do Bukaresztu.

Berno, 27 września. Przy w y 
b o r a c h  u z u p e ł n i a j ą c y c h  do Ra
dy państwa z większej posiadłości mo
rawskiej zwyciężyli 79 głosami prze
ciw 78 głosom konserwatywni hr. Liit 
tow i baron Badenfeld.

P esz t, 27 września. Na konfe-  
r e n c y i  s t r o n n i c t w a  l i b e r a l 
n e g o  powitał członków przewodni
czący i położył nacisk na to, że obe
cne położenie jest poważne i wymaga 
zgody i zdwojonej działalności. Prze
wodniczący zakończył zapewnieniem, 
że stronnictwo żywi zupełne zaufanie 
do prezesa gabinetu Tiszy. Zgroma
dzeni posłowie opowiedzieli głośnemi 
Eljen. Prezes gabinetu podziękował za 
dowody zaufania i przeszedł następnie 
do wypadków w Kroacyi i ruchu an- 
tisemickiego, złożywszy w jednej i 
drugiej sprawie oświadczenie równo- 
brzmiące z przemówieniem w Wielkim 
Warazdynie. Stronnictwo przyjęło bar
dzo sympatycznie wywody p. Tiszy.

D e p u t o w a n i  k r o a c c y  przy
byli do Pesztu gremialnie. Odbyli oni 
w obecności ministra Bedekowicza 
konferenoyę, zastanawiając się nad 
stanowiskiem, jakie mają zająć wobec 
sejmu i rządu. Nie powzięto jednak 
na pierwszej konferencyi żadnych u- 
chwał, w skutek ezego zbiorą się je 
szcze raz i przeprowadzą narady w 
obecności p. Tiszy.

Frankfurt, 27 września. Ce
s a r z  W i l h e l m  przybył tu dziś po
południu. Na dworcu kolei żelaznej 
powitali go: król Serbski, W. książę 
Heski, naczelnicy różnych władz i 
tłumy publiczności.

F ra n k fu r t ,  27 września. N a o- 
b i e d z i e  w ogrodzie palmowym, da
nym na cześć cesarza Wilhelma i obe
cnych tutaj książąt, pierwszy burmistrz 
Miguel wzniósł toast na cześć cesa
rza Monarcha odpowiedział toastem 
na pomyślność miasta.

Kr ó l  M i l a n  w y j e c h a ł  o go
dzinie kwadrans na 6, wieczorem, do 
W i e d n i a .

Sofia, 27 września. G e n e r a ł o 
wi e  S o b o l e w  i K a u l b a r s  wyje
chali.

Belgrad, 27 września. S k u p 
c z y  n a  wybrała 84 głosami radykal
nych przełożonego gminy w Pozare- 
wacz N i k o ł a j e w i c z a  prowizorycz
nym prezydentem. Ten zamianował 6 
posłów radykalnych i 8 liberalnych 
członkami komisyi weryfikacyjnej.

Belgrad, 27 września. W y b ó r  
p r e z y d e n t a  s k u p c z y n y  poprze
dziła b u r z l i w a  s c e n a ,  w y w o ł a 
n a  p r z e z  r a d y k a l n y c h .  Z pomi-



nięciem głosowania, wybrali oni przez 
aklamacyę jednego ze swoich kandy
datów przewodniczącym, z tytułu wie
ka, i ten zajął bezzwłocznie krzesło 
prezydyalne. Stronnictwo postępowe 
zaprotestowało energicznie przeciw 
podobnemu postępowaniu, Wreszcie 
powiodło się ministrom Garaczanino- 
wi i Mijatowiczowi przeprowadzić 
głosowanie, przepisane regulaminem. 
Radykalni powitali rezultat głosowa
nia oklaskami i głośnemi okrzykami.

Paryż, 27 września. J u t r o  p o 
w r ó c i  m i n i s t e r  s p r a w  z a g r a 
n i c z n y c h  i obejmie urzędowanie.

K r ó l  A l f o n s  będzie prawdopo
dobnie obecnym w poniedziałek na 
manewrach artyleryi w Fontainebleau.

Paryż, 27 września. Do Ag. Ra
msa telegrafują z O r a n u :  Obiega
pogłoska, że Sisliman został zamordo
wany na uczcie, na którą zaprosiło 
go dwóch notablów plemienia bera- 
berskiego.

Londyn, 27 września. Do biura 
Reutera donoszą z A t e n ,  że W. P o r 
t a  p r z y g o t o w u j e  o k ó l n i k  do 
m o c a r s t w ,  w którym zastrzega so
bie zastosowanie prawa suzerenatu 
na wypadek restytucyi Bułgaryi.

Gotenburg, 27 września. P a r o 
w i e c  Sofia z wyprawą grónlandzką 
Nordenskiólda p o w r ó c i ł  t u t a j .

Wiedeń, 28 września. (Tel. pr.) 
Do dzienników wiedeńskich donoszą 
z Bukaresztu, że k s i ą ż ę  A l e k s a n 
d e r  B u ł g a r s k i  w y j e c h a ł  w c z o 
raj  z So f i i  incognito i u d a ł s i ę 
p r z e z  L o m  do Wi e d n i a .  Według 
tychże doniesień, wobec wielkiego 
wzburzenia, panującego w Bułgaryi, 
p o w r ó t  k s i ę c i a  w y d a j e  s i ę  
n i e p r a w d o p o d o b n y m .

Wiedeń, 28 września. {Tel. pr.) 
P. m i n i s t e r  dr.  Z i e m i a ł k o w s k i  
u d a j e  s i ę  j u t r z e j s z y m  p o c i ą 
g i e m  do L w o w a ,  dokąd przybę
dzie w niedzielę wieczorem. Nazajutrz 
po przyjezdzie pan minister będzie 
udzielał posłuchań.

Belgrad, 28 września. (Tel. pr.) 
O p o z y c y a  r a d y k a l n a  z a m i e -

r z a  u n i e w a ż n i ć  szereg wyborów 
stronnictwa rządowego, między innemi 
także wybory w Belgradzie. Z j e d n o 
c z o n a  o p o z y c y a  zapowiedziała już 

: wniosek, żądający postawienia mini
sterstwa w stan oskarżenia. Wielkie 

! panuje tu wzburzenie. Mówią o roz
wiązaniu skupczyny i oczekują nawet 
zawieszenia konstytucyi. O minister
stwie Gruiczc me ma wcale mowy. 
Umiarkowańsze żywioły są zdania, że 
tylko gabinet Christicza jest możliwy 
wśród obecnych trudnych stosunków. 
Gdyby skupczyna została rozwiązana, 
rozpisanie ponownych wyborów na 
stąpiłoby dopiero po uspokojeniu się 
umysłów.

i Londyn, 28 września. Morning- 
post dowiaduje się, że Trieou doniósł 
wczoraj drogą telegraficzną rządowi 
francuskiemu o odrzuceniu przez Chi
ny propozycyi Francyi.

| Bruksela, 28 września. K r ó l  
1 h i s z p a ń s k i  p r z y b y ł  t u  w c z o r a j  
w i e c z o r e m  i został powitany na 
dworcu kolejowym jak najserdeczniej 
przez króla, który zawiósł dostojnego 
gościa do pałacu królewskiego.

Frankfurt, 28 września. Ks. 
W a l i i  wyjechał do Kopenhagi.
Odpowiedzialny redaktor: A dam  K rech o w ieek i

Do dzisiejszego numeru załącza księ
garnia F. H. Richtera (H. Altenberg) dla 
prenumeratorów zamiejscowych prospekt na 
illustrow aie wydanie dzieł „ Fryderyka 
Schillera “.

§ )^F  Zwracamy uwagę na umiesz
czony dziś inserat, dotyczący „Wielkich 
Magazynów au Printem ps w Paryżu11.

T e a tr  hr. S k arb k a.
_R e p  e r t  o a r  t y g o d n i o w y :

Dzisiaj w piątek po raz pierwszy:
I „Potępiona11 kom. w 4 ak, przez panią S. 

Olę.
Jutro w sobotę 29 b. m., po południu 

o godz. V, do 4tej: „Pan Damazy“ kom. w 
4 ak J. Blizińskiego; wieczorem o godz.

! 7mcj: „Lunatyczka11 opera w 3 ak. muzyka 
i Bellinicgo

W niedzielę dnia 30 września po po- 
i łudniu o godz. % do«4tej: „Odsiecz Wied- 
1 n ia“ obr. dram. w 5 ak. W. Rapackiego; 

wieczorem o godz 7mej: „Podróż cło Afryki11 
°p. kom, w 3 ak. Soutmego.

W poniedziałek 1 października, po raz 
drugi: „Potępiona„

We wtorek Z października: „M arta11
opera Flotowa.

Rozdano role do nauki z kom. w 4ch 
aktach Gondineta, p t.: „Zacni ludzie8, jak 
również z dramatu: „Uriei Acosta11. w któ
rym tytułową rolę wykona p. Żelazowski. 
Pani Wilt, słynDa śpiewaczka nadwornej o- 
pery wiedeńskiej, wystąpi u nas w dniu 8go 
października.

i teatra
Tygodnik poświęcony Teatrowi, Muzyce, Sztukom 
Pięknym i L iteraturze dramatycznej z illliBtra- 

c y a m i
wychodzić zacznie w Warszawie z dniem 1 paździer
nika 1883 r. przy współudziale najcelniejszych sił 
literackich POLSKICH i ZAGRANICZNYCH i po

mieszczać będzie:
Życiorysy artystów z portretami, rozprawy z dzie
dziny estetycznej, sprawozdania z powszechnego ru 
chu artystycznego, artykuły w kwestjach żywotnych 
sztuki i literatury dramatycznej, nowelle, utwory 
dramatyczne, poezye, illustraeje grup scenicznych, 
oraz utwory mussycKiie polsk ich  i za

granicznych kompozytorów.
P P  B ezp łatny  dodatek muzyczny, do
łączany co 2 tygodnie składać się będzie z 2-eh a r
kuszy oryginalnych kompozycyi na fortepian i do 

śpiewu, kompozytorów polskich i zagranicznych. 
Cena takiego dodatku w składzie księgarskim 

wynosić będzie kop. 4 0 ,  tym sposobem sam tylko 
dodatek bezpłatny utworzy z końcem roku wartość 
r i ,  lO kop. 40.

CENA PRENUMERATY:
w Warszawie, na Prow. i

ksiewicz z Sambora. M. Borowski z Pod- 
hajec. W. Bieohowski z Gorlic. L Laskowski 
z Ustrzyk. K. Marmorosz z Karowa.

Spostrzeżenia meteorologiczne.
(Z obserwatoryum o. k. Uniwersytetu we Lwowie), 

z dnia 28 września 1883 o godzinie 7 rano. 
Barometr 734 14-om przy temp. 0°C. Psychro

metr suchy +  9.9 "C Psychrometr w ilgo tny-|-8.8 ’r . 
Prężność pary 7 8<nm Wilgoć 86 ’/o Zachmurzenie 
9 W iatr S3 Ozon 6 .

Temperatura, i . - c wi e t r z a 7 93R 
Barometr opada.

Sfsn baremetru nstd poziom morw, 759.34-Km. 
Najwyższa temp. dsia wczorajszego 17.7 ’0.

Najniższa temp w nocy 9.LC.
Ilość opadu mierzonego o 7 g. O Omm.

Spostrzeżenia m eteorologiczne.
(Z obserwatoryum e. k. Szkoły politechnicznej we

L jt '
« -  49°50’ 340” ,5

Kwartalnie: rs. 2. 
Półrocznie : rs. 4. 
Recznie: rs. 8.

w Austryi,
K w artaln ie: złr. 3.
Półrocznie : złr. 6,
Rocznie: złr. 12.

rs. 2 
r«. 5 
rs. 10

w

r Ces. 
kop. 50. 
kop. —. 
kop. —.

Niemczech 
Mar. 5.
Mar. 10.
Mar. 20.

łącznie z doręczaniem do domów, iub z przesyłką 
pocztową.

Adres B edak cy i I E k sp e d y c ji:  
W arszaw a, Senatorska 1.18, przy b iu 
rze ogłoszeń B a jch m an a  i F rend iera,

Prenumerować można we wszystkich 
księgarniach, krajowych i zagranicznych. (6444)

i ’ r * y J o e h » l l  d o  i r o n a  
inia 28 września 1883 

Hotel ©eorgea  
Pp. K. Winnicki z Turadu S. Storowiej- 

aki z Bratkówki. Dr. Eksner z Wiednia. K. 
de Stempel z Sehrottersdorf. B. Finster z 
Gorlitz.

Hotel Enropejsk i ,
Pp. W. Łomnicki z Waręża. P Laid z j 

Tryestu. M Hornstein z Rossyi. M Hennel z . 
Wiednia. G. de Zaleatnik z Wiednia.

Hotel Langu  
Pp. W. Jurgowski z Sącza. W. Koch 

z Wieliczki. J. Futezi z Paryża.
Hotel Angielsk i.

Pp. Dr. E Maohek z Krakowa. J. l l e -

Lwowie.)
X =, 41°41' w.i

| Dla 29 września
E. =  — 9 -  36,sia 0 » — I2k 31- 21,-eo

j  Zachód słońca 28go września 5h. 44m,9, wschód 17b 
' 58m ,,l.

W  wrześniu nastąpi nów księżyca ld  3h 50 m 3 
pierwsza kwadra 9d 8h l 3 , m9 ;  pełnia 16d l l h  17’m ś’ 
ostatnia kwadra 23d 2h 26,m 9; nów 30d 19h 30 m4! 
Księżyc będzie w punkcie odziemnym (Apogeum)' 5<i 
17, i  6, w punkcie przyziemnym iP erigeum )17* 20h 6.

Równanie czasu będzie przez cały wrzesień u- 
jemne, w skutek czego zegary słoneczne wyprzedzać 
będą zegary zwykłe o ilość E. w prawdziwe po
łudnie.

Dnia SI września o lh  6,m 5, wyprzedzać be- 
dzie czas gwiazdowy czas średni o godzin 12. Słon
ce wstępuję dnia 22, o 22h w znak Wagi.

Z sześciu płanet, spostrzegać możemy wolnem 
okiem najpierw Saturna w gromadzie Byka (wscho
dzi na początku przed 10 tą, a na końcu o 8hV po
tem w gromadzie Bliźniąt, Marsa i Jowisza. 'M ars 
wschodzi koło jedenastej a Jowisz ukazuje sie na po
czątku września po pierwszej, zaś na końcu przed 
12 ią godziną.

27 września 1883. 19“
Stan barometru w milimetr. 7S2„, 732.,, 729,„
Stan termometru suchego 
w st. Cels. 1-17,. + 1 2 . + 8,„

Stan termometru wilgotnego 
w st. Cels. +15,„ + H « + 7 . ,

Prężność pary w powietrzu 
w milimetr. 12,, 9 „ 6 ,»

Wilgotność powietrza wzglę
dna w 7 0. 80 89 78

Stan nieba. 8 1 8
Kierunek wiatru. sw. s. s
Moc wiatru. 3 2 3
Ilość opadu w 24g. mierz, d? 24 0,mm„
Najwyższa temperatura w ciągu dnia, odczytana
o 9b- +  18,.

Najniższa tem peratura w cĄmti dnia. odczytana 
o 9h- 4- 8„

1883 od 12h w połud., do 12h w

Cennik lwowskiej Izby handlowe) i przemysłowej.
Lwów dnia 27 wrześniai883.

<SS*.T
1. A fe c y e  za sztukę. ' et.

Koi. g. Kar. Lud. po 20u zł. m.k. j 2U0 - 293 —
Kol. Iwow.-ezer.-jas.po200?ł. w. a. g 166 — 1*9 —
Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. j» 288 — 293
Banku kred. gal. po 200 zł. w. *. -.:50 — ł-55

3 .  L i s t .  z a s l .  za 100 zł.
Tow. kredyt, galic. 5 pr- w. a. c "8 80 99 90

„ 4 pr. w. a. ? 19 BO "(i F0
„ „ „ 5  pr. okresowe +  90 99 1 0

Tow. kred. gal. 4. pr. w. a. lo s i l1/, 1. 4 <6 50 V  50
B<snku hip. galic. 6 pr. w. a. Ol “O 102 8

„ ‘ „ 5 pr. w. a. - 07 60 08 60
» „ „ 5 pr. w. a. wy- =
losowane z 10 pr. premią . _= HO 50 101 50

Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w. a. s ICO 102 50
„ „ .  5 pr. w. a. 93 95 -

ft. L i s t y  d ł a ż c e  za 100 zł.
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal-

i Buków. 6. pr. los. w 15 lat- --- --
4 . O h l ig l  za 100 zł.

Indemniz. galic. 5 prc. m. k. 98 25 99 5C
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 proc. w a. . 9-5 - 98 —
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a. 101 50 102 50

3 .  L o i y  miasta Krakowa 18 20 20
„ Stanisławowa 22 - 24 -

A. H o n s t y ,
Dukat holenderski 5 60 5 70
Dnkat cesarski 5 62 ó 72
Napoleondor . . 
Pófimperyał . . . .

8 46 a 56
9 77 9 88

Rubel rossyjski srebrny 1 54 ] 64
„ „ papierowy 

100 marek niemioek*eh .
1 161), 1 18 V,
58 40 ■'<9 1 "

Srebro...................... „  — —
?4t j*nr-T■ t  *•-* pvj-»ł*

Kars giełdy wiedeńskiej
z dnia 25 września 1883.

1. D łn g  p a ń s t w a .
Jednolity dług państwa w banknot 

maj-listopad
luty-sierpioń . . . . . . .

Jednolity dług państwa w srebrze 
styczeń-Jipisc 
kwiaeiea-październik 

Losy z roku 1854 po 250 zł. in.k. 4pi 
1860 po 500 zł.w.a. 5 pr 

” 1860 po 100 zł. 5 pr.
” 1864 po 100 zł.
" 1864 po 50 zł.

Renty Oom. po 42 dr austr.
Listy zastaw, domen, państw po 120 

złr. 5 prc. . . • •
Austr. Ysyg. skarb, zwrotne 188i 
Renta papierowa 5°/, z r. 1881 . . 
Austr. renta zł. wolna od pod-,i*-. 4 pr

płacą żądają

78 35 
78 40

78.70 
'8 70 

;20 -  
132.5" 
!38 — 
167 25 
166 50 
*7

78 50 
78.55

78.85 
"8 8 

1*0 5o 
3-i — 

138 50 
567.75 
167.
3*

<48 -  149 ■

2 95 
100 25

3 10 
100 45

i .  O b l i g a c j  e  mdeinu. 5 pr. (za 100 zł m.

Czech . .
Bukowiny , 
Galicyi . . . 
Niższej Austryi 
Siedmiogrodu 
Węgier

106.50 
99 — 
98 75 

104 75 
98 -  
98.90

99 75 
99 25 

105.75 
98 5 
99.40

A h c y  e.
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 118 s0 10 > 20 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 292.80 293 —
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł 855'— 860.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . —.— —.—
Gal. bank. d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr.—.— —.— 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. . —.— —.— 
Bank dla krajów koronnych a 200 tó

wpł. 50 p r ................................. — ■
Banku austro-węgiersk. a 600 złr. 834,— 835 — 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . — — — .—
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. 571 — 574 — 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. w. 223 75 224 — 
Kol. Preszow-Tarn. (w. e.) a 200 zł. —.—
n V a 1 - s  iaoo „jfr v «g70 2674.

pł*-9 ie J a is
Koi Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 292 25 292.75 
Lwow-Ozern. kolej po200 zł. wa w sr 367 25 167.50 
Iow. kol. żel. państw, po 200 zł. m. k. 31 *.30 S1J.70 
Połud. kol. państw, po200 złr. w. a. 152,40 <52.60 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 161.— lS i.50

4 .  E i n t y  z a s t a w n e  losowane.

Ogólny rolniczo-kredytowy Zakład dla
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 95.40 95 70 

pnws* austr /ak. kr. ziem. 4*/, pr. w
złocie w 50 1. ...........................  —. -  — —
„ „ „ „ premiowe po 3•/„ 97.50 98.-—

Gal. zak. kr, ziem. Krak. los w 18 1,6  pr. 101.50 102.50 
„ „ „ w 20 1. 7pr. 102.«0 —. —

„ „ „ „ w 3 6 1. 57 , pr — --  —
-al. Tow. k rr l . w. i-., bo 4 proct. 89,50

,  „ » po -5 proct. . 79.— 99.25
„ n P° proct w

3 1 latach twrotne . . 9 9 . — 99.25
Gal. banku hip. po 6 proc. . . 1( 2 .— 102 5"
■ lal. Zakł. kred. włość, po 6 proc. 100 — HO.90 
tianku austro-węgiersk. po 5 pr. 100 70 100 i0  
Węg. Tow. ziem. akc. po 5*/s proc. —.— —. -

„ Zakł. kr. ziems. po o1/, proc. 100 —- 102 —

5 . O b l i g a c j o  z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 95.25 95.75 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ez.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze 93.20 93 60
Kol. pół. po 100 zł. m. k, 105.— 105.25
.  „ p o  100 zł. w. a........................101.— 101.50

Kol. gal. Kar. Ł u i. em isja z, x. 1881
po *'/'« Pr- - . 98.40 98.80

Kol. Lwow.-Ozer.-Jass. III. emi*. a 300
rfr- 5 P»o<s. w srebrze z r. 186-5 94.75 95.25

s r. 1867 98.25 98.75
z r. 1868 94.60 9 5 . -
z r. 1872 93.75 94.25

Węg. hol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 94 — 94 50

O. L  o  i  y .

Inst. kr. dla han. i pr. po 1.00 zł. w. a. 168 75 169 50
r larsg« po 40 zł. Ib . 36 75 37 25
Tv :<,T' Dowain K-Orł. ut.k . 109 — 1<0.—

(N. B. 28 
połud. 29/9).

Przy wietrze przeważnie południowym i nor
malnej temperaturze, niebo w części zamglone, po- 
goda możliwa.

żądają 
18 50 
18 60 
24 -  
40,— 
3 6J0  
12.15 

6.40

20 10 
52 — 
48.25 
24.— 

127.50 
65.— 
27 -  
39 75

Eagieyicha po 10 zł. * .  k, . . i 7 50
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 25 
Poj-rczka miasta Lubiany po 20 zł. 23
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 38 —
Palfiego po 40 zł. m. k ...................... 3 ' __
Czerwon. krzyża austr Tow.po 10 zł. 11.99

„ węgiersk. „ po 5 zł. 6.2 J
Fundacya szpitala Arci-ks. liutieifa

po 10 zł. w. a. . . 20. -
SaJLma po 40 zł. m. k. 5 1 _
St. Geuois po 40 zł. m. k. . . .  48. -
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w .».) 23.50
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. 126.—
( „ p o  50. zł. w. a. 64.50

Waldstsina po 20 zł. m. k. . . 26 50
WindischgrStza po 20 zł. m. k 39 25

Tą W e b « l «  (j -  3 ̂ desią-; -:)
kugsburg na 100 zł. w. p. — — _____
Błriin za 100 mark w, p*. — __ _
Frankfurt za 100 marli ‘ w. p c. — — ___
Hamburg za 100 mark w. p. n. — - —
Londyn za 10 ft. szt. . , 119 90 >20 10
Paryż z* 100 fe............................  47 40.— 47.45 _

K n r s  KłmżHc
Dukat cesarski mea. . . 5,68 — 5.70. -

„ pełnej wagi 5,69 — 5.71.—
Korona . , . —.— .—  .
20-frankówka . . . 8 50.50 9.51 50
Rossyjski imperyał . . S.79k— 81. —
Talar związkowy . . . .  — ____________
Srebro . .  ._____ ____

Z lwowskiej Izby handlowej i przanyoiewgj,
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 27 wrześni a 1883. zł. et.
Jednolity dług państwa w banknotach -»8 25

„ „ ,  w srebrze 78 65
Renta w złoeis . . . . . 100 35
50/0 austr. ronta marcowa . 92 80
Aksye banku wiedeńskiego 836

„ „ kredytowego . . . 291 25
Londyn . . , 119 85
Srebro , . . . . ___ _ _

Napoleondor . . .  . . 9 50’/
Dukat cesarski sami. f, 71

'{1; 3wa-r 58 65

. »  S E I O I H M I  mSL MJ J A  X  J Ę D O  W ,
fil. 8941. (6431 1— 3)

T e rp a ch tn n g  des R e lłg io n s -  
fondsm eierliofes „L u k a czc-  

stie 8 i 11 der B u k o w in a.
®et bem 6ufott)tna'er gr. or. SReligionS* 

fottbe geljórige, im (SemeiiibebereiĄe Don Lu- 
kaezestie gelegcne SOieicrllof (III. Ulischestier

rflchtsektion) b, ,tci)enb au6 eirtem ©rutibarea 
bon circa 558 Socb, barunter circa 548 Sod) 
Ad er uttb SBiejett mit ben itótt)igeir SBot)n= 
unb SBirtfjfi^aftógebauben, ttnrb auf jtoótf 
91u^ung3jat)re ab 1 SRooember 1883, namltĄ 
auf bie ^eit bom 1 iRooember 1883 bis @ t» 
be Dftober 1895 im offentlid^cn Dffertwc ,e 
berpac^tet.

I ^aĄtfujiige fja&en iljre Dfferte, meldje 
1 mit einer 50 fr. ©tcmpclinarfe berfetjen unb 

redjteformig au<SgeftcHt feitt milffen, bei bir= 
fer f. !, ®itter»®ireftion, tbo bie 5)3act)t- unb 
BińtationSbebingniffc p r  ®infiĄt ber 5)3aĄt= 
luftigen auftiegen unb aHe naEjeren SluSfiinfte 
itber baS ^aditobjeft ert^eift merben, bis fpd= 
teftenS 8 DJtober 1883 JOiittagS 12 U^r ju

uberrctdjen.
ijSaĄtangelb, melc^eS bem Dfferte 

beijufdfjliefjen ift, betragt 1000 fi. iJft. $8. im 
SBuaren, ober in anne^mbaren 2Bert^pa|)teren. 

SSon f. f. ®ireftiou ber ®iiter be6 
bukovyina’er gr. or. iReligionlfonbeS. 

Czernowitz, am 25 ©eptember 1883.
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Licytacye. Bliższe warunki można przejrzeć w re-
gistraturze sądowej.

O czem się chęć kupienia m ających, 
L. 47439. (6371 3—3) strony interesowane i znanych wierzycieli,

C. k. krajowa Dyrekeya skarbu podaje ' ' ' '
do powszechnej wiadomości, że w c. k. po
wiatowej Dyrekeyi skarbu w Tarnopolu od
będzie się w dniu 30 i 31 października 1883 
publiczna pertraktaeya licytacyjna celem 
wydzierżawienia rządowych stacyj mytowych 
zarazem i mostowych w Czartoryi, Krowin- 
ce, Czortkowie Potutorach, Podhajcach i Do- 
browodach, dalej rządowych stacyj drogo
wych w Kopeczyńcach i Brzeżanach na prze
ciąg roku 1884.

Nadaże konkretalus wyklucza się.
Oferty pisemne należy wnosić na ręce 

Naczelnika c. k. powiatowej Dyrekeyi skar
bu w Tarnopolu, najpóźniej do dnia 29 paź
dziernika 1883 godziny 2 po południu.

Z ofertami pisemnemi wchodząeemi 
pocztą, które atoli, do c. k. powiatowej Dy- 
rekcyi skarbu nie wejdą w oznaczonym ter
minie postąpi się jakoby po czasie wniesio
ne zostały, a tem samem uwzględnione nie 
zostaną.

Szczegółowe obwieszczenie licytacyjne, 
obejmujące bliższe warunki i określające po
stępowanie przy pertraktaeyi licytacyjnej 
może być przejrzane w czasie zwykłych go
dzin urzędowych we wszystkich tutejszych 
powiatowych Dyrekcjach skarbowych, tu
dzież w registraturze c k. krajowej Dyre-
kcyi skarbu.

C. k. krajowa Dyrekeya skarbu
Lwów, dnia 13 września 1883.

81. 47.439.
SBoit ber galijtfdjen f. f. gum n3=2 anbe§= 

®irection tuirb ju r allgemeitteu Senntnifj ge* 
bradjt, baj) Dci ber f f. 
rection in Tarnopol om 30 uub 31 Dctober 
1883, bie Serftcigeruug tuegen Serpadjtung ber 
aerarifdjeit 2Beg= unb !8rudettmaUt£)-Statiouen 
Czartorya, Krowinka, Czortków, Potutory, 
Podiuyce uub Dobrowody, fenter ber drort- 
fdjrn 2Beguiauil)ftQtioncn Kopeczyńee uub 
Brzeżany auf bie Sauer be§ ©olarjaljre* 1884 
ftattfinben toirb.

©oncretalanbote ftr.b auSgefdjfoffeu. 
©djriftfidje Dfferten jinb fpatcftenS Dis 

29 Dctober 2 Ut)r SRadjjmittagS beim SSorftan* 
be ber f £. giuanj=S8cjirfź-5Dtrection in T ar
nopol etnjubringcn.

5luf bie ifjoft oufgegebene fdjnftlidje Df* 
ferten, bie biź 29 Dctober 2 Uf)t 9ładjmtttag3 
bei ber genannten ginanj=l8ejhTS»Śirection 
rticfjt einlangen, luerben aU oerfpatet einge* 
bradjt erfolgloso jutucfgeftcllt werben.

S ie fpejtefie Jłunbwadjung iiber bie na£je= 
ren 33ebingungen unb ben SSorgang bei biejen 
Stjitationen, lann bei jammtlidjen fjierlanbP 
gen i0ejtr£3*2)trecttonen unb ginanjwacfje=93e= 
jirfś  SontroHe^Ccilungeit, jo ioie in ber jRcgi- 
ftratur brr ginanj^anbeś^DirccIton, toćiljrenb 
ber gembfjnlidjcu AmtSftunben, eingefeljnt 
toerben.

Sentbcrg, om 13 ©cpteinber 1883.

L. 3190 ” (6271 3—3)
Dnia 9 października 1883 i dnia 13 

listopada 1883 o godzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa pul li
czna sprzedaż 25)100 niewydzielonych części 
realności pod lk. 646 w Skalacie położonej 
wedle wykazu hip. 1 257 gminy katastralnej 
Skałat dłuźnieki Liebv Goldstein własnych 
na rzecz Baruchan Kaiser beto 875 zł. zpn, 

Cena szacunkowa wywołania wynosi 
637 zł. 50 ctn. w. a. wadyum 63 zł. 75 ct. 
Przy obu terminach realność tylko za lub 
wyżej ceny wywołania sprzedaną będzie.

Gdyby na tych daóch  terminach nie 
uzyskano ceny kupna dorównywąjącej cenie 
wywołania wtedy celem ułożenia ułatwiają
cych warunków wyznacza się termin na 
dzień 13 listopada 1883 3 godzinę po połud
niu z tem, że nięjawiący się na tym term i
nie wierzyciele do większości głosów stawają- 
cyeh doliczeni będą Resztę warunków licy
tacyjnych można w tutejszej registraturze, 
przejrzeć.

O czem się wiadomych wierzycieli do 
rąk własnych, zaś niewiadomych i tych, 
którymby uchwała niniejsza wcale nie lub 
zapóźuo doręczoną została, lub którzyby po 
dniu wygotowania wyciągu tabularnego pra
wo zastawu na realności powyższej uzyskali 
do rąk kuratora c; k; notaryusza dra Biliń
skiego w Skalacie.

O. k. sąd powiatowy 
Skałat, 25 czerwca 1883.

L. 8654.
C.

(6157 3—3) 
k. sąd obwodowy w Przemyślu o- 

głasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Pinkasa Wolkenfelda w k lo c ie  600 zł. zpn. 
realność pod lk. 113 w Przemyślu na Za- 
saniu położona, ciała tabularnego niestano- 
wiąca, do Antoniego i Józefy małż. Frytzów 
należąca, w drodze publicznej licytacji dnia 
18 października i 19 listopada 1883 o go
dzinie 10 rano w tut. sądzie, wyżej lub za 
cenę szacunkową sprzedaną zostanie.

Cena wywołania wynosi 3854 zł. 60 
ct., wadyum 400 zł.

0*-*eta Lwówka Nr.

niemniej tych wierzycieli, którzyby dopiero 
po dniu 26 czerwca 1883 prawo zastawu 
dla sprzedać się mającej realności uzyskali 
lub którymby uchwała licytacyjna i później
sze uchwały z jakichkolwiek powodów do
ręczone być nie mogły, do rąk kuratora p. 
adw. dr Tarnawskiego w Przemyślu zawia
damia.

Przemyśl, 25 lipca 1883.

L,

do

18856. (6206 3—3)
C. k. sąd krajowy w Krakowie podaje 

wiadomości, iż celem zaspokojenia re- 
sztującej pretensyi Galicyjskiego Zakładu kre
dytowego ziemskiego z pożyczki w kwocie 
25000 zł. zpn. wyznacza się ;do przymuso
wej publicznej sprzedaży realnośei dłużnika 
Władysława Wojczyńskisgo pod 1. 15 dz. I. 
w Krakowie położonej, dwa termina licyta
cyjne na dzień 6 listopada i 18 grudnia 1883 
każdym razem o godzinie 10 przed połu
dniem w gmachu ck. sądu krajowego w Kra
kowie.

Cena wywołania wynosi 62000 zł. aw.
Wadyum wynosi 6200 zł.
Realność powyższa nie zostanie w tych 

terminach niżej ceny szacunkowej sprzedaną.
Do ułatwiających warunków wyznacza 

się termin na 19 grudnia 1883 o 10 przed 
południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę 
licytacyjnych przejrzeć można w 
rze.

Kuratorem niewiadomych 
adw. dr. Dominik Markiewicz.

Kraków, 24 sierpnia 1883.

waruntow
registratu-

wierzycieli

L. 3186. (6-356 3 —3)
W dniach 28 września, 26 październi

ka i 28 listopada 1883, odbędzie się przy
musowa sprzedaż realności nietabularnej, pod 
nr. kons. 72 subrep. 3 w Leninie, małej po
łożonej dłużnika Iwana Bryłycza własnej, w 
tutejszym ck. sądzie na rzecz Zakładu kred. 
włościańskiego na zaspokojenie sumy 100 
zł. wa zpn. każdym razem o godzinie 10cej 
przed południem z tem, że na pierwszych 
dwóch terminach realność ta za cenę sza
cunkową lub wyżej niej, zaś na trzecim ta 
kże niżej tejże sprzedaną będzie. — Cena 
szacunkowa 100 zł.

Wadyum wynosi lOprc.
Resztę warunków w tutejszej registra

turze.
C. k. sąd powiatowy 

Staremiasto, dnia 27 czerwca 1883.

L. 2312. (6368 8 —8)
C. k. sąd powiatowy w Załoźcaeh po

daje do wiadomości, iż celem ściągnienia 
kwoty 112 zł. 71 ct. w. a. z pn. odbędzie 
s;ę na dniu 12go października 1883, na 
dniu 16 listopada 1883 i na dniu 17 gruduia 
1883, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem, licytacja realnośei nietabularnej, 
w Seretcu pod 1. sp. 65 leżącej, Fedka P a
włowa własnej, na rzecz zakładu kred. 
włość, we Lwowie z tem, że na pierwszych 
dwu terminach realność ta tylko za lub po
wyżej ceny szacunkowej, na trzecim te ; mi
nie z«ś zajakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stauowi wartość sza
cunkowa tej realności w kwocie 590 zł. wa.

Wadyum wynosi 59 zł. w. a.
Bliższe warunki i akt oszacowania 

przejrzeć można w tus. registraturze.
O tem zawiadamia się interesowanych, 

tudzież tych wierzycieli, którzyby prawo za
stawu na sprzedać się mającej realności u- 
zyskali a którymby uchwała sprzedaż onej 
dozwalająca, lub późniejsza doręczoną być 
nie mogła na ręce ustanowionego kuratora 
p. Juliana Karabińskiego z Załoziee i przez 
edykta.

Załoźce, duia 29 czerwca 1883.

gl. 7135. (6097 3 - 3 )
SSotn f. £ ScjirfSgeridjte in Szczerzec 

tottb mit SBejug auf Dic in ben jftr. 61, 62, 
63 ber Sfmtśjeituug „Gazeta Lwowska11 bom 
3afjvc 1882 orrlautbarten Sbicte bom 31 Se= 
jeinber 1883 3f. 9475 funbgemadjt, baj) ju r 
fjefutiben geit&ietljung ber in Reichenbach 
Lembergsr Sejir£e§ sub. Nr. 5 gefegenen in 
ber ©ruubbudjśeintage 114 ber S?ataftraL©e= 
meinbe Krassów-Reichenbach eingetragenen 
JtcatUdt ber fdjufbncrijcfjen ®onfur£maffe be$ 
Michsel Kraemer, ju r £>cretn£>nngung ber 
gorberung be3 Leisor Michel alS bcS Filip 
Sauer uub Christine Sauer pr. 191 fl. 61 fr. 
unb 116 fl. 61 !r. fffi®. etn neuer SEermin 
auf ben 15 fftooetnber 1883 um 11 Ufjr 939Jł. 
feftgejcjjt toirb, an toeldjem biefe fRealitat in 
ber tjiergeridjtlicfjen ftan jlń  aud) unter bem 
©djćjjungSprcife bon 1962 fl. 5 fr. um toefd) 
irnnter fur einen s#rei$ gegen ©rlag beS 2)a= 
bium pr. 99 fl. toirb beraufjert toerben.

S ie  nMjercu BijttattonSbebinguiffe, ba3 
©djdpngSprotofoH unb ber @ruubbud)3au§* 
jug liegen in ber £)iergerid)tlidj<n Jłegiftra* 
tur auf.

Szczerzec, 31 Sluguft 1883.

L. 10297. (6229 3— 3)
W Brodzkim c. k. sądzie powiatowym 

odbędzie się celem zaspokojenia dłużnej c. 
k. uprzyw. gal. Zakładowi kredytotowemu 
włościańskiemu we Lwowie 8 rat po 15 złr. 
94 ct. i resztującego kapitału 229 złr. 3 ct. 
w. a. z pn. przymusowa publiczna sprzedaż 
realności pod 1. kons. 921 subr.23 w Korso- 
wie położonej, wedle wykazu hip. 1. 41 kar
ty B. pos. 1 haer. Fedka Hajworona własnej, 
ze wszystkiemi do tej realności naleźącemi 
gruntami i budynkami gospodarczemi w 
trzech terminach, na dniu 13 października 
1883, 29 października 1883 i 15 listopada 
1883, każdym razem o 10 godzinie z rana z 
tem, że realność ta przy pierwszych dwóch 
terminach tylko za cenę wywołaniania lub 
wyżej takowej, zaś przy trzecim terminie 
także niżej ceny szacunkowej, najwięcej ofia
rującemu sprzedaną zostanie.

Cenę wywołania stanowi kwota 500 
złr.; zaś wadyum wynosi 10 prc. czyli 50 
złr. w. a.

O czem się interesentów oraz wszyst= 
kich wierzycieli, którzyby po dniu 22 marca 
1883 jako dniu uzupełnienia wyciągu tabu
larnego prawo zastawu na sprzedać się ma
jącej realności nabyli, lub którymby uchwa
ła niniejsza z jakiegokolwiek powodu dorę
czoną być nie mogła, do rąk kuratora pana 
adw. dr. Henryka Starzewskiego w Brodach 
i niniejszym edyktem zawiadamia.

Brody, dnia 9 sierpnia 1883

L. 8369. (6145 3—3)
Dnia 25 października 1883, o godzinie 

10 rano odbędzie się przymusowa licytacyj
na sprzedaż realności Teresy Roos pod nr. 
10|14rep. w Ugartsbergu w powiecie Sta
rostwa Drohobyckiego położonej, na zaspo
kojenie wierzytelności gal. Zakładu kredyto
wego włościańskiego we Lwowie w kwocie 
1883 złr. 63 ct., w którym realność ta tak
że poniżej ceny wywołania sprzedauą zo
stanie.

Cena wywołania 9000 złr.
Wadyum 450 złr.
Bliższe warunki do przejrzenia w są-

L. 892. (6361 3—3)
Dnia 10 października, tudzież dnia 31 

października i na dniu 21 listopada 1883, 
każdym razem o godzinie 10 rano sprzedane 
zostanie w sądzie tutejszym w drodze przy
musowej przez publiczną licytacyę gospo
darstwo pod Nr. 58 w Mostaeh na sokal- 
skiem przedmieściu położone, ciała tabular
nego niestanowiące, dłużnika Iw asiaPetruszki 
własne, celem wydobycia przyznanej Jona
szowi Liebermanowi kwoty 119 zł. 12 ct. 
w. a. z pn.

Gena szacunkowa wynosi 102 zł.
Wadyum 11 zł. 90 zł.
Warunki licytacyjne może chęć kupie

niu mający przejrzeć w registraturze sądu 
tutejszego.

C. k sąd powiatowy.
Mosty, dnia 15 kwietnia 1883.

L. 3127. (6433 2— 3)
W dniach 28 września 1883, 26 paź

dziernika 1883 i 28 listopada 1883 odbędzie 
się przymusowa sprzedaż realności nietabu
larnej, pod 1. kons. 132 subr. 69 w Leninie wiel
kiej położonej, fiłużnika Hrycia Łucaka włas
nej, w tutejszym c. k. sądzie na rzecz Za
kładu kredyt, włościańskiego na zaspokojenie 
sumy 93 złr. 76 ct. w. a. z pn. każdym ra
zem o godzinie 10 przed południem z tem, 
źe na pierwszych dwóch terminach realność 
ta za cenę szacunkową lub wyżej niej, zaś 
na trzecim także niżej tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 100 złr.
Wadyum wynosi 10 prc.
Resztę warunków w tutejszej reg istra

turze.
O . k. sąd powiatowy.

Staremiasto, dnia 27 czerwca 1883.

dzie.
Kuratorem 

Karol Schmied.
Medenice, 26 lipca 1883

niewiadomych wierzycieli 1

L. 2706. (6147 3 - 3 )
O. k. sąd powiatowy w Załoścach po

daje do wiadomości, że celem ściągnienia 
pretensyi galic. akcyj. Banku hipotecznego 
we Lwowie w kwotach 113 złr. 40 c t , 113 
złr. 40 ct. i 1198 złr. 9 ct. w. a z pn. 
odbędzie się w tusądowym budynku na dniu 
26 października 1883, o 10 godzinie przed 
południem, na koszt i niebezpieczeństo Cha- 
wy Ostrower relicytacya reolności w Załoś
cach nowych pod 1. kons. 325(390 leżącej, 
jak Dom. I. str. 175 1 7 i 8 haer. i
str. 181 1. 10 haer. do masy rozbioro
wej dłużnika Barucha czyli Borucha Mar
kusa Ostrowera należącej z tem, że realność 
ta na tym terminie nawet niżej ceny sza
cunkowej sprzedaną zostanie.

Za cenę wywołania ustanawia się war
tość szacunkową 4000 złr.

Wadyum wynosi 400 złr. w. a.
Bliższe warunki i wyciąg z ksiąg grun

towych przejrzeć można w tusądowej regi
straturze.

O tem zawiadamia się obie strony i 
wierzycieli hipotecznych do rąk własnych, 
zaś tych wierzycieli hipotecznych, którymby 
ta uchwała lub późuiejsza z jakiejkolwiek 
przyczyny doręczoną być nie mogła lub któ
rzyby po dniu 5 kwietnia 1883 prawo zasta
wu na sprzedać się mającej realności uzyskali 
do rąk kuratora p. Juliana Karabińskiego w 
Załoścach.

Załośce, dnia 29 czerwca 1883.

L. 3126. (6432 2—3)
W dniach 28 września 1883, 26 paź

dziernika i 28 listopada 188-3 odbędzie się 
przymusowa sprzedaż realności nietabularnej, 
pod 1. konsk. 114 subrep. 18 w Leninie wiel
kiej położonej, dłużnika Mykity Bedzia włas
nej, w tutejszym c. k. sądzie na rzecz Za
kładu kredyt, włościańskiego na zaspokoje
nie sumy 178 złr. 88 ct. w. a. z pn. każ
dym razem o godzinie 10 przed południem 
z tem, że na pierwszych pierwszych dwóch 
terminach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim także niżej 
tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 100 złr.
Wadyum wynosi 10 prc.
Resztę warunków w tutejszej registra

turze.
C. k. sąd powiatowy.

Staremiasto, dnia 30 czerwca 1883.

L. 2018 (6367 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Załoźcaeh po

daje do wiadomości, iż celem ściągnienia 
kwoty 54 zł. 9 ct. w. a., odbędzie się na 
rzecz zakładu kred. włość, we Lwowie na 
dniu 12 października, na dniu 16 listopada 
i na dniu 17 grudnia 1883, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem licytacja 
realności nietabularnej w Załoźcaeh pod !. 
top. 2277 i 2577 leżącej, Daniela i Ale
ksandry Chorościelów własnej, z tem, że na 
pierwszych dwu terminach realność ta tylko 
za lub powyżej ceny szacunkowej, na trze
cim terminie zaś za jakąbądź cenę sprzedaną 
zostanie.

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa tej realności w kwocie 631 zł. wa.

Wadyum wynosi 63 zł. w. a.
Bliższe warunki i akt oszacowania 

przejrzeć można w tus. registraturze.
O tem zawiadamia się interesowanych, 

tudzież tych wierzycieli, którzyby prawo za
stawu na sprzedać się mającej realności u- 
zyskali, a którymby uchwała sprzedaż onej 
dozwalająca., lub późniejsza doręczoną być 
nie mogła, na ręce ustanowionego kuratora 
p Juliana Karabińskiego i przez edykta.

Załoźce, dnia 20 czerwca 1883.

L. 36718. (6241 2—3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła

sza, że w sali rozpraw tegoż sądu w celu 
zaspokojenia pretensyi c. k. uprzyw. galic. 
akcyjnego Banku hipotecznego we Lwowie 
w kwotach 115 złr., 115 złr. i 115 złr. z pn. 
odbędzie się dnia 22 października, 22 listo
pada i 20 grudnia 1883, każdym razem o go
dzinie 10 przed południem przymusowa licy
tac ja  do Emilii Igo Rodkiewicz, 2go Kislin- 
ger, 3go Cząstkiewicz, wedle Dom. 103 pag. 
151 n. 12 haer. należącej realności pod 1. 
314*1, we Lwowie położonej, na których to 
terminach realność ta tylko wyżej ceny wy
wołania 5007 złr. lub przynajmniej za tę 
cenę sprzedaną zostanie, dalej, że jako wa
dyum kwota 500 złr. złożoną być ma, że 
warunki licytacyjne w registraturze sądo
wej przejrzeć lub odpisać wolno; nareszcie 
że dla tych wierzycieli, którzyby dopiero po 
wydaniu wyciągu tabularnego, to jest po 
dniu 26 czerwca 1883 rzeczowe prawa na 
wspomnianej realności nabyli, lub którymby 
uchwały sądowe niniejszej sprawy egzekucyjnej 
dotyczące, z jakiegobądź powodu doręczone 
być nie mogły, p. adw. Wullerstorff kurato
rem, a jego zastępcą p adw. dr. Bliziński 
miauowany został.

Lwów, dnia 7 września 1883.

L. 3631. J M  (6420 2—3)
C k sąd pow. w Starejsoli podaje do publi

cznej wiadomości, że w tymże sądzie odbędzie 
się przymusowa publiczna sprzedaż realnośei
1. 26 w Berezowie położonej, wedle wykazu 
hipotecznego 27 księgi gruntowej gminy Be- 
rezów, dłużniczki Maryi Kopestyńskiej włas
nej, na zaspokojenie pretensyi zakładu kre
dytowego włościańskiego we Lwowie w kwo
cie 300 zł. wa. dnia 12 października, dnia 14 
listopada li tylko za lub wyżej cenyszacunkowej 
500 złr., dnia 19 grudnia 1883 i poniżej 
tej ceny, każdym razem o godzinie 10 rano.

Wadyum wynosi 50 złr.
Resztę warunków i wyciąg tabularny, 

można w tutejszej registraturze przejrzeć.
Wreszcie ustauawia się dla wierzycieli, 

którzyby po wydaniu wyciągu tabularnego 
to jest po dniu 17 sierpnia 1882 do tabuli 
weszli, kuratorem p. Mikołaja Drohomirec- 
kiego i tychże wierzycieli o rozpisaniu ni
niejszej licytacyi i ustanowieniu dla nich 
kuratora niniejszem zawiadamia.

C. k. sąd powiatowy.
Starasól, 31 lipca 1883.

%%% i  dma 28 września 1883*
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L. 6787. (6297 1— 8

Gorlieki sąd powiatowy ogłasza, że ce
lem zaspokojenia pretensyi Towarzystwa Za
liczkowego w Gorlicach, w kwocie 158 złr- 
w. a. z pn. w dniu 19 października 1888 - 
w dniu 21 listopada 1883 odbędzie się w 
tutejszym sądzie egzekucyjna sprzedaż real
ności pod 1. k. 147)186 w Bieczu położona, 
Mikołaja i Joanny Bujnów własnej.

Cenę wywołania stanowić będzie war
tość szacunkowa 400 złr.

Wadyum wynosi 40 złr.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 

resztę warunków licytacyjnych przejrzeć moż
na w registraturze tegoż sądu.

Do ułożenia ułatwiających warunków 
licytacyjnych wyznaczonym jest termin na 
dzień 21 grudnia 1883 o godzinie 9 rano.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
sprzedać się mającej realności ustanawia się 
adw. dr. Czesława Sieczkowskiego w Gorli
cach.

C. k. sąd powiatowy.
Gorlice, dnia 8 sierpnia 1883.

L. 2383. (6269 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Radomyślu 

przeprowadzi w dniach 25 października i 22 
listopada 1883, każdym razem o godzinie 10 
przed południem w tutejszym sądzie przy
musową sprzedaż połowy realności pod 1. 167 
w Radomyślu, masy dłużnej Jana Bajorka 
własnością będącej, na rzecz Seliga Neu- 
manna względem kwoty 46 złr. z pn.

Owna szacunkowa 750 złr.
Wadyum 10 prc. tej ceny.
Akta zastawniczego opisania i oszaco

wania i warunki licytacajne są w registra
turze do przejrzenia.

C. k. sąd powiatowy.
Radomyśl, dnia 6 sierpnia 1883.

L. 6821. (6357 1 -3)
O. k. sąd obwodowy w Przemyślu o- 

głasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
galic. Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
we Lwowie w sumach 12571 zł. 42 et. i 
5600 zł. zpn. odbędzie się publiczna licyta
cyjna sprzedaż dóbr tabularnych Nowosielce 
Kozickie w powiecie Dobromilskim położo
nych dłużuiczki Wilhelminy Nowosieleckiej 
obecnie zamężnej Kaszowskiej własnych w 
trzech terminach a to dnia 26 października, 
23 listopada i 20 grudnia 1883, każdym ra 
zem o godz. 10 przed połndniem w sądzie 
tutejszym biuro nr. 19 II. piętro.

Geuę wywołania stanowi kwota 31500 
zł) wal. austr.

Na powyższych terminach dobra te n i
żej ceny wywołania sprzedane nie będą.

Wadyum wynosi 3150 zł takowe zło
żyć można w gotowce, w książeczkach gal. 
lub przemyskiej kasy oszczędności, w listach 
zastawnych gal. Towarzystwa kredytowego, 
austr. węg Banku, lub w obligacyach inde- 
mnizacyjnych

Resztę warunków licytacyjnych i eks
trakt tabularny przejrzeć można w tusądowem 
archiwum.

O tej licytacji zawiadamiamy wierzy
cieli z miejsca zamieszkania wiadomych do 
rąk własnych zaś wierzycieli hipotecznych, 
którzyby po dniu 23go kwietnia 1883 jako 
dniu wydania wyciągu tabularnego, prawa 
tabularne do dóbr licytować się mających na
byli, tudzież wszystkich wierzycieli, którym- 
by uchwała niniejsza lub inne w tej spra
wie zapaść mogące, albo wcale nie, albo też 
niewcześnie z jakiegokolwiekbądź powodu 
doręczone nie zostały do rąk ustanowionego 
kuratora w osobie adw. dr. Łużeckiego z za
stępstwem adw. dr. Zezulki i przez edykta. 

Przemyśl, 6go czerwca 1883.

Wyciąg hipoteczny, warunki licytacyjne 
przeglądnąć można w registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Brzesko, dnia 31 lipca 1883

L. 4873 (6415 1—3)
Dnia 16 października i 13 listopada 

1883, o godz. 10 rano, odbędzie się publi
czna sprzedaż realności osada dworska 18ta 
w gminie katast. Okocim położonej, Treitla 
Steinlaufa własnej, na rzecz Zakładu kredy
towego ziemskiego w Krakowie celem zaspo 
kojenia sześeiu rat po 36 zł. a.w. zpn.

Ceua wywołania 1190 zł. a.w.
Wadyum 119 zł. a.w.
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny, 

warunki licytacyjne przeglądnąć można w 
registraturze.

C k. sąd powiatowy 
Brzesko, dnia 28 lipca 1883.

L. 4928 (6416 1—3)
Dnia 16 października, 13 listopada i 11 

grudnia 1883, o god/.inie 10 rano, odbędzie 
się publiczna sprzedaż połowy realności lk. 
64 w Brzesku wyk. hip. 649 m, kat, Brze
sko objętej, Maszka w łaśnij, i połowa real 
ności pod nk. 230 w Brzęku położonej wyk. 
hip lk. 230 księgi gruntowej gminy Brzesko o- 
bjętej, Józefa Rybickiego własnej, na rzecz to
warzystwa Zaliczkowego w Brzesku, celem 
zaspokojenia sumy 100 zł, a.w.

Cena wywołania połowy realności pod 
nk. 64 w Brzesku położonej 75 z ł, wadyum 
8 zł, zaś cena wywołania połowy realności 
pod nk. 230 w Brzesku 392 zł. 50 ct. w.a.

Wadyum 40 zł. w. a.
Ewentualny termin do ułożenia lżej

szych warunków na dzień 11 grudnia 1883 
o godz. 4 po południu.

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny, 
warunki licytacyjne przeglądnąć można w 
registraturze

C. k. sąd powiatowy 
Brzesko, dnia 25 lipca 1883

L. 2117 (8303 1— 3)

L 7415 66299 1—3)
Podaje się do powszechnej wiadomości 

że w dniach 22 października 1883, 22 lis
topada 1883, 20 grudnia 1883 i 25 stycznia
1884 odbędzie się w lokalu sądowym, o godz. 
10 rano, przymusowa publiczna sprzedaż re
alności włościańskiej pod 1 46 w Rzepieni- 
ku Biskupim położonej, wedle wykazu hipo
tecznego 1. 46 dłużników Ludwika Mruka i 
Katarzyny z Osików Mrukowej własnej, na 
zaspokojenie 12 ra t po 12 zł. i 126 zł. 84 
ct. zpn. Zakładowi kredytowemu włościań
skiemu dłużnych.

Oena wywołania 500 zł. wadyum 50 zł.
a. w.

Wyciąg hipoteczny i warunki licytacyj
ne przejrzeć można w registraturze.

C. k. sąd powiatowy 
Gorlice, dnia 9 lipca 1883

L 3310. (6270 1—3)
W dniach 25 października, 22 listopa

da i 19 grudnia 1883, o godzinie 10 rano, 
przeprowadzoną zostanie przymusowa sprze
daż realności pod n k: 48]9 w Izbiskaeh po
łożonej, na rzecz Jakóba Biassa z Rado
myśla przeciwko Janowi Kokoszce o 100 złr. 
zpn.

Cena szacunkowa wynosi 555 złr, wa
dyum 55 złr. 50 kr.

Akta oszaco wania i warunki licytacyjne 
można przeglądnąć w registraturze,

C. k. sąd powiatowy 
Radomyśl, dnia 18 lipca 1883.

Wyroki prasowe.

L, 4769 (6414 1— B)
Dnia 16 października i 13 listopada 

1883, o godz. 10 rano, odbędzie się publicz
na sprzedaż realności osada dworska l i t ą  w 
Okocimie górnym położonej, wykazem hipo
tecznym 187 objętej, Maryanny Bednarskiej 
własnej, na rzecz Galicyjskiego Zakładu kre
dytowego ziemskiego w Krakowie, celem 
zaspokojenia 6 rat po 10 zł. 20 et w.a zpn. 
i reszty kipi t&łu 113 zł. 60 ct. a.w 

Cena wywołania 340 zł.
Wadyum 34 zł. w.a.

Sm IRamen @einer ifiłajeftdt be£ ftkufetfó! 
®a§ f f. Sanbeggericpt SBien afó if5refjgertpt 
pat auf Slntrag ber f. f. ©taatóantoajtfdjaft 
erfattrtt, bań ber Snpalt be§ in ber in SBien er* 
fcpeinenben periobifćpen ®rudffcprtft /D er jttn* 
ge Siferife. £umorifttfcpeg aM fóblatt" bom 
16 ©eptember 1883 SRr. 93 entpaltenen ®e* 
bicpteg mit ber Sluffcprift „®e§ juttgen ®t£e* 
rtfi ©cplacptlieb" tn ber britten unb bierten 
S tropie non „23erbantmt fei Xrug unb £>eu* 
cpelei" bfó „©oh ttnfer ©cpmert nodj fitpien“ 
unb be§ In berfelben (auf ©eite 7) entpaltenen 
©ebtcpteg mit ber Sluffcprift „©itelfen unb 
©pibellinen in cjedńfdjer Auflage" in ber er* 
fien ©troppe oou „Su jtoń ifłarteien ift tote 
be£annt“ bi3 „ber TDeutfdje fproer im SRagen" 
unb in ber biecten ©tropie bon „®er cesky

lev pat łbie man toeifj11 bfó „®eutfcpen fteffen 
toitfó ba£ SSergepen nad) § 302 ©i. ©., unb 
ber Snpalt ber in berfelben (auf ©eite 3) ent* 
paltenen betben Słotijen, unb jpoar bte emc 
begtnnenb mit „S3ci ber am 4 b. Au iagut* 
ben gropen" bis „jnm ©prengreifjler ju  er* 
nemtett" unb bte anbere begtnnenb mit „®ie 
SBiener IJMigeDSDirection tjat“ bfó „ju fjngeu 
unterfagt werben" baS aSergepcn nad) §. 300 
©t. ©. begruttbe, unb e£ toirb nad) §. 493 
©t. £>. baS Serbbt ber SSeiteroerbreitung
btefer ®rucffcprift auggefprocpcn.

SSien, am 18 ©eptember 1883.

Sn Slamen ©etner SRajeftdt be§ StaiferS! 
®ag f. f* £anbeggericpt SBieu afó ijSrepgeficpt 
(jat auf Slntrag ber (, f. ©taafóantoalifcpaft 
erfannt, baj? bie SBeroffenUidjitng be§ unter 
5Rr. 8 ber ®rudfcprift „Slhgemeine Arbeiter* 
SranCen* unb Sttoaltbencaffe in SBicn, IjSro* 
gramm unb iliebertejte ju  bem ©atnstag, 15 
©eptember 1883 ftattfinbcnben ISjapngen 
©runbnngsfefte unter gefdtttger SRittoirEung 
beS 1!trbeiter*6dngerbutio unter ileitung beS 
©parmetfterS fperrn Sofepp ©cpcu in aioget* 
fattgS @arten=unb ©aattocalitaten, SJerlag beś 
RkreineS (©. ©cptoetcparl, SDrud bon IReicpe* 
per & ippilipp, SBien 18, Sfoligaffe 9)“ ent* 
paltenen ŚiebertejrteS mit ber Slufjćprift „S ie 
Śtrbeit" oon Sofeplj ©Ąeu, SlnbreaS ©djen, 
ba§ Slerge^en naĄ §. 24 $.*©. begiiinbe, nnb 
e» wirb bie oon ber ©id^er|ett§bet)órbe oorge* 
nommene IBefcfjIagnałjme gemag §§. 487—489 
@t. ip. D. beftatigt unb gemajj §. 37 ipr. ®. 
bte SBernidjtung ber mit iBefdjlag belegten ®* 
femptare auSgefpro^en.

SBien, am 18 ©eptember 1883.

0. k. sąd powiatowy w Załośeiaeh podaje 1 
niniejszem do wiadomości, że celem ściągnię
cia sum 85 zł. 5 ct, 85 zł. 5 ct. i 664 zł. 
a.w. zpn na rzecz ek. uprz. gal akc. Banku 
hipotecznego we Lwowie, odbędzie się na 
dniu 19go października 1883, o godzinie 
lOtej przed południem, w tusądowym budyn
ku publiczna lieytacya realności pod 1. sp. 
298 w Załoścaoh położonej, wedle dom. tom.
I pag. 198 n. 8 baer. w 21/36 do Róży 
Amarant a w 15/36 częściach do spadkobier
ców Salomona Amaranta należącej, pod nus- 
tępującemi warunkami:

Cenę wywołania stanowi wartość sza
cunkowa 6224 7,ł. a.w.

Wadyum wynosi 5 prc t.j. kwotę 311 
Realność ta zostanie aa powyższym ter 

minie nawet niżej ceny wywołania sprzedaną 
Dalsze warunki licytacji i wyciąg hipo

teczny, przejrzeć można w tusądowej regist
raturze.

j O tej licytacji zawiadamia się strony 
■ interesowane, tudzież wszystkich tych wierzy- 
' cieli, którzyby po dniu 20 sierpnia 1882, ja

ko dniu wydania wyciągu z księgi gruntowej, 
prawo zastawu na realności pod 1. sp. 298 
w Załośeiaeh nabyli, lub którymby uchwa 
ła licytacyjna albo późniejsza, bądź wcale, 
bądź wcześnie przed terminem doręezoną 
być nie mogła, przez ustanowionego kuratora 
p. Juliana liarabińskiego i przez edykta. 

Załośce, dnia Igo czerwca 1883.

Sm fRamen ©etner 2Rajeftat beS Saifetś! 
5Da§ f. !. ikmbe§gerid)t SBien alś i(5re§genć§t 
fjat auf Slntrag ber t  t. ©taatSanmaltfc^aft 
erfannt, bag ber Sn^alt beg in flłr. 37 ber 
pertobifdjen SDrudjcprift „SŁetepfjon. SBoc^en* 
blatt fur bag gefammte -Botf" ddo. Subapeft, 
©onntag, 16 ©eptember 1883 entfjaltenen ®e* 
bidjteś! nut ber Sluffdjrift „®ebanfeit eineź 
©ocialiften tn ®efdngniA oon ®aniel iiepntan 
(geftorbeu 24 Auguft J883J" baS 3Sergepen 
nad) §, 305 ©t. @. begrilr.be, unb eś toitb 
nad) §. 493 ©t. D. ba§ SSerbot ber Sffiei* 
teroerbrettung btefer'S)ru(Jf(Ąrtft auśgefprodjen.

S3ien, am 18 ©eptember 1883.

Sm SRamen ©eir.er ^SRajeftat beS fllaiferS! 
®a§ f. f. Banbeźgeridjt 2Bien a ll i)Jrejjgerid)t 
pat auf Slutrag ber £ i’. ©taaiAanmattfdiaft 
erfannt, bap ber Sapali ber nteptperiobtjcpen 
S ru d f^ rtf t mit ber Siuffdjrift „2)te forialbe* 
mofratijcpe sjSartei Deftereidjś an bie Arbeiter" 
tn ben ©tellen (Seite 1) oon „Arbeiter! ‘Łiurd) 
bie tepte $)emonjirauon“ bi2 „ ©pmpatpie unb 
^ ra fi geioeipt", (auf ©cite 6j oon „ftuf biefe 
SSdfe uurben maffenpaft" Pis „UnterbrucEnug 
ber arbeiterbetoegnng fammeln", (auf ©eite 
8) oon man e  ̂ einmal fo roett gebracpt" 
bis „bie IReaction trinuippirt" ba§ Sergepen 
nacp §. 300 ©t. begriinbe, unb eź toirb nacp 
§. 493 ©t ip. D. ba§ iBerbot ber Sfióeiteroer* 
breitung biefer ©mdfdprift au3gefpcodjett.

S&ieit, am 18 ©eptember 1883.

®. begruttbe, unb e§ toirb nad) §. 493 ©t. 
fjj. O ba§ Śerbot ber 2Bciterderbreitung biefer
fbrudfcprift au>?gefpiod)en.

3Bien, am 18 ©eptember 1883.

Sra fRameit ©etner fDiajeftdt beś ^atferl! 
®a4> f. f. Srei^gericpt SSiener*iReuftabt alś 
fprepgeticpt pat uber Wntrag ber f. f. @taat§= 
anroaltfdpaft ju  fRecpt erfannt: ®cr Snpalt 
beS in fRt. 37 ber periobifipreu ®rudfcprift 
„®eutf(jpeS S3o(febfatt“ dd. ^3r.*fReuftabt, am 
13 ©eptember 1883 entpaltenen iłeitartifels 
„2Br Słeuftabt, am 13 ©eptember 1883“ be* 
gtunbe in feinent ganjen Snfantmenpange, 
narnent(id) aber in ben ©tellen ift ba§ 
©pftern" bi§ „be§ SgnortrenS ftaatsgrunbge* 
fe|tiiper fRecpte" unb „unb enblicp nodj“ biź 
mit cinent fupnen Slgtpieb auśeinanber treiben 
módpte", ben Xpatbeftanb beS Rłergepcnź gegen 
bie óffenilicpe fRupe uttb Ocbtiung nacp §. 300 
©t nnb toerbe unter gleicpjeitiger Śefta* 
tiguitg ber oon ber £. f. ©taatgautoaftfcpaft 
oerfugten iBefcptaguapme biefer ©rndfcprift 
gemaf §. 493 ©t. 1(5. 0  ba§ SSerbot ber 
toeiteren SSerbreitnng berfelben auSgefprocpen.

M:. f. ilreiggericpt 3CBiener*9łenftabt, 
am 15 ©eptember 1883.

S)a§ f. f CanbeSgeridjt ató iprefjgericpt 
tn IJara pat auf Intrag ber f. f. ©taatlan* 
toaltfćpaft mit ben ©rtenntniffen oom 2 unb 
5 ©eptember 1883, 24201 unb 24461,
bte ŚBeiteroerbreitung ber IRr. 28 ber 3eit* 
fcprift „greipeit" oom 14 Suli 1883, toegen 
ber Slrtifel „Śouife SRtcpel Oor ®ericpt“, „Un* 
ubpdngig?", „gransóftfcpe ©erecptigfeit" unb 
„SSuS ahen Aiielten" nad) §. 305 ©t. @ , 
bann toegen be§ Slrtifefó ,.1(5olitifd)eS fRedpt 
gegenuber pelittfcpen S3erbrecpen“ naip ben §§. 
58 c unb 59 e ©t. ®., fetner ber IRr. 29 
berfelben .geitfcprift oom 21 Snli 1883 toegen 
ber Slrtifel „Slm Sapreśtage be§ SaftiHenftur* 
me3", „Anarcpiftifcper ©ebanfenfpapn11 nnb 
„1Reto*2)otf“ natp §. 305 ©t ®., toegen bei 
Artifefó „9łieber mit ber SBiffenfcpaft" tiaĄ 
§. 122 a @t ®., toegen be§ Slrtifefó „SluS 
®vaj" nad) §. 300 ©t. ® , enbltcp toegen 
beS SlttifelS „®enoffe gifcper in IBrag" n a i 
§.81 ©t @. Oerboten.

f. f. Satibe^gecidpt al§ ©trafgeriept 
in ąSrag pat auf Antrag ber f. f. @taat§an* 
waltjdjaft mit bem ©rfenntniffe oom 1 ©e= 
ptcmfcer 1883, 24062, bie SBieterOerbrei*
tung ber tn Sptcago erfcpeineben ^eitfińrtft 
„k orbote" Air 27 oom 7 Suli i 883, raegen 
be§ Artifefó „Rlebel getoćiplt" nacp §. 305 ©t 
® , toegen ber Sirtifel „®ie ippilofoppie beś 
@len'0S", „ c'Die gliegen unb bie ©pinnen" unb 
„Sorrefponbenj" nacp § 302 ©t ® , enbltcp 
roegeit m  Slrltfefó „§epjagb auf HRenfcpen" 
nad) §. 65 a ©t. ® oerboten.

Sm IRameit ©etner SJfajeftat beS SaiferS! 
©a§ f. f. Sanbcggericpt 2i5ien afó iprepgericpt 
pat auf żlntrag ber t. f. ©taafóantoaltfcpaft 
erfannt, bap ber Snpalt be§ in ber in sJBten 
erfcpeinenben periobif^en S/rndjdjrift „®ie 
3nfunft“, fientralorgan ber fociatbemofrati* 
fcpen Slrbeiterpartei Oefterreićpź oom 13 ©e* 
ptember 1883 9łr. 94 entpaltenen erften Slrti* 
fefó mit ber Sluffcprift „Durcp Jfampf junt 
©ieg" in ben ©tellen oon „Afó im Sapre 
187 i “ bfó „ippotograpptfcpe ŚBiebergabe oor 
Augen" unb oon „©efneeptet nnb anggeben* 
tet" big „§errfcpenben Aifóbeuter* unb Unter* 
brudertpuing", oon „2Rit rupiger BuOerficpt 
fepen roti:“ bis „®nrcp Sfampf jum ©ieg", u. 
Sto. in ber erften ©tehe btfó Słergepen naip §. 
305 ©t. @ nnb in ben betben lepteu ©tellen 
bas S3ergepen nad) §. 300 ©t ®., ferner bap 
ber Snpatt bc§ in beefetben ILrucffćptift ent* 
paltenen (jtoeiten) Slrtifefó mit ber Unffcprift 
„©ocialpolitifcpe fRmtbfcpan" in bem Slbfape 
„Dejterreićp * Ungarn, 2Bten“ in bea ©teflen | 
oon „Smmer bropenber giepeu fid)‘‘ bfó „ober] 
ber /Regieritng nmgangen“, bDn „SSaptpaftig 
rotr finb felig uber btefe Srfolge" big „iprer 
®egner mit rapiber ©cpnelligfeit11 unb oon 
„f£vop bi§ SSerboteg erfcpienen" bfó „jut ent* 
fĄcineube ©eltnng gebracpt toerben" bag iłer* 
gepen nad) §. 300 ©t. @., bap ber Sopalt 
beS in berfelben H)rncffcpnft entpaltenen brit* 
ten Artifefó mit ber Slufjcprift ,,Slu§ ipartei* 
freifen" in ber ©telle oou „TDie @emittplid)= 
fcil tourbe nur anf Angenblide" bfó „2Bir 
unterlaffeit piejn jebrn ©ommeitlar !“ baS tŚer* 
gepett nad) § 300 ©t ®., nnb ba§ ber Sn* 
pali beg in ber IBeilage btefer fDntdffdprift 
entpaltenen Artifelfó mit ber Slnffcprift „Ang* 
beuter*SptOuil“ in ben ©tellen ooit „SiEerorfó 
ertbnen Sflagelieber" bis „metpobifcp felbe be* 
trieben toirb" unb oon finb bieg per 
UBocpe 6 ©tnnben" bis „unb fbrmliip gejtoun* 
gen toerben“ bas IBergepen naĄ §. 302 ©t.

S ag  f. f SaubeSgericpt afó ©trafgeriept 
in fprag pat auf Slntrag ber f. f. ©taafóan* 
toaltfdjaft mit bem Srfenntniffe oom 31 Siu* 
gnft 1883, 24059, bte iSeiterberbreitung
ber ®rncffcprift „®ie 1(5oiemtf unb bas Slfen* 
fcpenopfer beS ‘Jtabbinismug. ©ine toiffenfcpaf* 
tlicpe Slnttoort opne ipolemif fiir bie IRabbi* 
ner unb ipre ®enoffen. a3on 1(5rof ® r Slug. 
fRoplsng. IJJaberborn. S3etlag ber R3onifacinS* 
®rncferei S. 2B. ©ipróber) 1883. TDrnd ber 
et)riUo=3Retpob’|cpen tBucpbrncferei (S. 3eman 
& Sontp. in l^rag") nacp §. 302 ©t. ©. 
oerboten.

®aS f. f. Sfrefógericpt afó ifkefjgertcpt 
in IReicpenberg pat auf Stntrag ber f. f. ©taafó* 
antoaltfcpaft mit bem ©rfenntniffe oom 11 
Stugnft 1883, 3  3844, bte SBeiterOerbreitung 
ber sJtr. 25 ber in ©picago erfcpeinenben geit* 
fcprift „aSorbote" oom 23 Sunt 1883 toegen 
beś Artifefó „©in §tlfernf bon brnben" nacp 
305 ©t ® , ber 9tr 26 Oom 30 Sunt (883 
roegen ber Slrtifel „IBoifógericpte" unb „®ie 
gltegen unb bte ©pinnen" nacp §. 302 ©t. 
©., toegen bee Slrtifefó „SSie bie S3ólfer re* 
giert toerben" nad) §§ 63, 491 uttb 494 a 
©t ® , enblid) toegen bes Artifefó „®a§ 
Jłecpt unb bie Ur.gletdjpńt" naip § 305 ©t. 
@ , ferner ber iRr. 30 berfelben 3eitfcprift 
oom 7 Suli 1883 toegen ber Slrtifel „®ie 
IfJpilofoppie be§ @lenbg“ „®ie gltegen unb 
bie ©pinnen" unb „©orrefponbeng" nacp §. 
302 ©t. ®. Oerboten.

®a§ f. f. ^refógeridjt afó 1(5repgtricpt 
in dłetepenberg pat anf Antrag ber f f. 
©taafóantoaltfćpafi mit bem ©rfettntniffe bom 
18 Sluguft 1883, Q. 4002, bie S55eiterOerbrei* 
tuug ber in ©picago erftpeinenben 3 eitfcp»rift 
„IBotboie" IRr 30 Oom 28 Suli 18*3 wegen 
ber Slrtifel „®te tnobernfte ©topntacpt" unb 
„® a : ©oaugeltum ber AnSbeuter" naip §.
302 ©i. ©., toegen be§ Slrtifefó „SSetracpuut* 
gen iiber bie ®runb* nnb 33obenfrage“ naip 
§. 305 ©t. ®., enbltp toegen beg SlrtifelS 

SBien, 20 Suli" naip §. 63 @t. ®. berboten.
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auf Slntrag ber f. J. ©taatlamuallfdjaft mit 
bem Srfenntnijje bom 7 ©eptem&er 1883, g. 
5699, bie SSeiterBerbratung ber „Sćplifjer 
geitung11 9tr. 102 bom 2 ©eptember 1883 
tbegen bel Strttfell „ifMitifcfje 9tunbfdjau“ 
nad) ben §. 300 mtb 301 ©f. ® , bamt toe= 
geu bel S rtifell „®emmte ©IjrotuP nact) §. 
63 ©t ®. berboten.

sku opróżnioną jest posada ''sędziego powia
towego w VIII randze.

Ubiegający się o tę lub podobną przy 
innym sądzie powiatowym opróżnić się mo- 

; gącą posadę, mają w przeciągu 14 dni wnieść 
swe podania w drodze przepisanej do Prezy- 
dyum ck. sądu krajowego w Krakowie.

Prezydyum c. k. sądu krajowego 
W Krakowie, duia 25 września 1883.

f. f. iknbelgeridjt al§ iJSreftgeridEjt 
iit Srieft l)at auf Slntrag ber ! t ©taatlan* 
tcaltfdjaft rntt Dert ©rfentuiffen bon 19 unb 
25 Stuguft 1883, 8 $ . 5895 unb 6091, bie 
SOBeiteroerbreitung ber 9łr 2241 ber 3 ehfd)ijft 
„L’Indipendente“ bom 15 Sluguft 1883 me* 
geit bel SIrtifell begtnnenb mit „L’Adrla a 
spiegato" nad) §. 65 a ©i. ®., banu megen 
bel Artifell „Lapoiogia del bastone" nad) 
§. 305 ©t ©., ferner ber 97r. 2245 berjetbcn 
3eitfd)rijt boni 19 Sluguft 1883 raegett bel 
StrtiEelg „I tumulti del 17 Agosto“ nad) ben 
§§. 65 a unb 300 ©t. ®., bann megen bel 
Slrtitell „La sera d’ieri“ nad) §. 305 ©i, ®. 
berboten.

I. !. Sanbelgeridjt a ll $rej3getid)t 
in Xrieft Ijat auf Stntrag ber !. f. ©taatlan* 
waltfcfjaft mit bem Gśrfenntniffe bom 31 Au* 
guft 1883, 3  5478, bie SSeiterberbreitung ber 
nadjftetjenben Sehi^dften  berboten: „Ferrue- 
cio“ (Śtegio bi Salabrta) 9tr. 27 bom 3. 1883 
nad) ben §§. 122 unb 65 a ©t. ®., „Luci- 
fero" (Slncona) 97r. 27 bom 3  1883 nad) 
ben §§. 65 a uub 303 @t „L’Antisemi- 
tique“ (UJlonbibier) 9łr 5 unb 6 oom 3- 1883 
nad) ben §§. 302 unb 303 ©t. ® , „U Friu- 
l i“ (Ubine) 91r. 162 bom 3- 1883, „Giornale 
di Udine" (Ubine) 5Rr. 162 unb 164 bom 3 . 
1883 „Revista italiana" (^alermo) iftr. 23 
unb 24 oom 3 . 1883 nad) §■ 65 a ©t. ®.

2)a§ f- f. fianbelgeridjt in 2rieft fjat 
auf Wntrag bet f. f. ©taatlamualtfdjaft mit 
bem ©rfennmifje bont 10 Stuguft 1883, 3- 
5705, bie SKcitetberbreitung ber 3 ebfd)rift 
ber ‘Drucffdjrift „Garibaldi e i suoi tempi di 
Jessie W, Mario." (SDtailanb) jpcft 17 unb 
18 nad) §. 65 a ©t. ®. berboten.

\
L. 60238. (6399 2—3)

W celu nadania stypendyum z funda- 
cyi ks. Medarda Neronowicza, opróżnionego 
z początkiem roku szkolnego 1883/4 rozpisu
je się niniejszem konkurs do końca listopada 
bież. roku.

Rzeczone stypendyum wynosi obecnie 
60 zł. r oczn i e  i może być podwyższone w 
miarę powiększenia się dochodów funduszu 
stypendyjnego.

Stypendyum to przeznaczone jest wy
łącznie dla ubogiego ucznia pochodzącego 
z miasta Nowego Sącza.

Podania kompeteutów zaopatrzone w j 
metrykę chrztu, świadectwo ubóstwa, tudzież! 
świadectwa szkolne ostatnich dwóch półro
czy, należy wnieść na ręce przełożonych Dy
rekcyi szkolnych do ck. Namiestnictwa, przed 
upływem terminu konkursowego.

Z c k. Namiestnictwa 
We Lwowie, dnia 22 września 1883.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 10938 1(6384 1—3)

0. k. sąd powiatowy m. d. wr Sambo
rze czyni wiadomo, że małżonkowie Antoni i 
Julia Terleccy nr, dniu 13 sierpnia 1883 1. 
10938 wnieśli pozew przeciw nieobjętej ma
sie spadkowej po Antonim Hanebach i po 
Teresie Hanebach. tudzież domniemanym 
spadkobiercom tychże, o wykreślenie obo
wiązku dawania Antoniemu i Teresie Hane
bach dożywotniego pomieszkania w realnoś
ci pod lk. 58 w Kalinowie i prawa zastawu 
dla sumy 420 zł. i,m- k. ze stanu biernego 
realności wyk. hip. 1. 5 dla gminy Kalinów 
objętej że dla tych mas spadkowych i n ie
wiadomych domniemanych spadkobierców 
tychże kuratora w osobie adw. dr. Steuer- 
manna w Samborze ustanowiono i termin do 
rozprawy na dzień 5 listopada 1883 o 8 go
dzinie rano wyznaczono.

Wzywa się przeto niewiadomych spad
kobierców Antoniego i Teresy Hanebach a- 
żeby ustanowionemu kuratorowi należytą da
li informację lub też innego zastępcę sobie 
obrali i o tem sądowi donieśli ile że w prze
ciwnym razie skutki prawne z tąd wynikłe 
sami sobie przypisać będą musieli.

Sambor, 20 sierpnia 1883.

L. 30844. (6443 1—3)
C. k. sąd krajowy wzywa niniejszem 

posiadaczy zaginionych książeczek galic. ka
sy oszczędności we Lwowie a mianowicie:

1. Książeczki nr. 6577 wystawionej na 
imię filia Oymydcze w Zabłotowie, z daty 
11 stycznia 1870 opiewającej na wkładkową 
kwotę 36 zł. 90 ct.

2 Książeczki nr. 6584 wystawionej na 
imię probostwa gr. kat. w Zabłotowie z da- . 
ty 11 stycznia 1870 opiewającej na wkład- < 
kową kwotę 35 zł. 10 ct.

3. Książeczki nr. 20515, wystawionej 
na imię gr. kat. cerkwi w Zabłotowie z da
ty 7 września 1874, opiewającą na wkład
kową kwotę 6 zł.

* Wszystkich trzech okazicielowi płat
nych, ażeby w przeciągu sześciu miesięcy, 
licząc od ostatniego ogłoszenia tego edyktu 
powyższe książeczki oszczędności sądowi 
przedłożyli i prawa swe do takowych wyka
zali. w przeciwnym bowiem razie tekowe bę
dą uznane vi umorzone.

Lwów, dnia 4 sierpnia 1S83.

padłości każdego pojedyńczegokuponu, tem 
pewniej sądowi okazali, ileże po bezskute
cznym upływie tego czasu, powyżej wymienio
ny list hipoteczny jakotaz należące do niego 
kupony na prośbę Juliusza Janiszewskiego 
za amortyzowane uznane zostaną.

Lwów, dnia 25 sierpnia 1883

L. 7894. (6408 2— 3)
Niewiadomych rzekomo z miejsca po

bytu Józefa i Annę Buczkowskich zawiadamia 
się że Gedaiie 8pirer przeciw nim dnia 13 
sierpnia 1883 do 1. 7894 pozew o zapłace
nie sumy wekslowej 100 zł. aw. zpn. wniósł 
który do rozprawy zadekretowano i tym ce
lem termin na dzień 25 września 1883 o 10 
godz. z rana w sali II. wyznaczono, i że dla 
nich kuratorem p. adw Herdliezkę ustano
wiono, któremu też odnośne pozwy dorę
czono.

Sąd obwodowy jako handlowy 
Kołomyja, 16 sierpnia 1883.

D. 5249. (6432 2—3)
C. k. sąd powiatowy delegowany dla 

miasta Lwowa i tegoż przedmieść w sprawach 
cywilnych oznajmia nieobecnym Leonowi 
Kansch i Netti Kansch w sprawie sumar. 
Amalii Opuchlak przeciw nim o zapłacenie 
60 zł. aw. zpn. pozwem de praes 29 stycz
nia 1883 1 5249 rozpoczętym, że gdy miej
sce ich pobytu nie jest wiadomem, ustana
wia się dla nich kuratorem adw. dr. Jahla 

| a tegoż zastępcę adw dr. Dulębę i do spisu 
j  aktów wyznaczając termin na dzień 17 paź
dziernika 1883 godzinę 4 po południu wez- 

■ wanie mianowanemu kuratorowi się doręcza.
Wzywa się zatem Leona Kansch i Net

ti Kansch aby ustanowionemu kuratorowi 
służących do swej obrony środków dostarczyli 
lub innego zastępcę sobie obrali, gdyż ina
czej z zaniedbania wyniknąć mogące szko
dliwe następstwa sami sobie przypisać będą 
musieli

We Lwowie, dnia 24 sierpnia 1883.

rozpocząć się mającej kadencyi sądów przyw 
sięgłyeh przy tutejszym sądzie obwodowym 
przewodniczącym Prezydenta sądu obwodo
wego Karola Pogliesa, a zastępcami przewo
dniczącego radców Leopolda Szymonowicza, 
Henryka Allschera, Edwarda Schaeffera, Le
opolda Knotha i Henryka Nitarskiego.

Z Prezydyum c. k. sądu obwodowego 
Złoczów, dnia 17 września 1883.

L. 5063. (6302 3—3)
C. k. sąd powiatowy w Ropczycach 

zawiadamia nieobecnego i z miejsca pobytu 
niewiadomego Jakóba Miąsa, iż Nathan Gip- 
fel wniósł przeciw niemu w sprawie o 70 
zł. zpn. podanie depr. 9 maja 1881 1. 3956 
o sprzedaż egzekucyjną realności pod nr. 122 
w Kozodrzy.

Ustanawiając dla niego kuratorem Bła
żeja Pyrca z Kozodrzy wyznacza się do prze
słuchania egzekuta na treść powyższego po
dania turrnin na dzień 30 pazdziermika 1883 
o godz. 9 rano z poleceniem aby na tym 
terminie albo osobiście stawił się albo ku
ratorowi podał wszystkie środki do poparcia 
zarzutów, inaczej sam sobie złe skutki za
niedbania przypisze.

Ropczyce, 31 sierpnia 1883.

L. 141. (6337 1—3)
Wydział tarnowskiej Izby adwokatów 

ogłasza niniejszem, że wpisał dra Samuela 
Reicha, w listę adwokatów z siedzibą w 
Rzeszowie.

Tarnów, dnia 21 września 1883.

L. 17254. (6400 2—8)
K O N K U R S  

na posadę ekspedyenta przy c. k. urzędzie 
pocztowym w Lubieńcach w powiecie Stryj- 
skim za konraktem służbowym i kaucją 300 
zł. z rocznzmi poborami i płace 300 zł. ry
czałtu kancelaryjnego 80 zł i ewentualnie 
ryczałtu 1100 zł. lub 2200 zł. za wdzienne 
jedno lub dwurazowe jazdy posłańcze mię
dzy Lubiencami i Stryjem połączone z prze
wozem pasażerów na normalnym wóżku po- 
słańezym.

Podania należy wnieść w przeciągu 
czterech tygodni do ck. Dyrekcyi poczt we 
Lwowie.

Lwów, dnia 23 września 1883.

L. 934. (6401 1 - 3 )
Celem stałego obsadzenia dwóch nowo 

systemizowanych posad nauczycieli młod
szych z płacą roczną 420 zfr. w cztero
klasowych szkołach na Kleparzu i na Piasku 
ogłasza się niniejszem konkurs.

Kandydaci ubiegający się o rzeczoną 
posadę, którą prezentuje tutejsza Reprezen- 
tacya miejska mają wnosić podania w prze
pisane dowody służbowe zaopatrzone, za po
średnictwem bezpośrednio przełożonych władz 
szkolnych do c. k. Rady szkolnej okręgowej 
miejskiej w Krakowie najdalej do końca pa
ździernika b. r

Podania należycie nie yzaopatrzone lub 
spóźnione nie będą uwzględnione.

C. k. Rada szkolna okręgowa miejska 
Kraków, dnia 20 września 1883.

L. 2896/pr. (6403 1—3)
Przy ck. sądzie powiatowym w Brze

L. 10445. (6213 2 - 8 )
C. k. sąd powiatowy miej. del. w Zło

czowie oznajmia niniejszem nieznanym z ży
cia i miejsca pobytu spadkobiercom Daniela 
Brailowora, a to: Bermanowi Brailower,
Idzie, Herschowi, Karpiowi i Feldze Brailo
wer zam. Tenenbaum a w razie ich śmierci 
przeciw nieznanym z nazwiska ich spadko 
biercom, że Wincenty Słomkowski przeciw 
nim pozew de praes. 17 sierpnia 1883 1. 
10445 o zainUbulowanie wykreślenia prawa 
hipoteki dla sumy 300 złr. m. k. z pn. na 
karcie O wyk. hip. 118 gminy katastralnej 
Złoczów-Zarzecze poz. 2 na rzecz Daniela 
Brailowera na karcie C. tegoż wykazu zain- 
tabulowanej, do tutejszego sądu wniósł, w 
skutek czego uchwałą z dnia 19 sierpnia
1883 1. 10445 dla tychże spadkobierców
ustanowiono kuratorem adwokata dra Weso
łowskiego w Złoczowie, ze substytucją dra 
Mijakowskiego, adwokata w Złoczowie i ter
min do rozprawy ustnej na dzień 18 grud
nia 1883 godz. 10 przed południem wyz
naczono]

Wzywa się zatem wspomnianych po
zwanych, ażeby ustanowionemu kuratorowi 
środków obrony dostarczyli, lub też innego 
pełnomocnika sobie obrali i tegoż sądowi 
przed powyższym terminem wymienili, w 
przeciwnym bowiem razie rozprawa z u s ta 
nowionym kuratorem przeprowadzoną zosta 
nie, a pozwani skutki swej opieszałości sa
mi Si bie będą musieli przypisać.

Złoczów," duia 19 sierpnia 1883.

L. 4861. (6212 2— 3)
O k. sąd obwodowy w Rzeszowie za

wiadamia niniejszym edylitem p. Chaję lo t . 
Sribnarową, a 2 małż. Gołdbergową, że 
pizeciw niej wniósł Wilhelm Freund pozew
0 wykreślenie sumy 9869 złr 58 ct. z pn., 
ze stanu biernego dóbr Jawornik, miasto
1 folwark, na który uchwałą z dnia 31 czer
wca 1883 1. 2648 60—dniowy termin do 
wniesienia obrony ustanowiono.

Gdy miejsce pobytu pozwanej jest nie- 
wiadomem, przeto c. k. sąd obwodowy w ce
lu zastępowania pozwanej jak równie na 
koszt i niebezpieczeństwo jej tutejszego 
adw. dra Koppis, z zastępstwem dra Alsa, 
kuratorom nieobecnej ustanowił, z którym 
spór wytoczony według ustawy postępowa
nia sądowego w Galicyi obowiązującego 
przeprowadzonym będzie.

Zaleca się zatem niniejszem edyktem 
pozwanej, aby w z wyż oznaczonym czasie po
trzebnych dokum. ustanów, dla niej zastępcy 
udzieliła, lub wreszcie innego obrońcę sobie 
wybrała i o tem c. k sądowi obwodowemu 
doniosła, w ogóle zaś, aby wszelkich mo- 
żebnyeh do obrony środków prawnych użyła, 
w razie bowiem przeciwnym, wynikłe z za
niedbania skutki sama sobie przypisaćby 
musiała.

Rzeszów, dnia 30 sierpnia 1883.

L. 7583 _ (6288 —3)
Stanisławowski sąd obwodowy prostu

je edykt z 23 czerwca 1883 względem amor- 
tyzacyi losu nr. 3623 półmilionowej pożycz
ki stanisławowskiej na 20 zł. wzywając dzier- 
życiela tego losu, by takowy do jednego ro- 
ku, 6 tygodni i 3 dni licząc od rzeczywistej 
płatności, to jest od dnia wylosowania pod 
rygorem amortyzacyi sądowi przedłożył.

Stanisławów, 25 sierpnia 1883.

Doniesienia prywatne.

Faeton wiedeński
półkryty, z fabryki Lohnera, trochę prze
jeżdżony, z boku z drzwiczkami do zamy
kania, jest do sprzedania. — Bliższa wiado
mość w fabryce powozów p. Klamuta we 
Lwowie, ul Chorążczyzna, 1. 17. (6442)
o t s a c K s a e z s o c z z z a d k z s o

K Koncesjonowana przez Kr. Rząd w igiersk i H
S Loterya Kincsem 3
N M2  węgierskiego klubu jeździeekiego (Jockey Club) ”  
H w Buda - Peszcie. M

H Ciągnienie pod kontrolą rządową M
rozpocznie się ^U n

K dnia 22 października 1883.
Ilość losów wygranych 1 0 .0 0 0

50J)00 złr. w
20.000 „ W
10.000 | |

N3.000
6.000

L 35525. (5935 2—3)
C. k. sąd krajowy dla spraw cywilnych 

we Lwowie wzywa posiadaczy 6prc listu 
hipotecznego Ser. D. nr. 13384 na 1000 zł. 
wa. opiewającego przez ck. uprzyw. gal akc. 
Bank hipoteczny we Lwowie wystawionego, 
aby rzeczony list hipoteczny w przeciągu 3 
lat licząc od dnia zapadłości ostatniego ku
ponu tj od dnia J września 1886 roku, za
padłe już kupony od tego listu hipotecznego 
z których pierwszy płatny był Igo września 
1882 w przeciągu jednego roku, sześciu ty 
godni i trzech dni licząc od dnia ostatniego 
ogłoszenia niniejszego edyktu, zaś dalsze 
kupony w przeciągu jednego roku sześciu 
tygodni i trzech dni licząc od dnia za

L. 7733. (6189 2 —3)
0. k. sąd powiatowy w Chrzanowie 

zawiadamia niniejszem Jontla Reifera z ży
cia i miejsca pobytu niewiadomego, a względ
nie możliwych jego spadkobierców, również 
z życia i miejsca pobytu niewiadomych; iż 
przeciw niemu a względnie jego możliwym 
spadkobiercom Anna Zająeowa, Maryanna z 
Zająców Gąsiorowa, tudzież małoletni Joan
na, Stanisława i Franciszka Zającowie przez 
swą matkę i opiekunkę Annę Zającową 
wnieśli dnia 26 marca 1883 do l 2918 do 
tutejszego sądu pozew o uznanie prawa 
własności parcel pod Dr. 22, 53, 669 i 670, 
należących do realności lwh. 139 w Trzebi
ni objętej i o zaintabulowanie ich za właś
cicieli tych parcel, w skutek czego dla Jon
tla Reifera a względnie dla możliwych jego 
spadkobierców ustanowiono kuratorem p. 
adw. dra Ludwika Myszkowskiego na koszt 
i niebezpieczeństwo strony pozwanej, i do 
rozprawy ustnej termin na dzień 28 listo 
pada 1883 o godz. 9 rano wyznaczono.

Wzywa się zatem Jontla Reifera a 
względnie możliwych jego spadkobierców-, 
aby na powyższym terminie do rozprawy 
osobiście stanęli, lub też ustanowionemu ku
ratorowi informacyj udzielili, lub innego 
pełnomocnika sobie ustanowili, w przeciw
nym bowiem razie rozprawa z kuratorem 
przeprowadzoną zostanie, a kuraudzi nieko
rzystne stąd skutki sami sobie przypisać 
będą musieli.

C. k. sąd powiatowy.
Chrzanów, dnia 23 czerwca f883

L. 1160. (6289 3 - 3 )
Jego Ekscelencja Prezydentek, wyższe

go sądu krajowego zamianował dla czwartej 
dnia 5 listopada 1883 o godzinie 9tej rano

5.000
4.000
3.000
2.000

N
N
N
N

H mianowicie 1 na . . .
1 ............S

S 1 : : : : :H  2 po . . .  ,

*  :  : ■ : :
( ( i t d .
|| Ł o s kosztuje ty lk o
K 1 zł. w. a.

i jest do nabycia w Administracyi „Gazety u  
y  L w ow skiej'1. Na prowincyę za przesłaniem W 
"  1 z ł .  15 Ct«, z których 15 et. przypada na jj 
M porto i rekomendaeyę przesyłki.

o. agagagagagagagaocagagaeagacao
H  6832. (6425 2—3)

Obwieszczenie,
Dyrekeya galicyjskiego Towarzy

stwa kredytowego ziemskiego obwie
szcza niniejszem, że na podstawie §. 63 
ustaw, kapitał w sumie 629 zł. 546/10 
ct. w. a. listami zastawnemi, z większej 
sumy 3.400 zł. m. k. na hipotekę dóbr 
Brzana dolna w powiecie grybowskim 
położonych, p. Wacława Pieniążka 
własnych, z tego Towarzystwa wypo
życzonych, z dniem lo lipca 1882 r. 
jeszcze pozostały, wraz z odsetkami i 
należytościami podrzędnemi właścicie
lowi tych dóbr wypowiedziany zostaje, 
z tym dodatkiem, ażeby w przeciągu 
sześciu miesięcy takowy pod rygorem 
egzekucyi, mianowicie licytacyi dóbr 
hipotece podległych, do kasy galic. 
Towarzystwa ln-edytowego ziemskiego 
był złożony.

* We Lwowie, d. 5 września 1883.
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Oliwa do maszyn,
smarowidło do wozów,

poleca

Hubner i Hanke
we LWOWIE.

_______ (6458 8 - ? )

% X * X X * H Q H * U K * n X X
\uj kompletniej sza

SL
polska, francuska i niemiecka

!F. H , R IC H T E R A
(U . A lte n b e r g a )

- w r e  L w o w i e ,  p l a e  
J t t a r y a c t i  (hotel Europejski),

dostarcza wszystkich nowości za
raz po wyjściu.

Około 3.000 tomów nowych dzieł 
przybyło od Igo stycznia b. r.

Warunki bardzo korzystne, katalogi
dostarcza sie na zadanie do przejrzenia.

(6219 2 - 3 )

W prost

wyborna
z Ameryki

K A W A ,
kosztuje we Lwowie 

5  k i l o  7  z ł r .  5 0  c t .  
na prowincyi 

4 3/4 k i o .  7  z ł ,  7 0  e t .  franco.
'&ĘT Prosną spróbować. 'HS®
Adres: A r t u r  M o ś c i c k i ,

Lwów, ulica Zimorowicza 1. 10.
(6021 « 8)

fi
A . H a ls k i

H A K T l i E Ł  Ż E L A Z N Y  
we LWOWIE, plac Halicki I. 1

p o le c a
Wszelkie potrzeby kuchenne i domowe. 

N a c z y n i a  żelazne i blaszane, ema
liowane.

Wielki wybór wszelkich wyrobów  nożo
wniczych z fabryk angielskich i in
nych pierwszorzędnych.

N a r z ę d z i a  r z e m i e ś l n i c z e .  D ł u t a  
angielskie r z e ź b i a r s k i e .

P rzybo ry  i ozdoby do robót |»i- 
łeczkowy cb.

W yroby słynnej fab ryk i B ern dor- 
fersk ie j z chińskiego srebra i alpako- 
we, j. t. łyżki, łyżeczki i t. p.

N ajwiększy wybór we Lwowie
Sam owarów  prawdziwie rossyjskich w ce

nach bardzo niskich.
K uchni naftowych z powodu swej 

praktycznośei niemal powszechnie za g ra
nicą używanych, po złr. 3, 4, 5.50, 7 zł.

W ieńców  grobowych blaszanych, 
najtrwalszych i gustownych, od 90 cent. 
do złr. -5, zaś z kwiatami porcelanowemi 
od złr. 4.50 do 13 złr.

W yborna H erba ta  chińska z tych samych 
składów co Orłowa w W arszawie, w ce
nach po zł. 2, 3, 4 i 5 za '/a kilo.

15188 6-24)

ggp l*o  znacznie zniżonych 
cenach. ||

P b s k  S I
sprowadzana wprost z H am burga , jak 

wiadomo w najlepszym  gatunku.

Karol Fr. BoiMrflt w HaiMrp
w workach o  4 3U k i l o  netto wolna od portoryum 
i kosztów opakowania za opłatą cła przez ”  ' 

i pobraniem należy tośoi.
Mocca prawdziwa arabska,wyśmien. 43/4 kil.
Menado wyboru., w smaku . „ „
Ceylon Perłowa wyborna i łagodna „
Melange (mieszana) poleca się szcze

gólnie ..........................................n „
Ceylon Plantation, bardzo dobra w

smakn . . . .  . . . „ „
Jawa złotoźółta, najwyborniejsza . „
Kuba niebieskawo-zielona, wyśmienita „ ,
Mocea afryk. wyborna i wydatna „ „
Santos doskonała i silna . „ „
Rio dobra w s m a k u ............................... -  „ 3 zł. 25

odbiorcę

zł. 30 
zł. 40 
zł 40

5 zł. 50

zł.
zł.
zł.
zł.
zł.

70
40
90
55

Herbata w najlepszych gatunkach po '/a kilo od zł. 
H0 6 zł ' (7042 32— i)

TM  Pnrgatil-Ctambard
ZIÓŁKA PRZECZYSZCZAJĄCE

Pana CHÂ SARD w Paryżu
W skład których wchodzą wyłącznie 

’ rośliny i kwiaty,
stanowią środek 
przeczyszczający, 
najprzyjemniejszy 
i najtańszy. Oso
by , bez różnicy 
płci i wieku, mo-

. ____________________, gą go zażywać
bez oderwania się od zajęć. Użycie ich 
oswobadza od zaflegmienia i żółci, które 
się od czasu do czasu skupiają w żołądku; 
utrzymują one stolec wolny, podniecają 
funkeye trawienia i cyrkulacyę krwi uła
twiają. Własności le sprawiają, że użycie 
ich skutkuje pomyślnie przeciw : zawrotom 
głowy, migrenom, mdłościom., biciu serca, 
nieslruiunościom, zatwardzeniem i  wszel
kim dolegliwościom, poehodząeym z zafleg- 
mienia kiszek lub żołądka.

We LWOWIE w o p i e k a c h : pp. K. M ik o -  
l a s c h a ,  N a h l i k a  i K r z y ż a n o w s k i e g o  etc.

(3695 11-18)

G ł ó w n y  s k ł s i c ł  
P i w a  o ł o m u n i e c k i e g o

nagrodzon. i odznaczonego medalem zasługi na wystawie wiedeńskiej 
(Usi €ralicyi I Bukowiny w boc/kack i ffasykisck

u ELIASZA H E R T E R A
we LWOWIE ul. Kopernika 1. 8.

________________________________________    (3644 1~’—3t

Farby olejne
zupełnie d o  u ż y c i a  g o to w e ,  do m alow an ia  drzwi ,  okien, podłóg, dachów , domów, 
sprzętów  ogrodow ych i gospodarsk ich , narzędzi rolniczych i tym  podobnych , farby olejno-

lakierowe, farby bursztynowe.

Masę do zapuszczania podłóg
u  ■ v -i i  • i  • angielsk ie  z fabryki

iT e jsz T  lakiery powozowe praWdZIWe W ilkinson , Heywood

w s z e l k i e g o  r o d z a j u  l a k i e r y  d o  r o b ó t  w e w n ę t r z 
n y c h ,  z e w n ę t r z n y c h ,  d o  d r z e w a ,  ż e l a z a  i s k ó r ,  

wszystkie gatunki farb suchych, p o leca

Skład fabryczny farb, lakierów, produktów chemicznych oraz
Handel materyałów

HUBliER & HflNK ■ w e L w o w i e

Rynek.

Cenniki specyalne na żądanie gratis i franco.
Przy zamówieniach za zaliczką uprasza się o przysłanie pewnej kwoty, któraby 

przynajmniej wystarczała na spłacenie tam i napowrót kosztów pocztowych w razie
nieodebrania przesyłki.

[5458 8 - ? ]

Bazar Markiewicza
l szv skład wyrobów krajowych i magazyn 

towarów bławatnych, 
we L W O W IE ,  plac M aryacki I. lO

p o l e c a  w n a j w i ę k s z y m  w y b o r z e ,
a  p o  ta n ic h , s ta ły c h  c e n a c h :

Płótna i towary bławatne
»  5 ■■ o  i c l e :

M aterye
wełniane i jedwabne, czarne i kolorowe, na  

kliknie d la  dam  ,

Aksamity, plusze,

P łó tn a
domowego wyrobu krajowego z Korczyny,

Dębowca i Błażowej, a obok powyższych i

Najcieńsze weby
i r l a n d z k i e  i z P r e i w a 1 cl a u, 

zwykłą i adamaszkową

Bieliznę stołową,
krajową i zagraniczną.

Perkale i szirtingi białe
ze słynnej fabryki Benedykta Schrolla Synów. 

P o i t c z u e ł i j ,  s k a r p e t k i  wyrobu krajowego i saksońskie, k o r o n k i  
Kańczugi, z Pieniak i Bobowy, k i l i m k i  z Tok i Załoziec, m a t e r y e  

w e ł n i a n e  na portiery z Kossowa i Żabiego i t p. 
Agcncya s ły n n e j farb i itr 11 i W. SPINDLERA.

(5891 3 101

Brokaty, Adamaszki, Chevioty, flaoelki 
i sukienka.

Szale i chustki
Lamowe, Himalaya i kaszmirowe.

Pięć medali zasługi i Dyplom uznauia!
za niezrównane środki kosmetyczne

i toaletowe!!

A n t i l e n f c i l i a
usuwa piegi, opalen ie  ttłoneeme, plamy wątrobiane,

__________ delikatność i przejrzystość. — C e ia a  :£ z i .
nadaje twarzy białość,

W A  W  l J O £ K « 9T A
nieporównany środek, usuwa z twarzy pryszeze, liszaje, trądki. pierzehnieni* i łuszczenie się 
skóry i wygładza zpiarszazki, pory. Twarz odświtża i nadaje nieporównaną delikatność. P e n a .  1 y.ł.

“  M A G N O L I N A
skóra sucha, szorstka i zgrzybiała pod wpływem M a g n o l i n y  staje się miękką, przejrzystą i 
delikatną. M a g n a i l n a  usuwa o z e r w o a o S C  n s s i r  niszczy w ą g r y  t. j( czarne punkciki, 

któro nąjwięssj osiadają w okolicy b o s s . Cenr ruskomitego środka 1 z ł .  5 0  C l.

Wode lwowska Sil pl' ^ jemD7m,’ dfu«~otrwał,m zapachem, ma obszerne
.*  i a * i * , *stf s? ’™ ‘a w damskiej toalecie, flakon złr. 1.50, pół flakonu 80 c-t 

W f s f l f i  k n l n n s k f l  Pr?*dmił - .  «m l. 25, 50 i złr. I, najprzedniejszą (potrójną)
flakon centów 40, 80 złr. 1.50.Wodę kofońską

P p f f l i m i /  ,1& Włdl' angiolskieh i francuskich sporządzone. Jaśminowa, dołkowa, opopouaks 
1 C l i U I I I J  Ckypr. heiiotrop. hiacynt, konwalia, róża itp. od 35 cent. do 3 złr. flakun 
\ A /n f { p  l f 4 U /2 n H n iA / J l  * lewaudow* ambrową do skrapiania sukien i odświeżania po-
W S U U y  l u n & I I U U W f l  wietrz* w pokojach, flakon 50, 70, 90 cent. i złr. 1.50.
l l p p f  t n a S f t ł f t l A f W  do nacierania ciała, ma obszerne zastosowanie w damskiej toalecie 
U b P Ł  l U d i U Ł U W y  flakon 50 centów i 1 złr. __ ______________________

O r ie n ta l in a  c z y l i  P u d r  w  p ł y n i e
n&d&ja twarzy piękną i prajjam ną biaJoec, odświeża i konserwuje. Cena złr.

P U D R  K A J t f U ą O T  JB IA IsY
jest prawdziwym unikatem w sztuae kosmstyeznej, nie zawiera żadnych metalicznych pierwiastków 
przyjemnie przylega do twarzy, nadaje śliczną naturalną i bardzo przyjemną białość i delikatność 
  ____________ Cena pudełka 1 złr.______

! P i n i i  K S I Ą Ż Ę C Y
e l e l l s t o - r ó ż o w y  dla blondynek i c i e l i a l o  ż ó ł w i r y  dla szatynek i brunetek po

1 złr 30 ct. i 1 złr. 60 ct t
(O cent

g&mUJff O R Y E W T A Ł iS Y  B I A Ł Y
c ie lis to -1'óżew y d la  b londynek  i c ie lis to - ió lta w y  d la  szatynek , nadaje twarzy naturalną 
białość delikatność i przejrzystość. Twarz martwa pokryta bruzdami, nierówna, szorstka, zostaje 

całkiem odświeżoną i odinłodzana. Cena 1 złr. 20 ct._____________

p i L i P T o a r
włosom siwym i wypłowiałym po kilknkrotuem uiyeiu przywraca piękny, kolor. P i l i p t o n  nie 
farbuje, lecz tylko odmładza włosy, które pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują p ier

wotną barwę. C « u »  f l a k o s z u  1 z ł .  5 0  e t .

M T  W  H n r
najsilniejsze wypadanie włosów w przeciągu dwóch tygodni wstrzymuje, cebulki włosowe wzmacnia 
i do wytwarzania i porostu włosów pobudza. Miejsca wyłysiałe pod działaniem tego środka po

krywają się pięknym włosem. — C a ł y  i l a k o e  3  z ł .  P d ł  i i . c h o i i i i  1  z ł .  BO c t ,

NI GRETI NA "~™~
wyborny środek do natychmiastowego farbowania włosów na trwały i piękny kolor czarny lub 

ciemny ; jest zupełnie nieszkodliwy i w zastosowaniu bardzo prosty. C e n a  1 z ł .

C J E K J L f f l L l M
w przeciągu 20 dni niszczy zupełnie nagniotki bez bólu. 

Pudełko 40 centów.
O l o j o k  t a n i D O W y  oczyszcza Skórę, wzmacnia i pobudza włosy do porostu. Flakonik 

P o m a d a  c h i n o w a  v̂ /'n)acr)ia cebulki w ł.sows i zapobiega wypadaniu włosów. —

, , , 1 , ,  a L y t i a l r o  do zmywania włosów, zapobiega tworzeniu się łupieżu, ożywia i utrwa- 
VY O U d  ctbtJIlSfcAct, ja barwę i połysk tychże. — Flakon 80 et.

J. IHN AT OWICZ,
magister farmacyi i chemik sądowy.

Fabryka we Lwowie, Filia w Krakowie Sukiennice Nr. 20.
(4884 10—?)
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N a j f l a w n i e j  i s t n i e j ą c e
Biuro umieszczeń

Justyny Jędrzejowskiej 
w  K r a k o w ie

przy ulicy B rack ie j 5.
mając rozliczne stosunki w kraju i za granicą, 
zajmuje się umieszczaniem guwernerów, guwer
nantek i bon narodowości polskiej, fruneuskiej, 

angielskiej i niemieckiej.
(Listy przyjmują się opłacone)

(6448 1 3 -? )

Artyku ły  guiuowe, kiszki gumowe do 
gazu i do ściągania wody, wina, piwa, 
kwasu, płyty gumowe i t. p.

A u ry  cynowe i ołow iane.
M aszynki do korkowania, korki i kapsle 

do butelek, masa do lakowania butelek, 
pipy do beczek poleca

Hiibner i Hanke
we Lwowie.

(5458 7 -)

XXXXXXXXXOXXXXXX
"^■^M ^fc^ydaw nictw o pod tytułem 

W  „P a r is  i l lw s tr e “ 
zawiera w swej kolekcyi zeszyt pod 
tytułem:

Paris illustre a „Ischia”
Zeszyt ten obficie wyposażony rycina
mi oryginalnemi, po części kolorowa- 
nemi, jest do nabycia w księgarni

F . 31. B ichtera
( / / .  A  L T E N B E B  G A )

J D  - w  « »  n r  i  «*•
za  re n ę  OO c en tó w

Zamówienia zamiejscowe załatwia- 
ja się odwrotną pocatą, na porto i o- 
pakowanie należy dołączyć 20 ct., 
najdogodniej przesyłać razem 80 ct. 
przekazem pocztowym. (0350 1—2)
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Apteka pod Gwiazdą
PIOTRA MIKOLASCHA we Lwowie

p o l e c a

W ó d k ę  f r a n c u s k ą  ze s o l ą  j
według przepisu W i l l i  m a  I a e  przyrządzoną, lak do wewnętrznego jako też fjtfl 
i zewnętrznego użytku, przeciw przeróżnym bolom i dolegliwościom. — Cena 

flaszki większej 1 z ł. SO c i„  mniejszej *7© ct.

Wódka francuska bez soli

Olej rybi z miętusa
naturalny, prawdziwy, n i e  f a l s c - o w a n y  innemi tsńszemi olejami dla dzieci P J  
szk ( fulicznycb, rachitycznych i d li cierpiących na piersi, we flaszkach trójgra- T

niastych |>o 8 0  c en tó w  w. a
(6300 1 -  'i

^VigiiiMii*5w»Vii ' jiiufi
Zawiadamiamy niniejszem, że na tegoroczny sezon zaopatrzyliśmy nasz magazyn obficie 

w najlepsze J P O W O * Y .  Począwszy od Landauskieh powozów o czterech 
siedzeniach, kolasek, na pół krytych faetonów, faetonów do powożenia dla panów i dam, aż do 
dorożki wozu gospodarskiego i tarantasów, -zuasbodzi się wielki wybór najlepszych wyrobów tego 

rodzaju, do których zwidzenia każdego najuprzejmiej zapraszamy.
S K Ł A D Y  znajdują  się we Lw ow ie przy ulicy K a ro la  Lud w ika  1. 5 i 21.

S C H F S T A L A  i
c, k. uprzyw. nadworna, fabryka powozów, odszczególniona kilkoma dyplomami honorowemi 

i wieloma medalami, a między temi pierwszem uznaniem na wystawie przemyskiej. 
Zawiadamiamy zarazem, że wysełamy na prowincyę rozmaite angielskie lakiery powozowe 

w najlepszym gatunku do użytku dla naszych gości lub dla lakierników powozów j  innych 
przedmiotów. (1363 58—?)

WINOGRONA z Feslau
szczepu włoskiego

prawdziwe
Ł ł  h i ■- su c y  j i t  e

poleca handel

Karola Bałłabana
rJ we Lw ow ie, ul* H alicka, 1® 23L
IWJ 7  _ _  (6068 5 ?)
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poleca (5458 7—?)

H ubner i H anke
W " ®  JE* ' s n r « y % v ; i  **■_

xxxxxxxxoxxxxxxx
H a j ta u ie j  d o s ta r c z a

owoce południowe i towary kolonialne dla osób pry
watnych jak niemniej dla kupców, pod przyrzecze

niem najrzetelniejszej usługi

MOR HERZOG w Budapeszcie
L a z a r n s g a s s e  13 .

Zarazem przesyła wyszczególnione poniżej a r
tykuły pocztą w 5 kil. pakietach za pobraniem.

■ -* . "W iW  3 Ę
pr. 100 kio.

Kuba, najprzedniejszą, grubo-ziarnistą z te
gorocznych zbiorów , . z ł .  200

Kuba, bardzo wyborną, grubo-ziarnistą z te
gorocznych zbiorów . ■ . . „ 1 8 5

Ceylon, bardzo aromatyczną . . . . n 15 2
Portocabillo, wyborną, dobrą w smaku . . „ 130
Ryo Cave, n a jw y b o rn ie js z ą ...............................   145
Santos, najlepszą, czystą w smaku . . . „ 1 8  
Santos, średnią . . . . . . . .  „ 105
Campina, wyśmienitą i silną . . .  . „ 13?
Domingo, w y b o r n ą ................................  ■ „ 11 s
i eylon perłową, wyśmienitą, zieloną . . . „ i 98
Mokka, prawdziwą a r a b s k ą .....................  „ 105
Jawa Ualanga, gatunek szlachetny . . .  . 1 3 5
Jawa z ł o t a ...........................................................» 145
Figi sułtańskie, dakte’e, winogrona z Malagi, migda
ły, cytryny, pomerańcze i t p,, sprzedaje po najtań

szych cenach dziennych. (6245 1 ■ 3) 
Uwaga. [ przesyła sumiennie w

Esrogim z Pargu prawdziwy I najlepszej jakości we-
„ z Rapisy „ | dług zamówienia, _za
„ z Korfu „ ' pobraniem należytości.

K O O O O O O O O O K

Kandydat notaryalny
z p r o w in c y i ,

z praktyką adw okacką i Dalażytą rutyną, p o 
szukuje p osady k on cyp ien ta . —  Z g ło szen ia  
przyjm uje ad m in istracya  .G a ze ty  L w ow sk iej" .

(6076 3 -  6)

i snu i
!50.000

Gubrynowicza

polska, francuska, niemiecka i angielska rh
! 95.000 dziel! gj

[♦] 
[♦]
W 
W 
[« 
*(pod zarządem KAROLA W IŁ©A) [i]

jjjWE L W O W IE  ulica Akademicka 1. 3 ̂  
Zaopatrzone w najświeższe nowości.

Warunki abonamentu bardzo przystępne. Tm
(«129 1 - 6 )  L "

sztuk!

& Schmidta

kancelaryjne, konceptowe, listowe i rysunkowe, fiumań- 
skie watmanna i t. p. we wszystkich formatach — oraz: 
W s z e lk ie  p r z y  b o r y  d o  p i s a n ia ,  r y s o w a n ia  
i  m a lo w a n ia  (w cenach najprzystępniejszych) poleca:

Seyfarth & Dydyiski
ppiem, olaitifyi 1 dzieł s M  i M ,

w e  L w o w i e ,  przy placu Maryackim.

(0246 1 - 31

I M A G A Z Y A  I

E. MACHAYSKIEGO
dawniej

L . M . F E I N I G C H  i  E . M A €  H  A Y  S K  I 
w e L w o w ie , plac Maryacki, w gmachu Banku hipotecznego, vis-d-vis Hotelu George’a

p o l e c a :
| E u  - tout - cas po złr. 

6.50 i t. d.
u. 0

j P araso le  angie lsk ie  je
dwabne, nowego systemu, po zł. 

6.50, 7, 8 itd.

[W ielki wybór najm odniej
szych wachlarzy

| po złr. 1, 1.50, 2, 3 do najbo
gatszych.

i D la  dam  najmodniejsze an- 
| gielskie hymalaya rotondy, okrycia 

i płaszcze Watterproof

D la  dam  kapelusze filcowe u- 
bierane i czapeczki futrzane.

i D la  dam  najmodniejsze szale 
I sznelowe, w modrjyen kolorach 

po z ł i . 9, 12, 14. 0

j K w iaty  francuskie w wielkim 
wyborze.

[Gorsety paryskie po zł. 5 i 6.

[Najnowsze kołn ierze, tuzin 
[zł. 3.60. M ankiety po złr. 

5 i 6 za tuzin.

Skarpetki angielskie fil d’ 
eeosse wełniane i jedwabne 
tuzin po złr. 8, 9 i t. d.

K aftan ik i fil d’ecosse weł
niane, począwszy od 1 złr. 

do najlepszych jedwabnych.

K a p e l u s z e  męskie filcowe 
najnowszego fasonu, czarne, brou- 

zowe i popielate po złr. 4 i 5.

K apelusze  sk ładane
atłasowe, po złr. 10 , 11

Cylindry Habiga po zł. 8 i 9

K apelusze słomkowe i pa
nama, oraz czapki do podróży.

 *  -
l i  kaw iczki męskie, znane 

z dobrego gatunku 
po złr. 1.30 i złr. 1.8 '1.

Chusteczki Echa’-pes koron 
[ kowe, czarne i białe, od złr. 2.5t 

do 20.

[ Pończochy francuskie kolo 
rowe fil d’ecosse we wszystkich 

[najnowszych kolorach i jedwabne 
po złr. 1.50.

P ledy , szale i ko łdry
angielskie, nowe wzory 

po złr. 10, 12, 14, 16 itd.

Najmodniejsze szale i pledy | 
dla dam po zł. 12, 14, 18 itd.

K ufry , torby i necesairy 
do podróży w wielkim wyborze. I

Wielki wybór najmodniej-1  
szych k raw at damskich 

i męskich.

R ękaw iczk i dam skie
o 3, 4 i 16 guzikach, po zł. 1.30

i Ho.
K o s z u le  męskie, białe i kolo 

rowe, po 3 złr. itd.

K alosze angielskie, męskie 
i damskie.

K am asze skórzane i W a tte r- |
proef angielskie, do polowania j 

i konnej jazdy.

K am ize lk i do podróży i po
lowania.

Lornety teatralne i polne, od | 
zł. 6 do najdroższych.

Album y i ramki do fot grafij.]

Szczotki wszelkiego rodzaju, 
grzebienie i lusterka.

C h u s t k i  batystowe, płócienne 
i fularowe, pół tuzina złr. 3. 4, 

do najcieńszych.

Płaszcze gumowe watterproof 
i reversible, suknem pokryte 

po złr. 15, 16, 17 itd. — oraz

prochowce angielskie po zł. 7

S c y z o r y k i ,  nożyczki i brzy
twy angielskie.

Wielki skład praw dziw ej I 
perfum eryi francuskiej I 
i iiugielskiej, li tylko z fa - | 
bryk renomowanych za granica.

Wielki wybór b i ż u t e r y i  
francuskiej.

Skład wody kolouskiej,|
po ct. 50, złr. 1, 1.50 i 3.

Wyroby z bronzu, porcelany, majoiiki, szkła, drzewa i skóry, w wielkim wyborze.
L A M P Y  bronzowe po złr. 9, 10, 15, 24. (6121 1 - 5 )

C e n y  n iż s z e  j a k  d a w n ie j ,  b a r d z o  p r z y s t ę p n e .
Zamówienia zamiejscowe uskuteczniają się odwrotna pocztą.

i



IK A Z IM IE IIZ  L E W I C K I
GŁÓWNY SKŁAD DLA GALICYI

PorcBlaay, 8zXła 1 to w a ró i l i i s m y c l
W© Lwowie, ulica Trybunalska I.

5 K .

poleca złote, ż y w e ,  1 sztuka
po 35 centów.

A M W A K A A  t. j. szkła i rezerwoary na złote rybki pojedyncze, po 1  
I zł. 40 ct., 1 zł. 60 ct., 1 zł. 80 ot., 2 zł., 3 zł.

/ r
A K W A S Y A  ozdobne z postumentami z majoliki iub terakoty, sztuka 

po 5 zł., 6 zł., 8 zł., 10 zł.-, 15 zł., 20 zł. i wyżej.

Przez najsłynniejszych lekarzy 1 pro
fesorów we Lwowie, W iedniu, Krako
wie i Czerniowcach, mianowicie przez 
W W. protomedyka Dr Biesiadeckiego, 
profesora Dr. Józefa W eigla, prymaryusza 
Dr. Oskara Widmanna, prymaryusza Dr.
E. Sawickiego, prymaryusza Dr Ziem- 
bickiego, dyreutora szpitalu w Wiedniu 
Dr. Lorinsera, radcy dworu profosora Dr. 
Brauna, profesora Dr. Drasclrego, profe
sora Dr. Spaetha, dyrektora profesora Dr. 
E Korczyńskiego, dyrektora profesora 
Dr L. Jakubowskiego, radcy Dr. Wola
na, radcy Dr. Strzeleckiego, Dr. Stoek- 
loewa, Dr Zalozieckiego etc. etc. naj- 
poclilebniejszem i świadectwam i za- 
szczyoone i polecone

R 7 b  3 ?j

W I M  L E C Z N I C Z E  K a r o l a  l i k o l a s c l i a
jako to Wino hiszpańskie chinowe, chinowo-źelaziste, rumbarbarowe, 

pepsynowe i peptonowe, oraz
Napoje dla rekonwalescentów i chorych

przez tych samych lekarzy jak najmocniej polecone:
Koniak, Malaga, Tokaj i Wino hiszpańskie dla rekonwalescentów 
. z piwnic K A R O L A  M 1 K O L A S C H A

znajdują się w głównych składach: 
we L w o w i e  w aptece „pod Gwiazdą" F i o t r a  J fU k o la s c łi© , 
we 'W i e d n i u  u W i l h e l m a  H a a g e r a ,  Heumarkt 3, 
w K r a k o w i e  w aptece Wgo / F o r t u n a t a  C t r a l e w s k ie g © , 
w C z e r n i o w c a c h  w aptece F .  K r z y ż a n o w s k i e g o .

Mniejsze składy utrzymują wszystkie apteki 
renom owane A n stro -W ęg ie r i wielo
materyalistów w W iedn iu ; uwagę jednak 
zwracać należy na f i rmę: M iLoln icll, po 
kilka razy tak na etykiecie flaszek, jako też na 
kapsli i w dodanej do każdej flaszki broszurce 
i na szklaneczce dołączonej, umieszczoną, osobli
wie zaś wystrzegać się należy podrabianych win 
leczniczych i napojów dla chorych i rekonwa
lescentów.
C e n y  : flaszka 1/4 litrowa któregokolwiek W ina 

leczniczego 1 złr. 50 ct.; koniaku 1 złr. 80 
ct., Malagi 1 złr. 20 et., Tokaju 2złr. 50 ct., 
W ina hiszpańskiego dla rekonwalescrntów 
1 złr.

Przy posyłkach liczy się za o p a k o w a n i e : 
2óch flaszek 25, 3ch 25, 4ch 30, 6eiu 40, 
8miu 45, iOciu 50, 12tu 60 ct. za skrzynkę 
wraz z stemplem poczt.

Karo! Mśkolasoh whśoioŁ T kł pod
P I3T H  MIKOLASCH we Lwowie.

g o c t t i o o o i o o o o o i
O  CHOROBY
g g  P Ł C I O W E  i S K Ó R N E  
q  leczy pod dyskrecja &&
q  Dr. ANTONI BERGER g
O „ także listownie.

Jego poradnik w tychże słabościach #  .

O wydanie III. kosztuje 1 złr., za po-
braniem pocztowem złr. 1.20 ^

Lwów, ul. Korola Ludwika l. 7. -w& 
O  Ordynuje od 8—5 po poi. 0
€ J  (6^96 1 —?) t d
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wyborne potrawy, urządzone na spo
sób dawnego wiktu d mowego szlach
ty polskiej. — U l i c a  W o ło w a
l i c z .  1 3 .  Od 28 tego miesiąca będą 

przyjmowane abonamenta
(k3&7 2 -  3)

Fartey ©ląjne
w tubach, farby tuszowe, akwarelowe, farby 
da malowania porcelan środki do retuszo
wania, olejki i werniksy do robót artystycz
nych, pendzle, płótna malarskie, palety, 
stalngi i wszelkie przyrządy do malowania 

i rysowania — poleca

Hubner i Hanke
w e  L w o w i e .

(5458 8-?f 

(0403 1 - 3 )

Ważne dla Dasn.
Z powodu uroczystości jubileuszowej 

zaopatrzyliśmy nasz magazyn znaczny, zaso
bem

prawdziwych paryskich

KAPELUSZY DAMSKICH
najnowszego i najgustowniejszego fasonu, któ
re jednak, dla zanadto wielkiego zapasu, zmu
szeni jesteśmy sprzedawać po esnach zadzi
w iająco tanich.

Żadna dama nie powinna prztte zaniechać 
tak rzadko zdarzającej się sposobności, mieć 
elegancki, prawdziwy paryski kapelusz, za bez
cen. Każdy kapelusz jest opatrzosey firmą fa- 
bryozuą. Za zaliczką lub przesyłką kwoty prze
syłamy ładny kapelusz filcowy, pluszowy, 
aksamitny lub bobrowy, najnowszej formy i
gustownie ubrany prawdziwemi strusiemi i
fantastyeznemi piórami i t. d. C e n y  
k a p e l u s z y  o d  3  z ł .  5 0  c t .  d o  1 2  
z ł r .  5 0  c t .

m mm

a v

WIELKIE MAGAZYNY TOWARÓW MODNYCH 
u l i c e  d u  H  % v r e , H u n i e / e  n r  d  M u u s r n n n n .  d e  P r o w n e e  i  C n u m a r t i n

P A R Y Ż U ,w

Wyszedł z druku
KATALOG ALBUM ILLUSTROWA^Y mód i nowości, na porę zimową 

będzie wysłanym G L R A T I S  i ' F K A M C ©  osobom, które takowego 
zażądają od Panów

J U L E S  J A L U Z 0 T  i K°
( 3 i'J 2 4) w  P A R Y Ż U .

Katalog ten wydanym został w następujących językach: francuskim, włoskim, hiszpańskim, 
holenderskim, niemieckim, duńskim i szwedzkim.

Również b e z p ła tn ie  wysetane są próbki towarów łokciowych, z ogromnych zapasów 
maaazymi P R I N T E M L S .  _______________

W y se łk a  towarów bezpłatnie. a.iaoych wartość najmniej 25 franków.

w » * » n e  n m

f o n  
'« s n s e  |

U me 1 Pokrycia "fute,
wielkim wuhn*-,.n

n ®)taniej

I. ul. Gro das ha nr. 7.

Większą partyę, bez zarzutu bardzo delikatnego !
wyprzedaję ko-rcnoirn ra'sowo ̂ n y s ą .

|  | P |  | |  bardzo mierne,
I I I  i ! j J  | j  jednakowoż nie ■ 

j j  f a  wydaje się niżej 
5 nowych ryz. 

10 nowych ryz wy
syła się do całej 
Austryi, z wyjąt
kiem Dalmacyi " i 
krajów nadbrzeż

nych franco do stacyi kolejo
wej odbiorcy. (5644 6-1Ó) | 

Proszę i  dać próbki. j
P a p ie r -  D ru e lr s o r tc n -T e r -  ! 

lagsgeseh iift von j
M o r i t z  F r i s c h

Wiedeń I. Hohenstaufengasse 9.
r>‘£. Jp.ęjęi.Ę łrig4j».Ti rif®

Największy i najtańszy

Magazyn konfekcyi damskiej
J. K tM U Y E M  \  ISTI.IH 1

L w ó w ,  u l .  H e t m a ń  a  4L
p o l e c a  s z a n o w n e j  p u b l i c z n o ś c i :

jesienno i zimowe . . w cenie 12 do
I P a i l e f o t ^  jesienne i zirn< we 
IS L o to sa c Iy  podbite futrem 
3Pł'Si.!S%c;K€s podbite futrem 
W ie 2 ? x c l l |y  do futer . .
S S io & tiu is n jf  wełniane

jcdwabmJWT
S z l a f r o c z k i  , .

Białe okrycia . . .

©ras w ie lk i w yb^r^m ateryalów
n a  l.okcię«

V*'
Zamówienia w jak najkrótszym czasie uskuteczniają 

jak najsumienniej.
m (6  4 2 8  1 8)

«Y . B e d n a r s k i ;  Q
przy u licy  Garncarskiej, 1. 4 # \

w ©  L W O W I E ,  V
przyjmuje zamówienia na zaprawianie i fro- f i  
terowanie posadzek, tak w mieście, jakoteż 
na prowineyi jednorazowo lub całorocznie 
farbami zwykłemi lub moją aprobowaną 
n i n S ą  woskowo-kauczukową, bezwodną. — 
Farby do podłóg funi 40 ct.. masa funt 70 ctio o o o o o o o o a8
Majątek ziemski

z większych, z wygodnym domem, godzina 
jazdy koleją ze Lwowa, do nabycia. —

Bliższe szczegóły w Dyrwkcyi Towa
rzystwa spożywczego, plac Dominikański.

(63 05  3 — 6)

| Proszek na owady : mole. 
f Tynktura na owady. 

Kamforę i pieprz biały
poleca

Hubner i Hanke

T

t

♦
♦
4

4
t
4

w e  L w o w i e .

s z c z e p u  w ł o s k i e g o
codziennie św ieże

Łaskawe zamówienia uskutecznia naj
staranniej odwrotnie 

l i e . i i d . e l  k o r ^ o n i i y

Karola Klimowicza
L w ó w , W a ł o w a  L 11.

(6151 4—6)

p C K K H K H K S K K H K K H K

\ Kwas siarkowy
i

Magnezit
poleca

SSiibffi© r i  M a n k ©
we Lwowie.

(5458 8- ? )

wysyła codziennie z  w ł A t n e J  w i n n i 
c y ,  S w S e ż *  z  ( I r z c w s s  z e r w a n e ,
tak kuracyjne jakoteż stołowe, w umyśl
nie do tego praktycznie urządzonych, lek

kich koszacdi 5 —8 klgr. a to : 
W I N O G R O N A  stołowe, kig.. po 30 et.

v muszkatelowe, „ „ 45 ct.
franco do każdej stacyi pocztowej austry- 

ackiej monarchii

Ludwik Reschofsky,
właściciel winnic T o l o s u a ,  obok T o k a j u ,  j

(Ó274 S-4)

\,n nmzyw* fabsyki " ? ,s> *


